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0I I1U I K  WARSZAWSKIF r m t r a ł a  liejscowK
bez odnoszen ia:

N a  ro k  < . . 8 r s r .
„ 6 m iesięcy  4 «
„ 3 m iesiąc e  2 »
„ 1 m ies iąc  —  8 7 k .

Za odnoszenie dopłaca 
się 5 k o p . m iesięczn ie .

t i e -  w W arszaw ie  w g łó w n v m  k a n to rz e  D y re k c ji 
P r e n u m e r a t a  w J  b jej kantorach m i e j s k i c h ; - w  St.-Peteraburgu
p „ y  n h cy  M l° d ° ^ 1f  w G o śc in n v m  d w o rze N r .  1 8 , 1 9  i 2 0  i  w  l o s k w .e  w k się -  
W k8I! gS w d0mu B n d a k o tra  na  K u zn ieck im  m o tc ie . -  Z a  « g k S*e«,a p o b .e ra  s ,ę . 
g a r m łeng r L  6 t p  od w ie rsza  d ru k u  !ub je g o  m ie jsc a , za  dw a razy  9 k o p .,  za  trz y  
r a  je d e n  ^ k o p .— ttddzieiue uumera s p rz e d a ją  się . p o  5 k o p .

Preaumerata iMiifjScowa:
z o d s y ł k ą  

p o c z t ą :
N a  ro k  . . 1 0  r s r .

„  $ m iesięc y  5 »

,  3 m iesiąc e  2 ,  50  k .  

., 1 m ies iąc  —  „ 8 4  ,

A rty k u ły  n a d sy ła n e  bez  w aru n k ó w  ze s tro n y  a u to ra , s ta ją  się  z u p e łn ą  w łasn o śc ią  D y 
re k c ji  A r ty k u ły  n ie p rz y ję te  b ę d ą  zw racan e  ty lk o  n a  o so b is te  ż ąd an ie  . zachow yw ane 
t r z y  m iesiąc e ; p r z y ję te ,  w ra z ie  p o trz e b y  p o d le g a ją  s k r ó c e n i u . -  Artykuły i ogłosze
nia nadsyłane do umieszczania tegoż samego dnia, powinny byc złożone w Dyrek
cji niepózniej jak o godzinie 9-ej rano. -  Listy p rz y jm u ją  się  t> lk o  frankowane.

Redakcja otwarta jest dla iateresaotow, coddeanie od godziny U do 12 i rana.

=  WYCHODZI CODZIENNIE, PHÓCZ DNI NIEDZIELNYCH I SWI4TECZNYOI

P  R E N O M  K R A T A
N A

DZIENNIK WARSZAWSKI
Diiennik Warszawski w  H l-m  kwartale r. b. 

wychodzić będzie, według tego samego pro
gramu, w takich samych warunkach i w tym 
samym jak w I l-m  kwartale, formacie.

P renum erata m iejscow a pozostaje ta i  sama, 

a m ianowicie:
w W arszawie bez rozsyłki:

na r o k ..................... rs. §  -
„ 6  m iesięcy  . „ 4  —
„ 3 m iesiące - „ 2 —
„ 1 m iesiąc » —

Za przesyłkę do domu, dopłaca się mie
sięcznie kopiejek 5. 

Prenum erata zam iejsćow a przyjm uje się
Jedynie w  K a n torze  G łów n ym  
D yrek cji oku D zien n ik ów  W ar
szaw sk ich , na ulicy Miodowej Nr. 487, 
roczna, półroczna, kwartalna i miesięczna: 

Cena prenumeraty zamiejscowej: 
na rok; napółrokn; na 3 miesiące; na miesiąc. 

lO rs-1) 5rs.2) rs.2k.50>) k -8 4 4)
P P . prenumerator o wie zamiejscowi, pra

gnący zaprenumerować Dziennik, raczą przy
syłać pieniądze, za termin żądany, wprost do 
Dyrekcji franco, z wyraźnem wypisaniem  
adresu. NumeraDziennika Warszawskiego bę
dą wysłane w b an d ero lach  *  ad re
sem prenum eratora.

Ostrzegamy pp. prenumeratorów zamiej- 
8cowych, iż powinni O I l e  ID O '/lift I l ł łJ -  
WcześnieJ dopełnić p rzesy łk i pie- 
oiędzy, jeżeli pragną nie doznać przerwy w 
°frzymaniu Dziennika.

z ło k a c ja .— In s p e k to r  le k a r s k i .— M a g is t r a t  m . W arsz aw y .
Przegląd polityczny. -  Telegramy i wiadomości te
legraficzne- -  Dział miejscowy: K ro n ik a  k o śc ie ln a  -
O tw a rc ie  s ta c ji  te le g ra f ic z n e j .—  T y d z ie ń  han d lo w y . -  P o 
ró w n an ie  dochodów  n a  d ro g a c h  że lazn y c h . —  W iad o m o śc i 
g o sp o d a rs k ie . —  Ś ro d k i a n tip o ż a rn e  w te a tr z e  le tn im  w o- 
g ro d z ie  sa sk im .—  O ca len ie . -  K u r je re k . -  P o g o d a . —
Wiadomości wewnętrzne: P o d ro ż  J .  c .  w . w  .K s ię ż n y
Cesarzewiczównej.— A d r e s .-  Obchód rocznicy.— Oboz pod
M o sk w ą .—  W y staw a  fa b ry c z n a . —  M u z eu m . —  W y s ta w a  
p o lite c h n ic z n a . -  K olej że lazn a . —  P o r t  lib aw sk i. -  Z a 
tw ie rd z e n ie  u staw y . — J e n e ra ł  C h ru lew . —  Szach  p e rsk i . 
Wiadomości zagraniczne: G a z e ta  czesk a  o zg o n ie  j e n e 
ra ła  C h ru lew a. —  T e le g ra m  do P a la c k ie g o . -  Z n aczen ie  i 

, „ k s z ta łc e n ie  n a ro d u  cze sk ie g o . -  S e rb o w ie  n a  m orzu  A d r ja -  
ty ck im  ich  ty p y  i u b io ry . —  A u s tr ja . N iem cy . ra n -  
c ja . —  W ło c h y .—  T u rc ja .— H isz p a n ja . —  P o rtu g a l)  a.
B elg ja .-S zw a jca rja .— Anglja.— DdziałprzemySłOWCOW,
fabrykantów i rękodzielników Królestwa, w wszecn- 
rosyiskiej przemysłowej wystawie w St. Petersbur
gu w roku 1870 (J- <=.) — Przewodnik Warszawski.
I n s t y t u t  leczn iczy  d ró w  P o d o w sk ieg o  i K a d le ra , i t .  d.

przyczem jednak premja rezerwowe mogą być uży
te na przedmioty niespecjalnego swego przeznacze
nia, nie wcześniej jak po wypełnieniu wspomnianych 
zobowiązań. Rozdział własności towarzystwa po
między akcjonarjuszów, może mieć miejsce dopiero 
po "zabezpieczeniu wszystkich przyjętych przez ta
kowe na siebie zobowiązań, za co likwidujący odpo
wiadają osobiście i zbiorowo. _

•§ 74. Zarząd, donosząc ministrowi spraw wewnę
trznych o u c h w a l e  ogólnego zgromadzenia, stanowią
cej zamknięcie towarzystwa, ogłasza o tern  ̂ w Goń- 
pu Urzędowym i w dziennikach tak obu stolic, jak i 
miejscowych, a likwidujący przystępują do likwida
cji, z zachowaniem przepisów, zawartych w art. 
2,157 i 2,188'X  T. 1 cz. Zb. Praw cyw. wyd. 1857 
roku. c• n%)

') W  tej cyfrze za ekspedycję 40 za przesyłkę po
czty 1 rsr. 60 kop. .,

*) w tej cyfrze za ekspedycję 20 za przesyłkę po
cztą 80 kop.

W  tej liczbie za ekspedycję 10 za przesyłkę po- 
eztą 40 kop.

*) W  tej cyfrze za ekspedycję 3 '/a za przesyłkę po- 
C2tą 13 ‘/a kop.

Ustawa warszawskiego towarzystwa ubezpieczenia od 
oania. (Najwyżej zatwierdzona 1 maja, 1870 r.)

(D alszy  c iąg ; p a trz  N . 1 1 8  1 1 9  i 1 2 3 ) .

R o z d z i a ł  Y  1 1. Roztrząsanie sporów. § 88. 
W szystkie spory w sprawach towarzystwa akcjona
rjuszów z zarządem, jak również pomiędzy sobą, 
oraz spory towarzystwa z innemi kompanjami i oso
bami prywatnemi, rozstrzygają się w ścisłem zasto
sowaniu się do art. 2,138 i 2,187 X  T 1 cz Zb 
Praw cyw. wyd. 1857 r., i 2-ej uwagi do art. 2,It 8 
dod. z 1868 r.; przyczem każde powództwo przeciw 
towarzystwu powinno być wniesione stosownie do 
art 220 i 221 ust. proc. cyw. do właściwych sądów.

R o z d z i a ł  V I I I .  Uzupełnienie i zmiany niniej
szej ustawy. §69.  Ustawa niniejsza określa zasady 
wzajemnych stosunków pomiędzy akcjonarjuszami, 
zarządem i ubezpieczającymi się. W wypadkach nie
przewidzianych niniejszą ustawą, towarzystwo wno
si przedstawienie do ministra spraw wewnętrznych.

£ 70. Zmiany w tej ustawie mogą być robione 
tylko na mocy uchwały ogólnego zgromadzenia, 
przyjętej wspomnianą w § 52 większością głosow i 
jeżeli'o tern było oznajmione przez zarząd przy z w o 
łaniu zgromadzenia; przyczem w każdym razie w y
magane jest zatwierdzenie rządu. Ogólne zgroma? 
dzenie ma prawo wybrać z łona akcjonarjuszów ko 
misję i upełnomocnić ją do roztrząśnięcia wniośkow 
zarządu w przedmiocie proponowanych zmian w u- 
stawie, i do przyjęcia lub odrzucenia tych ostatnich.

R o z d z i a ł  I X .  Zamknięcie towarzystwa i hkwi- 
, dacia jego interesów. §71.  Termin istnienia towarzy

stwa nie oznacza się. Czynności jego mogą ustać me 
inaczej, jak w skutek uchwały ogolnego nadzwy
czajnego zgromadzenia trzech czwartych wszystkich 
akcjonarjuszów towarzystwa i jeżeli z biegu intere
sów zamknięcie towarzystwa uznane będzie za ko
nieczne, a mianowicie kiedy się okaże, że z powodu 
strat towarzystwa pozostaje mniej jak połowa kapi
tału zakładowego.

§ 71. Likwidacja interesów towarzystwa, porucza 
się, za decyzją prostej większości głosów na ogolnem  
zgromadzeniu, zarządowi lub osobnej komisji akcjo-

Awans. -  Nominacja. — P rz e z  N ajw yższy  ro zk az  w w y
dzia le  w ojskow ym , z d n ia  2 3 m a ja  (4  c z e rw ca), n ad z o rc a  
sz p ita la  w ojskow ego  w arszaw sko  -  u jazd o w sk ieg o , liczący  
się  w p iech o c ie  a rm ji p o d p u łk o w n ik  lararykovj, aw anso 
w any z o s ta ł n a  p u łk o w n ik a , p rzy  u w o ln ien iu  ze  służby  z 
m u n d u rem  i p e n s ją  ca łk o w itą . D ym isjonow any  p o ru c z n ik  
Gawrylenko p rz y ję ty  zo sta ł do  s łu żb y  w p iech o c ie  a rm ji, z 
p rz ezn acze n ie m  n a  zap asow ego  o fice ra  s traży  z iem sk ie j g u - 
b e rn ji  p e tro k o w sk ie j. (Rus. Inw.)

Tranzlokacja. — P rz e z  N ajw yższy  ro zk az  w w ydziale  
w ojskow ym , z d n ia  17 (2  9 )  m aja , p e łn ią c y  obow iązk i le 
k a rz a  m ia s ta  K ra sn o c h o łm sk a , d o k to r  m edy cy n y  D awid, 
p rz e n ie s io n y  z o s ta ł do sz p ita la  w o jskow ego  lu b e lsk ie g o  w 
c h a ra k te rz e  m łodszego  o rd y n a to ra . (Rus. Inw.)

S P I S  r z e C z y .
$ l i a ł a n i a  r z a .d u :  U staw a w arszaw sk ieg o  to w arzy stw a

ubezp ieczen ia  0(j o g n ia  ( d . c . ) ,— A w ans i n o m in a c ja .— T ra n -

narjuszow. . .
§ 73. Po przyjęciu uchwały o zamknięciu towa

rzystwa, takowe, nie przyjmując nowych ubezpie
czeń, odpowiada dalej za wszystkie bieżące ubezpie
czenia i przyjęte na siebie zobowiązania do zupeł
nego ukończenia pierwszych i wykonania ostatnich,

Zostający przy  Namiestniicu w Królestwie Dolskiem 
Inspektor Lekarski, n a  zasad z ie  odezw y K o n su la tu  J e n e -  
ra ln e g o  P ó ln o c n o -N ie m ie c k ie g o  Z w iązk u  w W arsz aw ie  z d .
2 9 m aja  ( 1 0  czerw ca) r .  b . ,  p o d a je  n in ie jszy m  do w iado
m ości p o w szech n e j, że K ró le w sk o -P ru sk a  R e g e n c ja  w O p o 
lu , w celu  zap o b ieże n ia  w n ies ien iu  do O k rę g u  O p o lsk ie g o  
k s ię g o su sz u  z K ró le s tw a  P o lsk ie g o , w ydała n a s tę p u ją c e  ro z 
p o rząd zen ie  : 1 ) W sze lk ie  b y d ło  ro g a te , choćiażby  p o ch o 
dziło  z m ie jsc  w olnych  od choroby  k się g o su sz u , m oże być 
w prow adzone do O k rę g u  O p o lsk ie g o  ty lk o  po  p o p rz e d n ie m  
zrew id o w an iu  go  p rz e z  w e te ry n a rz a  rząd o w eg o . 2 )  W ię 
ksze  p a r t je  za j a k ie  uw ażane są  liczące  5 i w ięcej sz tu k  b y 
d ła , m o g ą  b y ć  w pro w ad zan e  n ie  in acze j, j a k  po  zaw iad o m ie
n iu’ o te rn  L a n d ra ta  p o g ra n ic z n e g o  m ie jsc a , do k tó re g o  b y 
dło m a  b y ć  w p row adzone, a  n a s tę p n ie  p o  zrew id o w an iu  t e 
goż b y d ła  p rz e z  w e te ry n a rz a  o k ręg o w eg o , ocechow aniu  go 
p rzy  o sadzie  rogów  i w ydan iu  w łaściw ego św iadectw a. M n ie j
sze zaś p a r t je  p o d le g a ją  rew iz ji n a  k o m o rach  ce ln y ch . K o 
sz ta  w y n ik a jące  z d o p e łn ie n ia  rzeczo n y ch  fo rm aln o śc i p o n o 
si w pro w ad za jący  b y d ło . 3 )  Z pow yższego  w y p ły w a : że 
dozw olone j e s t  ty lk o  w p ro w ad zan ie  b y d ła , k tó r e  u zn an e  zo
s ta ło  zdrow em  i n ie p o d e jrz a n e m  o za razę . 4 )  P a r t je  b y 
dła  w k tó ry c h  d o s trz e ż o n e  zo s tan ą  s z tu k i ch o re  a lbo  p o d e j
rz a n e  o ch o ro b ę , n ie  m ogą być w p ro w ad zo n e , lecz  za trzy 
m u ją  się  n a  m iejscu  p rz e z  d n i 1 2 , a  p o  up ływ ie  teg o  t e r 
m in u  p o d le g a ją  now ej rew izji p rz e z  w e te ry n a rz a  o k ręg o w e
g o . 5 )  W in n i n a ru sz e n ia  pow yższych  p rzep isó w  p o d le g a 
j ą  k a ro m  oznaczonym  w K o d e k s ie  K a rn y m  P ru sk im .

Magistrat miasta Warszawy. — Pomimo, że ze stro
ny W ładz miejscowych czynione są wszelkie ̂  uła
twienia w zaszczepieniu dzieciom szczególniej kla
sy biednej ospy ochronnej, corocznie prawie zdarza
ją się wypadki ospy naturalnej ! to wyłącznie u o- 
sób," które nie miały zaszczepionej sobie limfy 
ochronnej. Ze względu więc na obecną porę ciepłą 
najprzyjaźniejszą do szczenienia, Magistrat widzi 
się W obowiązku przypomnieć ojcom i opiekunom  
rodzin, aby dla uniknienia zgubnych z ospy natu
ralnej następstw, nie zaniedbywali zaszczepienia
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swy.n dzieciom i pupilom limfy ochronnej. Przy- 
czem M agistrat objaśnia publiczność, że do dopeł
niania szczepienia bezpłatnie klasie biednej, zobo
wiązani zostali Lekarze miejscy i Akuszerowie nad- 
etatowi miasta. W  ogóle zaś i  pp ..Lekarze iyolno- 
praktykujący chętnie d o p e łn i j  szczepienia jak ró
wnież felczerowie i akus||rki»p^aja upoważnienie do 
z ą jm o w m ia ^ i^ z c z e p i^ |w n ^ ^ ^ ^ q h c o ^ i^ ^

W arszawa, 
dniu 8 -120) Cnerwca

W  Austrji głównie zajęci są przyszłerńi wy
borami do sejmów prowincjonalnych i ruch 
wyborczy jest w pełni rozwoju. Zgromadze
nia wyborcze*w Wiedniu odznaczają się taką 
gwałtownością, o jakiej nawet nie miano da
wniej pojęcia.

Ciało prawodawcze francuzkie, zamiast roz- 
t r zad n ią  / .u c hwalania praw, marnują czas na 
interpelacje,'pomiędzy którymi zwróciła uwa
gę interpelacja margrabiego Pire, z zapyta
niem rządu, czyT po głosowaniu powszecłmem, 
które utrwaliło dynastję, nie byłoby właści 
wem pozwolić obu linjom domu Burbonów 
powrócić do Francji, i zwrócić książętom or
leańskim skonfiskowane im dobra? W  ogóle 
jednak położenie-gabinetu polepszyło się, gdyż 
tak  prawica, jak  i odcień lewicy pod przewo
dnictwem Picarda, przekonawszy się iż nie 
zdolneby były zastąpić gabinetu p. Oliivier, 
przestały go zbyt natarczywie napastować. 
Powrót do zdrowia cesarza uspokoił także u- 
mysły, u deszcze jakie nastąpiły, osłabiły oba- 
wy, wynikłe z powodu ciągłej suszy.

Gabinet belgicki w skutku uzupełniających 
wyborów, których rezultatem była zmiana 
względnej siły stronnictw' w izbie deputowa
nych, postanowił, jak  przewidywano, podać się 
do dymisji. W edług teraźniejszych obliczeń, 
klerykalni posiadają w izbie więcej o 2 głosy 
od liberalnych. Wątpliw.em jest czyby roz
wiązanie izby i rozpisanie nowych wyborów, 
przywróciło dawną przewagę liberalnym , ale 
też nie zdaje się aby gabinet klerykalny zdo
łał długo utrzymać się u władzy. Przytem  za
chodzi kwest ja, kto przyjmie spadek po gabi
necie Frere-Orban, czy odcień prawicy skłon
ny do reform, czy też odcień jej skłonny do 
reakcji. W każdym razie, jak  się zdaje, obe
cne przesilenie wBelgji, nie będzie mogłó być 
ostatecznie załatwione bez jednoczesnego zała
twienia kwestji reformy wyborczej.

i Na granicy francuzko-hiszpańskiej w okoli
cy Bajonny, zebrała się pewna liczba przewód- 
ców karlistowskich, którzy przygotowywali się 
do w kroczenia do Hiszpanji, co prawdopodo
bnie spowoduje ich internowanie wewnątrz 
Francji. Jednocześnie list,-manifest Don Car- 
losa, mianującego się już królem Karolem VII, 
wzywa jego stronników- w Hiszpanji do wojny 
domowej.

We Włoszech, rewolucyjne bandy, rozpro
szone przez wojsko, już się nie formują na no
wo, i jak zapewnia wiedeński korespondent 
Karlsruher Ztng, rząd włoski przesłał do Wie
dnia wiadomość, iż nie są już potrzebne nad
zwyczajne środki ostrożności na granicy au- 
strjacko-włoskiej. Charakterystycznemjest, że 
■według wiarogodnych zapewnień, Garibaldi 
stanowczo potępiał ostatni ruch rewolucyjny, 
który, wredług niego, był dziełem niedorostków 
mazzinistowskich.

Rząd angielski zakomunikował rządowi wło
skiemu projekt wspólnej depeszy obu tych 
rządów do gabinetu ateńskiego, w której ma 
być uwydatnione, że ani dotychczasowe zado- 
syćuczynienie,. ani środki przedsięwzięte przez 
rząd grecki dla zapobieżenia podobnym jak 
pod Maratonem wypadkom, nie są uznawane 
za dostateczne i wyrażona jest nadzieja, że 
w krotce rząd grecki nadeśle bardziej zadawal-

niąjące pod obydwoma względami zawiado
mienia.

Angielska izba lordów przyjęła już w dru- 
gkmodczycie bil agraryjoy dla Irlandji, który 
witen sposób może być u rażan y  za stanowczo 
przyjęty, gdyż h-zeci odczyt jest tylko prostą 
formalnością. Zatem i błi ągraryjny hak samo 
jak  bil kościelny,.'-nie spćtkał w izbie lordów 
zapowiedzianego oporu.

Odezwa prezydenta Stanów' Zjednoczonych, 
jenerała Granta, mianowicie w- przedmiocie 
powstania na w. Kubie, wywołała żywe roz
prawy tak w senacie, jak i w- izbie reprezen
tantów. Senat zalecił prezydentowi polecić 
zbadać, jakich nadużyć dopuściły się władze 
hiszpańskie na w. Kubie w zględem pojedyń- 
czych obywateli Stanów Zjednoczonych; izba 
zaś reprezentantów, nie oświadczając się sta
nowczo za uznaniem powstańców na w. Kubie 
za stronę wojującą, upoważniła jednak prezy
denta większością 17 głosów, do zrobienia 
przedstawień względem barbarzyńskiego pro
wadzenia walki i nawet do porozumienia się 
z innemi rządami w celu wspólnego starania 
się, aby walka prowadzona była zgodnie z pra
wem narodów.

sprawozdawcę komisji finansowej wszystkich kontr* 
projektów finansowych i wniosków za odroczeniem,

T e le g r a m y  
D z ie n n ik a  W a r s z a w s k ie g o .

P a ry  i ,  20 (8) czerwca. Cesarz 
cierpi tylko na lekk i napad poda- 
gryezny w nodze, który nie przesz
kadza mu znajdować się na posie
dzeniach rady gabinetowej. Rada 
gabinetowa roztrząsając kw estję  
kolei przez górę św. Gotarda, uzna
ła takową ja so niemającą żadnej 
wagi politycznej.

B u k a r e s z t ,  20(8) czerwca. Izba 
została zwołana na 27 lipca.

r Correspondent. Bureau).

F ia d c u ą o ś c i  to ifegraficzae.
* Paryż, 16 (4) czerwca. Cesarz wrócił całkiem do 

zdrowia. — W ciele prawodawczem, Keratry zapo
wiedział interpelację w przedmiocie pogłosek nie
pokojących co do wyprawy do Marokko. Ponie
waż minister wojny nie był obecny, przeto rząd u- 
uzieli później odpowiedź. ( Wolffs T. B .j

* Paryż, 17 (,5) czerwca. Aa dzisiejszem posiedze
niu ciała prawodawczego, minister wojny Leboeuf 
odpowiedział na interpelację deputowanego Kera
try  w przedmiocie pogłosek niepokojących o wy
prawie do Marokko, i oświadczył, że obawy żywio
ne w tym względzie są całkiem bezzasadne. M ini
ster wojny dał zapewnienie, że wszystkie atakowa
ne pokolenia zostały zwyciężone i oświadczyły się 
z gotowością poddania się.-—M argrabia P ire posta
wił interpelację, w której wystosował do rządu za
pytanie, czy po wzmocnieniu dynastji cesarskiej na 
skutek głosowania powszechnego, nie byłoby stoso- 
wnem powołać napowrót do Francji obie linje B ur
bonów i zwrócić domowi orleańskiemu skonfisko
wane mu dobra. {Tamże).

* Paryż, 18 (6) czerwca. Cesarz prezydował dziś 
na posiedzeniu rady ministerjalnej.— Podług listów 
z Rzymu, rozprawy szczegółowe nad nieomylnością 
rozpoczęły się 15-go b. m. W  razie gdyby rozpra
wy te przeciągnęły się zbyt długo, stronnicy nieo- 
mylności zamierzają, tak  samo jak na posiedzeniu 
z 3-go czerwca, położyć koniec niemiłym dla nich 
rozprawom zapomocą wniosku co do zamknięcia 
takowych. Panuje jeszcze dotąd przekonanie, że 
rozprawry ukończone zostaną w uroczystość śś. P io
tra i Pawła. {Tamże.}'

* Bajonna, 16 {4) czerwca. Mówią, że w Bajonnie 
i w okolicach znajduje się pewna liczba przewód- 
ców karlistowskich, którzy przygotowują się do 
wkroczenia do Hiszpanji i rozpoczęcia ruchu zaraz 
po rozwiązaniu księżnej madryckiej. Ponieważ pu
blicznie rozmawiają o zamiarach wynurzonych przez 
karlistów, spodziewać się należy internowania ich 
■wewnątrz Francji. (Cor.Hav. Bul.)

* Florencja, Iff (6) czerwca. Na dzisiejszem posie
dzeniu izby deputowanych, po zwalczeniu przez

uchwalone zostało w'tym względzie przejście do 
porządku dziennego. ( Wolffs T. B .)

•^Bruksela. 16 (4) czerum. Podług EtoOe belge, 
ministerstwo postanowiło1 podać się natychmiast do 
dymisji na ręce króla... (Tbeae.).

* Bruksela, 18 (6 )teerw 0 . Podług Echo du Par- 
lement, wszyscy.mińistrotfip postanowili, na odby
tem wczoraj ‘posiedzeniu rady gabinetowej, podać 
się na ręce króla do dymisji. {Tamże).

* Serajewo, 16 (4) czerwca. Sejm bośniacki, który 
uchwali! między innemi.nowe podatki, został zam
knięty. Deputacja złożona z trzech członków uda
je  się do Konstantynopola dla doręczenia uchwał 
sejmowych. {Tamże).

* Bukareszt, 16 (4) czerwca. W ybory do izby de
putowanych zostały ukończone.1 Z pomiędzy wybra
nych, 44 należy do stronnictwa umiarkowano-libe- 
ralnego, 42 do prawicy i 27 do stronnictwa radykal- 
nego; 17 zaś nie należy do żadnego stronnictwa sta
nowczego. {Tamże).

* Londyn, 17 {5) czerwca. Na dzisiejszem posie
dzeniu izby gmin, bil o ekstradycji przyjęty został 
w drugim odczycie. Rozprawy nad bilem o wycho
waniu publicznem odroczone zostały do przyszłego 
tygodnia. {Tamże).

Londyn, 17 {ó) czerwca. Na posiedzeniu izby 
gmin p. Otway wyrzekł, że na pierwszą wiadomość 
o ucieczce rozbójnika Takos-Arkańikiegó na tćty- 
torjum otomańskie, władze tureckie wydały rozkaz 
do ścigania go bezustannie.—Izba roztrząsała w ko
mitecie bil o wychowaniu. P. Gladstone- oświad- 
czył, że rząd nie może przyjąć propozycji Yernon- 
H arcourta co do o b o ą z fed \v e g ó fi ćz ę s z c z afi i a’ IK ie- 
ci dt> szkół, utrzymywanych kosztem opłacających 
podatki,,(C g^E av. J fe łJL v/". [, y . i i __ j •

* Londyn, 1/ {5) czerwca. Na dzisiejszem posie
dzeniu izby .wyższej* po długich rozprawach i po 
odrzuceniu wniosku lorda Oranmore co do odmó
wienia uchwały dla bilu agraryjnego irlandzkiego, 
bil ten przyjęty został w drugim odczycie. ( Wolffs 
T .B .)

* Waszyngton, 15 {3) czerwca. Izba reprezentan
tów przyjęła, 98 głosami przeciw 81, zaproponowa
ny przez Garfielda projekt do prawa w przedmiocie 
pieniędzy papierowych (Currency bill). (Tamże).

f  Washington, 15 (3) czerwca. Senat przyjął rezo
lucję domagającą się od prezydenta Gran ta objaś
nień co do złego obchodzenia się z obywatelami a- 
merykańskimi na w. Kubie. Wczorajsze posiedze
nie izby reprezentantów było hjćazwytórfj ożywione 
z powodu zajść na w. Kubie. Jenerał Banką mocno 
kryty wał odpzwę prezydenta Granta; protestową! 
orf 'prze&iddtó barbarzyńskiemu charakterowi Walki 
prowadzonej na w. Kubie i żądał, ażeby izba uzna
ła, neutralność pomiędzy Hiszpanją i Kuba, (Corr.

p'iu «o fĄ91lPNnfi$l
* Waszyngton, 16 (4) czerwca. Izba reprezentan

tów przyjęła większością 17 głosów, przy rozpra
wach nad' rfiżólucją w przedmiocie wyspy Kuby, 
poprawkę Binghąuća, żądającą ażeby prezydent zo
stał upoważniony do wystąpienia" z przełożeniami 
przeciw sposobowi barbarzyńskiemu prowadzenia 
wojny, i ażeby w razie gdyby uznał tego potrzebę, 
zapewnił sobie spółdziałanie innych mocarstw, dla 
zniewolenia; stron walczących do przestrzegania 
praw ' ustanowionych • dla tych, którzy prowadzą 
WÓjrięV (W olffsT . B . y  '■ '

  ' u h u — im p  ■  i; i ' .- - - - - - - -  j *  . d l
* ( K r o n i k a  k o ś c i e l n a . )  Węzoraj, jakp w 

niedzielę przedzielającą oktawę uroczystości Boże
go’ Ciała, w dalszej' koTfei odbywanych procesionaB 
nych nabożeństw po ułicąch miasta, odbyła się,rapu 
solenna procesja z kościoła Ś-go Krzyża po K rako- 
wskiem-Przedmieściu, którą celebrował, poprzedzo
ny wyższym J^ iż sz y m ,klerem, bawiący czasowo w
W arszaw ie ksiądżM ajerczak, biskup djecezji kalisz-
skiej. Podp'ory baldakińd unosili członkowie’ brać- 
twą ś,w.. Rocha,, cztęSĄ płtajjze urządzone były: na 
placu przed Kopernikiem, w portyku pałacu hr. 
Potockiego, w kościele opieki 'śWćJózefti, ostathi w
portyku pałacu hrabiów ordynatów,..Krasińskich. 
Jednocześnie z rana odbyła się procesja z kps'cio-

Nowym-Mięścle^. ceTebfowa-
Mahoiv wojskowych ksiądz 

uwa ołtarze urządzone były w 
rynku Nowego-M iasta, a dwa inne w kościele 
św. Kazimierzą i w kościele św. Franciszka Sera
fickiego. Po południu odbyły się procesje po uli-

tudzież ś w. "Karola Boremeuśza przy u lić y c f ifa -  
dnej; czwarty na tej ulicy ołtarz urządzili własnym 
staraniem i kosztem strażacy komendy pożarnej z 
koszar Miroskich. — W  kościele archi katedralnym
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W  tym  samym czasie 
r. 1869 dochód wynosił

i m etropolitalnym  św. Ja n a  sumę cdeb row al k s i g  | - ^  ^
kanonik Dziaszkowski, kazanie m iał ks. w  ^  ^
na chórze pod przewodnictwem  dyrektora mstyiu_ i 
tu  m uzycznego A polinarego K ątskiego aitysci 1 
chóry tegoż Insty tu tu  w ykonali mszę M oniuszK, , 
na graduale hymn Paleatriny „Pange lingua , one - ; 
torjum  M eyerbeera, na benedictus „O s a lu u u .^
Rossiniego. O negdaj w kościele św. ozc a ,
bieńca na K rakow skiem -P rzedm iesciu_  ks. F
M ajerczak udzielił w czasie mszy sw. pierwszą, ten- 
surę i cztery mniejsze święcenia semmai zystoui z 
djećezji A ugustow skiej, oraz konsekrow ał k ilkana
ście kielichów dla kościołów p

O d  początku stycznia do końca
,•  * Fi -• >.c, Wi ń

maja 
295.57 5 kop.

223,264 kop. 34.

arafialaych; wczoraj

Zatem w r. 1870 więcej o rs.
* (W i a d o m o S c i  g o s p o d a r s k i e ) .  — Podług 

\ korespoudccji z dnia 2 8 maja (9 czerwca) r. b. z okolic Mie
chowa, (powiat miechowski gubernja kielecka) do U*. 
Hand., zmienne powietrze a poprzednio kilkot.jgodnio.va 
susza żle wpłynęły tam na zasiewy jare; jęczmiona zdro 
bniały i zżółkły, nocne zaś przymrozki poprzepałały grochy 
i fasole. Obecnie deszcze poprawiły co do wzrostu l.buj- 

7. których żółta barwa znika stopniowo. W o-„ „ „  _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _    ,  -  , . -  i  npści jarzyny, .  . . .
zas z rana w y św ięc ił na k sięd za  m - ża ln ego  archi- I góle jednak powietrze bardzo przykre, gdyż na oumian. wiatr 

’ • • -V1 - 1- ----  V....... fW m w - : moum, . zimny lub dopiekające słońce, wysuszają czasem
kilkakrotnie przyz dzień deszczem zwilżoną ziemię. Łąki

Z ab  /: l .lila. w y jiv y ic m i & . -

djećezji warszawskiej, djakona Antoniego O strow 
skiego, jak niemniej udzielił pierwsze i drug ie  
świecenia alum nom  tejże diecezji, oraz z djećezji 
sejneńskiej i w łocławskiej; po południu zas w k o 
ściele św. Krzyża udzielił po nieszporach sakram ent
bierzm owania. <£• .,

* ( O t w a r c i e  s t a c j i  t e l e g r a f i c z n e j ) .  Na  
stacji telegraficznej w m. K oninie (gub. kaliszskiej) 
przy jm ow ane są depesze międzynarodowej kores
pondencji.

* (T y  dz i eó  h a n d lo w y ) . B .  6  (18) czerwca. Han
del zbożowy europejski obecnie kieruje się targami kran 
cji. Ciągle trwające tam posuchy wywołały obawy niedo
statecznych zbiorów; przeto spekulanci francuzcy w ca ej 
Europie czynią liczne zakupy, głównie starają się zaopa 
trzyć swe potrzeby w Rosji, a setki statków zabiera pro
dukt zakupiony dla Francji w portach Rygi i Odesy. Ceny 
mąki w Paryżu podniosły się od początku bieżącego mie
siąca do 15 przeszło o 12 fr. na worku. Targ londyński 
podniósł ceny pszenicy w ciągu ubiegłego tygodnia o 3 sz. 
Żyto zaś w Berlinie było płacone wyżej o 2 do 2 >/* tal. 
w stosunku cen zeszłotygodniowych. Ceny pszenicy i ży
ta na targu gdańskim ulegały rozmaitym fluktuacjom, uspo

1870 p ię tra  spad ło  n a  b ru k  uliczny, R ap tow ny  w y k rzy k  
1 boleści p rzestraszonej m atk i p rzeb u d z ił ojca, k to ry  

lo tem  blvakaw icy  zb ieg ł po schodach, m yśląc, je że li 
jeszcze m yślić by! zdolny, że p rzyn iesie  do m ieszka
n ia m artw ą ofiarę strasznego  w ypadku , a g d y  w rócił 
z d rog im  na rek u  ciężarem , oczy przyw róconej do 

i  przytom ności m atki, sp o tk a ły  się z uśm iechem  dzie
cka, spokojn ie w yciągającego  rączęta; łza  rado* 

i ści z lała  sie z łz ą  rozpaczy; cicha m odlitw a i re -  
I lig ijne  w otum  zastąp iły  o k ropne  p rzed  chw ilą 
i w zruszenia. P rzy w o łan y  niebaw em  d o k to r Ł e b ie  - 

dziliski znalazł dziecię wolne od w szelkiego szw an
ku i pozorn ie zupełn ie  zdrow e, czuw ał je d n ak  nad  
nim  przez dni k ilka , sym ptom ata gorączki, z łagodził 
i n ie  w przód w ypuścił je  z swej gorliw ej i szlache
tn ie  bezin teresow nej op iek i, aż się p rzekonał, ze w 
pożądanym  i norm alnym  znajdu je się stanie. W  k a -

_ . * 1 • * 1 __1-------.1 A «. Cl .1 Vv C~\ I C,
K U K U  K I O  b U l C   " ----------------- -  u -  • 1 p v z n f u i w ;  ‘     J  > > t  l ł *

bardzo pięknie się przedstawiają i rokują obfity zbiór siana; j ^dym  je d n a k  raz ie , n iech  wtypAdek te n  będzie p rze -  
w niróle ładne: nszenice miejscami tak wybujały ze j t ,. ' „ ;a |-.kartofle w ogóle ładne; pszenice miejscami tak wybujały 

trzeba zrzynać takowe, bo się powaliły. Burze się me zda
rzają, prócz chmur i błyskawic przechodnich. W okolicach 
Częstochowa i Kalisza grady spowodowały kieski. Owce w 
wielu miejscach, jeszcze nie myte, z powodu częstych de- , m oże  
gzezów i zimnego powietrza; miejscami jednak strzyżę od
byto już w końcu maja,, nim nastąpiły zimna. Zaraza na by
dło zaczyna się znów pokazywać; a niektórzy, korzystając 
z lasów / tam bydło na paszy trzymają, celem unikmema 
klęski. JSa ostatnim targu płacono za korzec żyta rs. 3 k.
90, grochu toż s a m o ,  jęczmienia rs. 3 k. 30, kartolli rs. 1 
k. 2 0. Ceny owiec i bydła spadły nieco.

• ( Ś r o d k i  a n t i p o ż a r n e  w t e a t r z e  
l e t n i m  w o g r o d z i e  S a s k i  m). W tych 
dniach niejednokrotnie odbywano próby dokona
nego urządzenia we wznoszącej się obecnie buuo- 
w li teatru  letniego w ogrodzie Saskim, ktorego 
za daniem jest zabezpieczenie od ognia środkam i 
antipożarnem i, co naturalniej jest m ezbędnem ,

i s tru g ą , z ja k ą  og lędnością  dzieci dozorow ane być 
I w inny i że zostaw ianie nie zam kniętych na zak rę tk ę  
i  okien, n ie  ty lk o  w gó rn y ch  ale naw et w dolnych 

m ieszkaniach, pow odem  sm utnego  w ypadku  być

uktuacjom, uspo- w gm achu całkowicie wzniesionym z drzewa i rna- 
sobienie jednak pozostało ku podwyżce. Dowozy pszenicy  j o oświetlanym płom ieniam i gazu z k li
na targ nasz mniej niż średnie, ceny mocne, dążące jeszcze ; J ^  bekbw W ykonane w tym  celu roboty zam ie-

ą wyższej wagi rs. 8   O d ndównei rury wodku podwyżce. Płacono za wyborową wyższej 
kop. 40, za wyborową zwyczajnej wagi od rs. 7 kop. 80 
rs. 8 kop. 10, za dobre gatunki wagi zwycznjnej rs. 7 kop.
50 rs. 7 kop. 65, za średnie gatunki rs. 7 — rs. 7 kop.
3 5, za ordynaryjne rs. 6 kop. 60 — rs. 6 kop. 96. Kupo
w a n o  jedynie na spożycie miejscowe. Ż y ta  dowozy

rzam y tu pobieżnie opisać. O d głów nej rury wodo
ciągowej Saskiego ogrodu, wprowadzona obecnie 
do'środka nowo w zniesionego teatru rura, rozgałę
zia się poziom o pod sceną na bankiecie, czyli na w y
skoku muru fundam entowego na dwie odnogi, z

rs. - *
osią przybyły płacono rs. 3 kop. 7 /.,— rs. 3 koj

* ( S 4 .u r  j e r e k ) .  Zanim przystąpim y do opo
wiadania dziejów  wczorajszej n ied z ie li, musimy  
przedewszystkiem  dać treściw y opis zabawy m uzy- 
kalno.-kwiatowej, połączonej z loterją fantową; któ
ra się odbyła w  sobotę w edług programu, z pew ne- 

! mi tylko zmianami osob zasiadających w namiotacn  
' 1-ym , 3-im  i 6-ym . W praw dzie maskarada która 

m iała się odbyć podczas tej zabawy i urozm aicić ją  
tak bardzo, nie przyszła wcale do skutku, bo trudno 
uważać za jej reprezentantów" kilku podrostków  
w  jakichś, n iby krakowsko-furm ańskich, brudnych  
kostjumach, którzy też, j‘akby w  rzetelnem  poczuciu  
swojej wartości, kręcili się gdzieś ty lko po bocznych  
ogrodu zakątach; podobno dwa domina, późnym  
już wieczorem  pojaw iły się lecz i przepadły zaraz. 
To niepowodzenie maskaradowej części program u, 
nie dziwi nas, ani obala przekonanie o jeg o  odpo- 
wiedniości, [dowodzi tylko że publiczność tutejsza 
nie była dostatecznie przygotowaną do -pop ełn ie
nia” takiej maskarady i że eleganckie sfery towa
rzyskie nie chciały wziąść na siebie inicjatywy  
przebrania. A  przecież na dobrych chęciach nie 
zbyw ało, bardziej na śm iałości może, gdyż w iem y  
z pew nego źródła, że n iektóre z pan m iały z sobą  
m aski, ale w kieszeniach. W  każdym  razie rezultat o- 
negdajszej zabawy b ył dobry. Przeszło  20,000 osób  
zgrom adziło się w  ogrodzie. J W . Hrabia Nam iest
nik raczył przybyć około godziny 8-ej wieczorem  
i zanim obszedł namioty w których zakupił znaczną 
liczbę b iletów  dla rozdania ich następnie, zw iedził 
poprzednio teatr letni w e w szystkich jeg o  szczegó
łach. Prześliczna ilum inacja i bardzo efektownie 

' . . I silne m biciu Kazuego pum a u sceny —  —  * » j urządzone przez pp. E lsnera i L esiń sk iego  ognie 
"“T  ■ rze literalnie zdolna zalać ją  całą, z m ożnością rzu- : bengalskie, spalone na zakończenie zabawy, dodały  

tu w ody i na salę spektaklową. Na zewnątrz zas j jej świetności. Podczas całej zabaw y grała orkies- 
no na i i i  i: .. f..™ ,,. ; „ nranikono no iednvm  i t.ra. n. Straussa i orkiestry w ojskowe. -Nie mamy

WiłllU ------ «; ,  ■ | k tórych  w  czterech  narożn ikach  scen y , b iegn ą  cz te -
czne a szczególniej koleją terespolską; z powodu obn.zema j ^  ^  g ó r y  pl.ostop ad je; k oń cow e ic li w y lo ty
kursów waluty zagranicznej ceny obniżyły się o 7 / ,  | ^  calow ej śred n icy , w zn iesion e są po nad  m a szy -
kpp. na korcu. Płacono rs. 4 kop. 2 0 - r s .  4 kop. 30. j gc z Z g o d n y m  do nich  przystępem ; przy
Zakupiono na.spożycie miejscowe vi na wywóz zagranicę. ! , . • ---- , — ,---------------------------------aa. k iszki sk ó -
Jęczm ien ia  dowozy średnie. Ceny zeszłotygodniowe stabo 
się utrzymywały. Płacono za dwurzędowy Wisłą przybyły 

3 kop. 3 0 — rs. 3 kop. 3 7 Za czterorzędowy zaś

  o  J— * - ,
każdym  w ylocie kranem opatrzonym są k i s z k i  s k o  
rżane nitowane miedzią, d ługie po stóp 12 / .  z 
szprycam i m iedzianemi po 3 stóp długiem i, których  

15 i munsztuki mają pięc ćw ierci cala średnicy. W ra- 
r --, . . .  - J' i 2,ie potrzeby, puszczona woda z jakiejbąuź kiszui,

Owsa dowozy średnie, za osią przybyły płacono od rs. 2 j ̂  ^  bardziej z w szystk ich  na raz, d o sięg n ie  przy
kop. 40 rs. 2 kop. 55 z dodatkiem dwóch garncy do , silne[n  b ic iu  każdeg o  p unktu  sceny, na d o le  i w  g ó -  
korca, za przybyłe zaś koleją i Wisłą z odbiorem na inrej- , ,. , - i . i  . ' z - -  — l-  rr m (4 n n i« a  iwn
scu bez dodatku płacono rs. 2 kop. 10 — rs. 2 koj ^  ^  ̂     ̂ _______
z wagą 142 funt. za korzec. Z tych ostatnich kupowano na j bu(j o w /j z f rontu  \ z  ty lu , urządzono po  jed n y m  j tra p
wywóz zagrańicę. G tocIiu polnego .dowozy małe, ceny

b u d ow li, z fron tu  i z ty lu , urząuzuuo JCu u ju . | w a  p. * “ “ “ ' - ' • o  y
. . ,  | kran ie pożarnym , w  odp ow ied n iej od  ścian o d leg ło - | dotąd  cy fry  dochodu , zdaje się jed n ak  ze dojd zie  

Utrzymały się na rs. 4 - r s .  4 kop. ^85, cukrowego me by- j ^  ^  ^  p/ zypa(i ek  pożaru , sik aw k i zw ycza jn e  j 0n do 1 0 ,0 0 0  rub li. W y g ra n e  fanty,^ po w iększejści, aby na przypadek pożaru, suł» wsu zw yw ajuy . „n u o w , w «  ------a
• , : lub parowe wodę z niej czerpać m ogły. W ytrysk i części pozostawiono do odebrania na dnie następne; 

trzymają Obniżenie się jednak waluty zagranicznej i ! * , . , , i± im lnm - i mmnmio oia -żp ślpnn tnrt.nna. teraz lak zw vkic, TOZ-
ło. Maki ceny niezmienione. Okoittity ceny mocno się

* "  .  i  r  • •  ś  i 1 U U  u r t ł  v  »» w  •   ę  —  y ------------r  .  .  '

. . w szy stk ich  w y lo tó w , zosta je  pod c iśn ien iem  k olu m -
izymaum wysyłek na zagranicę przeznaczonych osłabiło , ^  g o rn eg o  rezerw oaru  w  ogrod zie . F o w y ż -

usposobienie. Cukier-, tydzień ubiegły poświęcony wyłą- | ^  antap ożarne urząd zen ie  dokonane zosta ło  p od łu g  
cznie interesom wełny, zabsorbował czas i pieniądze do lftnu j p<J(j  k ieru n k iem  inżynierji w od o cią g u  m iej-
tranzakcji w tym produkcie. Żadne obroty nie miały miej 
sca a ceny pozostały nominalne, niezmienione. Na spoży
cie miejscowe drobhe zakupy płacono po cenach zeszłoty
godniowych. W produktach innych również z tego powodu 
nie było tranzakcij. (Gaz. Hand.)

•  ( P o r ó w n a n i e  d o c h o d ó w  z a  m i e s i ą c
m a j  r. b.) _

a) na drodze żelaznej warszawsko-wiedeńskie/:

rsr.
z  przewozu osób 80,562 
z przewozu tow. 165,433 
różne dochody 15,789

rok  1870 
kop.
26 %
80
12

rok  1869 
kop. 
72 
46
95

rsr.
76,589

122,496
13,322

razem  261,785 1 8 ‘/z 212,409 13
W  maju r. 1870 więcej o rs. 49,376 kop. 0 5 '/2. 
O d początku stycznia do końca m aja 1870 r. 

dochód wynosi . . . .  rs. 1,143,187 kop. 85 '/a.
W  tym  samym czasie w 

r. 1869 dochód wynosił. . rs. 998,143 kop. 35 ł/ a
Zatem w r. 1 8 7 0  więcej o "rs7l45,044 kop. 50.

b) na drodze żelaznej warszawsko-bydgoskiej: 
„x rok  1870 rok  1869

z przewozu osob 
z przewozu tow. 
różne dochody

rsr.
19,322
48,957

6,133

kop. 
15 V,
61 >/2 
85 ya

rsr.
17,382
25,411
4,139

kop.
6 3 ‘/a
83
16

razem  74,413 62 l/ a 46,933 62*/®.
'W  maju r. 1870 więcej o rs. 27,480.

 ______________  inżyn ierji
skiego. R ury  dostarczyła fabryka R au i L ilpop, 
roboty  z miedzi i mosiądzu wykonał z scisłą do
kładnością p. J a n  T roetzer. P róby  ju ż  odbytemi zo
stały, działanie całego systemu okazało sięzadaw al- 
niającem. Opis całego gmachu, k tó ry  ze względu 
na swe rozm iary, trudność konstrukcji, użyty mate- 
rja ł i przeznaczenie do rzadkich i wyjątkowych 
budowli należy, później podać nie omieszkamy.

4>" . .
( O c a l e n i e ) .  Jed en  z smutnych i okropnością 

przejm ującyoh wypadków, dzięki opiekuńczej O p a 
trzności nie pokry ty  kirem  żałoby~-nie zlany łzami 
zrospaczonych rodziców, o którym  w kilku  pobież
nych słowach w N. 119 pisma naszego uczyniliśmy 
wzmiankę, obecnie dla przestrogi, podajem y w ob
szerniejszym nieco zarysie. W dniu (28) 9 b. m. po 
południu o godz. 4 i pół w domu N. 195 przy ulicy 
K rzyw e K oło , na trzeciem  piętrze, w mieszkaniu J a 
na D rejfelda zecera przy wydawnictwie pisma na
szego w drukarn i rządowej, szesnasto-miesięczna có 
reczka tegoż, M arja, pozostawiona na krzesełku w 
pokoju frontowym przy oknie weneckim, dostała się 
na parapet okienny i oparła się o ramę, k tóra  na nie
szczęście na klubkę czyli zakrętkę nie była w fu try
nie zam kniętą. Pięcioletni braciszek widząc to zda
ła i instynktowo przew idując niebezpieczeństwo, za
wołał na matkę w drugim  pokoju będącą, lecz za
nim  ta zdołała dziecię pochwycić, okno pod nacis
kiem  jego  rączek otworzyło się i dziecię z trzeciego

rozumie się, że ślepa fortuna, teraz ja k  zwykle, roz- 
maite w szafunku swych darów  poczyniła figle.

— Niedziela wczorajsza, jako  pogodna, m iala już 
sobie zaręczony ja k  najświetniejszy obchód. Jakoż 
od samego rana, miasto poczęło wyludniać się na 
korzyść miejsc spacerowych. N ajprzód pow ędro
wały uboższe sfery, później zamożniejsze, a już  śa- 
ma śm ietanka towarzyska, dopiero popołudniu, roz- 
siadłszy się wygodnie w m iękkich i w ytw ornych po
wozach, wyjechała używać pow ietrza i rozryw ek.

 Część tej publiczności przybyła  n ap lac  moko-
j towski, gdzie wczoraj odbyły się trzecie i ostatnie 

wyścigi konne, na k tórych i JW . H rab ia  N am iest
nik znajdować się raczył.

W yścigi te odbyły się w następującym  porządku; 
P ierw szą nagrodę, głównego zarządu stad rządo
wych (rs. 400) w ygrał „Cavalier,” og ier księcia San
guszki—drugą, tegoż zarządu (rs, 500) zdobył „Er- 
nani” p .L . G rabowskiego, k tórego konie coraz czę
ściej tryum fują na wszystkich torach. T rzecia na
groda, także głównego zarządu stad i także rs. 500, 
dostała się właścicielowi szybkonogiej „K uli,” p- 
Niemcewiczowi, lubo i „Foscari” p. G rabowskiego, 
jako drugi z kolei p rzyby ły  do m ety, otrzym ał 150 
rubli. Zresztą, nie m ógł on przybyć trzecim, gdyż 
 ̂ Ws. Kfi.n misiek i i /PrfisfiFver? ks* O lden-i „Cavalier” ks. Sanguszki i „Preserver ks. O lden  ̂  
b u rs k ie g o , zameldowani to tej gonitwy, wycofani 
z niej zostali, z powodu, że pierwszy z nich biegał 
już onegdaj, a d rugi b ra ł udział w pierwszej wczo
rajszej gonitwie. W handicapie^ (beaten) urządzo-, 
nym dla wszystkich koni k tóre biegały naw arszaw - 
skim torze w b. roku  i nie w ygrały pierwszej na
g rody— odniosła tryum f „Griselda p. Niemcewicza;
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druga za nią, dobiegła do mety ..Kozaczka" p. Ry- 
chłowskiego, trzecia „Ruija” barona Offenberga,' a 
na końcu podążył dopiero ..Yelociped" p. Dobro- 
gosta.

Zakończyła wczorajsze wyścigi, gonitwa odbyta 
przez samych panów, z przeszkodami, o nagrodę 
warszawskiego towarzystwa myśliwskiego, ze staw
ką po rs. 50. Do tej gonitwy wjechali w szranki, p. 
W otowski na klaczy Mees Brood, pana Pstrokon- 
skiego i p. Rzewuski na „Odetcie” p. Grabowskie
go. M ygrała „Odetta,” która przesadziła wszystkie 
barjery nie dotknąwszy żadnej, gdy tymczasem 
zdążająca za nią Mees Brood, każdą przeskakując 
przewróciła zarazem.

— "W Dolinie szwajcarskiej, podczas wczorajsze
go koncertu, panował natłok gości: tak się zazwy
czaj dzieje przy każdym dniu pogodnym. Widocznie 
zastępca p. Straussa, jest doskonałym dyrektorem i 
coraz bardziej jedna on sobie i swoim, względy pu
bliczności warszawskiej.

Nakoniec, nie potrzebujemy już dodawać, że nie 
tylko w miejscach spacerowych, lecz i w teatrzykach 
ogródkowych, podczas wczorajszego wieczoru, tru 
dno było przecisnąć się wśród natłoku; z tych ostat
nich zawsze najwięcej mają powodzenia: polska 
Alhambra i francuzkie Eldorado.

— W chwili gdy na polach mokotowskich ubie
gały się o nagrodę czworonogie bieguny, Prado mi
mo powolnego konania swego, dowcipne w pomy
słach, urządziło nadpowietrzne wyścigi balonowe. 
W czoraj przedstawiciele bibułkowi trjumfatorów 
zeszłocfWartkowycli Cavaliera, Glaubicza i Rzepichy,

rzy życzliwym Eola podmuchu, jakby instynktem 
ierowani, unieśłi się ponad pole areny wyścigów' 

konnych i znikły w przestworzu.
— W  przyszły czwartek, o godzinie 8-ej wieczo

rem, jeżeli pogoda posłuży, danym będzie wieczór 
muzyczny, w uiluminowanym ogrodzie resursowym, 
przy puszczeniu fontanny i ogni bengalskich, dla 
członków towarzystwa z rodzinami i dla zaproszo
nych przez tychże gości—gdzie o 11-ej w nocy na
stąpi kolacja składkowa, po rs. 1 od osoby, na któ
rą  należy wcześnie zapisać się na listę u sekretarza 
resursy.

— Wczoraj w południe, z głównego balkonu do
mu Grodzickiego, p. Dutkiewicz fotograf zdjął wspa
niały widok procesji Bożego Ciała, w chwili gdy or
szak procesjonalny zatrzymał się przed ołtarzem w 
portyku pałacu hr. Potockiego.

—  W dniu zaonegdajszym,- w cyrkule Wolskim, w fa
bryce wyrobów nowego srebra pod N r. 1146. Marceli W i
śniewski term inator, w skutek nieostrożności, pochwyconym 
będąc przez maszynę za bluzę, uległ strzaskaniu ręki lewej, 
wyrwaniu części ciała z biodra lewego i mocnemu uszko
dzeniu kości czołowej. Wiśniewski ’ pozostaje bez" nadziei 
życia. ,

—  W  cyrkule Łazienkowskim, w domu pod N r. 3000c, 
Bartłomiej Oliwka, robotnik z fabryki żelaznej, będąc w sta
nie pijanym, śpiącemu swemu koledze Kazimierzowi W ali
górskiemu, siekierą zrządził dość niebezpieczne rany na 
brzuchu, w nodze prawej i na palcu wskazującym u ręki le
wej. W aligórskiego odesłano do szpitala św. Rocha, a 
Oliwkę przyaresztow.mo; śledztwo prowadzi się.

— W  tymże cyrkule, Maciej Kwiatkowski, 7-letni syn 
wyrobnicy, kąpiąc się w rzece Wisie w miejscu do kąpieli 
wytkniętem, utonął. Ciało jego wydobyto.

—  W  cyrkule Zamkowym, na brzegu rzeki Wisły, oko
ło Aleksandrowskiego mostu, dostrzeżono wyrzucone przez 
wodę ciało niewiadomego dotąd z nazwiska człowieka, zu
pełnie uległe zepsuciu. O czem zawiadomiono sąd i ze stro
ny policji zarządzono dochodzenie.

— W  cyrkule Łazienkowskim, w domu pod N r. 163 7, 
do otwartej wozowni dorożkarza Szestakowa, weszły dzieci: 
Maksymiljan Podbielski i Florentyna Sochalt; ta  ostatnia 
włożyła rękę w sieczkarnię a chłopczyk poruszył koło, sku
tkiem czego, skaleczył je j rękę prawą do kości; dziecku te 
mu niebezpieczeństwo nie zagraża. Za niedozór, winny do
rożkarz pociągniętym będzie do odpowiedzialności.

— W  cyrkule Sobornym, dorożkarz N r. 219, przez nie
ostrożność, najechał na przechodzącą starozakonną Fajgę 
Rona, która uległa nieszkodliwemu stłuczeniu; odesłano ją  
do mieszkania, a dorożkarza przyaresztowano.

— W  cyrkule Zamkowym, na ulicy M arjensztad, przez 
policję dostrzeżonym został w stanie osłabionym, staroza- 
konny M ejer Cytryn wyrobnik, którego odesłano do szpita
la starozakonnych.

* ( P o g o d a ) .  Po najpiękniejszej, jasnej i cie
płej pogodzie, dziś rano, przy 15 stopniach ciepła, 
zaczął padać deszczyk, ale wkrótce ustał;; niebo je 
dnak jest pochmurne i z rozpoczętą wczoraj wieczo- 
Tem ostatnią kwadrą, można spodziewać się desz
czów.— W  piątek, 5 (17) b. m. było: u nas w W ar
szawie +  16°, w St. Petersburgu +  11,3°, w M o
skwie +  8°, w Kijowie +  12°, w Noworosyjsku 
+  9,6°; w czwartek, 4 (16) było: u nat +  13,6°,

! w St. - Petersburgu +  9,9°, w Moskwie +  7,2°, 
I w Kijowie +• 11,2°, w Odesie +  11,2°, w O renbur- 
j gu ą- 12°, w Konstantynopolu -f- 16,8°, w Paryżu 
; -t- 16°, w Rzymie +  17,6°, w Civita - Yecchia 
| +  18,8°; — w środą, 3 (15), było: w Sewastopolu 
i +  16°, w Konstantynopolu -j- 13,6°, w Paryżu 

+  12°, w Rzymie -j- 17,6°, w Civita - Yecchia 
| +  19,2°.

; ( P o d r ó ż  J e j  C. W.  W i e l k i e j  K s i ę ż n y  
j  C e s a r z e  w i e ż o w e j ) .  Krónszt. Wiest. donosi: Dnia 
j  2 (14) czerwca, o godzinie 4 1/, po południu, Jej Ce- 
I sarska tv ysokośc W ielka Księżna Cesarzewiczowa 
I Mai ja  Teodorówna raczyła udać się do Kopenhagi 
i na pokładzie Cesarskiego jachtu parowego „Sztan- 
| dar”, którem u’ towarzyszy fregata parowa „O laf’. 
j J ej Cesarska W ysokość raczyła przybyć, z Peters- 
I burga na jachcie „Aleksandrja’ , pod flagą Jego Ce

sarskiej Wysokości W ielkiego Księcia ćesarzewi- 
cza Następcy Tronu; jachtowi temu towarzyszył pa
rostatek „Strielna . Jej Cesarską Wysokość odpro
wadzali: Ich Cesarskie W ysokoście W ielki Książę 
Cesarzewicz Następca Tronu i W ielki Książę Ale
ksy Aleksandrowicz, zarządzający ministerstwem 
marynarki jenerał-adjutant M. K. Krabbe i dowód
ca ekwipażu gw ard ji, z orszaku Jego Cesarskiej 
Mości kontr-admirał P . A. Pereleszyn, który towa
rzyszy Jej Cesarskiej Wysokości do Kopenhagi. 
Po przybyciu na pokład jachtu „Sztandar”, Jego 
Cesarska W ysokość W ielki Książę Cetarzewicz ra
czył przyjąć raport od pełniącego obowiązki do
wódcy głównego i przywitać oficerów i osadę. Jacht 
„Sztandar” i parostatek „Olaf” miały roznieconą 
parę. Następnie wywieszono na jachcie „Sztandar” 
flagę Jej Cesarskiej Wysokości W ielkiej Księżny 
Cesarzewiczowej, poeżem jacht i parostatek poczę
ły podnosić kotwicę. Po opuszczeniu przez Ich Ce
sarskie Wysokoście pokładu jachtu, „Sztandar” i 
„O laf odpłynęły na morze w towarzystwie paro
statku „Petersburg”, na którym znajdował się ko
mendant główny portu kronsztadzkiego, który od
prowadził jacht Cesarski za forty kronsztadzkie do 
wielkiego portu.

* ( A l ł r e s ) .  W U, Wiest. ogłasza następujący
adres duchowieństwa rzymsko-katolickiego powiatu 
borysowskiego do administratora djecezji wileń
skiej, prałata Żylińskiego: „Powodowani uczuciem 
n i e w y s l o w i o n e j  radości i  zaszczytu, p o c z y t u j e m y  
sobie za najprzyjemniejszy w życiu naszem obo
wiązek złożyć waszej ekscelencji nasze powinszo
wania serdeczne z powodu łask monarszych, oraz 
podziękować wam za najpoddanniejsze doniesienie 
Jego Cesarskiej Mości o naszej przychylności wier- 
nopoddanczej i o nieudanem przywiązaniu do tronu 
i do drogiej naszej ojczyzny wielkoraskiej. D la do
wiedzenia zas prawdy waszego przekonania, posta
ramy się ze swej strony dowieść faktycznie i czy
nem, że o ile poważamy dogmata naszej wiary ka
tolickiej, o tyle też cenimy nasze pochodzenie ruskie, 
nasz język ruski i nasze zwyczaje ruskie, dlatego też, 
wiedząc, w jak wielkim błędzie pozostają pod tym 
względem niektórzy nasi paraljanie, postaramy się 
gorliwie nawrócić ich na drogę prawdy, na dro
gę* P° której szli nasi przodkowie białorusini. Po
staramy się znieść w powierzonych nam parafjach 
wszystko, co sprzeciwia się i szkodzi jedności n a 
szej ojczyzny wielkoruskiej i błogim interesom 
państwa, w takim bowiem jedynie razie będziemy 
mogli żywić zupełne przekonanie, iż spełniliśmy 
świętą powinjjogć Gzieci kościoła katolickiego, j e 
żeli będziemy wiernymi synami naszei ojczyzny 
ruskiej. (Podpisali): dziekan powiatu borysowskie
go, ksiądz katolicki Ferdynand Sęczykowski; prze
łożony kościoła okazowskiego, ksiądz Feliks Mora
wski; przełożony kościoła łogojskiego, ksiądz W ła
dysław' Eisenbletter; przełożony kościoła zębeńskie- 
go, ksiądz katolicki Jan  Klonowski; przełożony ko
ścioła rotanwickiego, ksiądz W. Puczyński; admi
nistrator kościoła dokszyckiego, ksiądz J. Piotrow
ski ; administrator kościoła rzymsko-katolickiego 
kamieszowskiego, ksiądz Dobkiewicz; administrator 
kościoła rzymsko-katolickiego korżnskiego, ksiądz 
Cyprjan Jacewicz; administrator kościoła rzymsko
katolickiego dziedziłowickiego, ksiądz Marcin G ry- 
niewicz”.

( O b c h ó d  r o c z n i c y ) .  Dnia 21 maja (2 czer
wca) obchodzona bywa corocznie w Tyflisie uroczy
stość podbicia Kaukazu zachodniego. Na placu ery- 
wańskim, naprzeciw seminarjum, wnamiocie otoczo
nym szeregami wojsk, odprawia się nabożeństwo w 
obecnoscijenerałów i wyższych osób zarządu wojsko
wego i cywilnego. W tym roku uroczystość ta ob
chodzoną była w zwykły sposób, lecz większemu 
zgromadzeniu się ludu przeszkodził poniekąd czas 
dżdżysty, który zaczął się w nocy.

j _ ( O b ó z  po u M o s k w ą ) .  Rus. h m . donosir 
że do obozu pod Moskwą przychodzą już od nieja- 

; kiego czasd wojska. Dnia 10 (22) maja przybył 
, tam l-szy bataljon strzelców od grenadjerów, 14 
| (26) maja przybyły kompanje strzelców 1-ej dywi- 
i zji grenadjerów.  ̂ Pułki zaś tejże dywizji weszły 
i do obozu: 2-gi i 3-ci 22 maja (3 czerwma), 4-ty 

i  pułk 23 maja (4 czerwca) i sztab dywizji 24 maja 
I (5 czerwca).
i  *  ( W y s t a w a  f a b r y c z n a . )  Podług doniesie
nia St. Ret. Wwd., od 20 do 26 maja włącznie zwie
dziło wystawę płodów fabrycznych 23,557 osób. 
Dochodu. w'płynęło 29,749 rs.

* ( Mu z eu m) .  D. 21 maja otwarte zostało w 
gmachu wystawy powszechnej muzeum ruskie, w 
dwóch oddziałach: artystycznym i etnograficznym; 
w pierwszych dniach wejście kosztuje 1 rs., a na
stępnie 50kop.  Pod względem rozmaitości, rzad
kości i piękności przedmiotów sztuki, ruskie mu
zeum jest jedyną w swoim rodzaju wystawą. (Go- 
los).

* ( W y s t a w a  p o l i t e c h n i c z n a . )  Na skutek 
prośby towarzystwa przyjaciół nauk przyrodzonych, 
antropologji i etnograłji przy uniwersytecie mo
skiewskim, ministerstwo oświecenia publicznego 
wyjednało, jak  pisze Gołos, najwyższe pozwolenie 
zapadłe w Ems 16 maja, na urządzenie w Moskwie 
w roku 1872 wystawy publicznej, która nia być 
otwartą podczas obchodu 200 letniej rocznicy uro
dzenia Cesarza P iotra Wielkiego.

* ( Ko l e j  że l azna ) .  Dyrekcja kolei rybińsko- 
bołogowskiej, jak  donoszą Birż. Wied., zaniosła po
danie do ministerstwa komunikacij o delegowanie 
komisji dla obejrzenia kolei. Podług doniesienia 
tejże gazety, konstruktor Lewestam powrócił z 0- 
bjazdu dla obejrzenia robot. W szystko jest już go
towe dla rozpoczęcia ruchu, służba jest już na miej
scu, i po obejrzeniu drogi mającem nastąpić w przy
szłym tygodniu, rozpocznie się niezwłocznie ruch.

* ( P o r t  L i b a w s k i ) .  MosŁ Wied. piszą, że 
z powodu spodziewanego otwarcia kolei żelaznej 
libawskiej, przy porcie tamecznym utworzyło się 
kilka kompanij żeglugi parowej dla stałej komuni
kacji między Libawą a Londynem.

* ( Z a t w i e r d z e n i e  u s t a w y ) .  Dnia 28 kwie
tnia Najwyżej zatwierdzona została ustawa kazań
skiego towarzystwa kredytowego, które zakłada się 
w mieście Kazaniu w eelu podania członkom swoim 
możności korzystnego lokowania ich oszczędności i 
uzyskiwania pożyczek potrzebnych na interesa han
dlowe i przemysłowe. (Gon. Urząd.)

( J e n e r a ł  C h r u l e w ) .  W  domu księżny 
Lubomirskiej , przy ulicy Karawannej w Peters
burgu , dnia 22-go maja r. b. o pomocy, zmarł 
nagle jenerał-lejtnant Chrulew. Przyjechał on z 
odwiedzinami do porucznika pułku huzarów Iwa- 
szewa i czując się niezdrowym, położył się na łóż
ku. Wezwany natychmiast lekarz, mieszkający w 
tymże domu, udzielił mu pomoc lekarską, ale ta by
ła bezskuteczną. Podług opinji lekarza, śmierć na
stąpiła skutkiem sparaliżowania serca. (Gon. Urząd.)

( S z a c h  p e r s k i ) .  Gazeta Kaukaz podaje po
głoskę, że Szach perski zamierza zwiedzić kraj za- 
kaukazki i przybyć do 'Tyflisu w jesieni r.,b.

( G a z e t a  c z e s k a  o z g o n i e  j e n e r a ł a  
C h r  u l ew a). Naród. Listy, donosząc o zgonie jene
rała Chrulewa, dodają między innemi: „Imię Chru- 
lewa znane było każdemu rosjaninowi, oraz całemu 
światu wojskowemu we wszystkich krajach. Chru
lew byłHektoreinTroi-Sewastopola, i zyskał chwa
łę w wyprawach do W ęgier, Azji środkowej, nad 
Dunaj, i nareszcie w Polsce.

* ( T e l e g r a m  do P a l a c k i e g o ) .  Narodni L i
sty ogłaszają następujący telegram z Wiednia, z da
ty 1 (13) czerwca: „Ojcu Palackiemu, w dniu jego 
urodzin, w 72-m roku życia: D ługie lata! (Te dwa,  
ostatnie wyrazy przytoczone są p0 rusku. P. Red.) 
Niech Bóg wzmocni jego siły we wszystkich jego 
przedsięwzięciach!” Podpisano: „Obecni na uroczy
stości towarzystwa chóralnego Lumir, w Praterze.”

( Z n a c z ę  ni e  i u k s z t a ł c e n i e  n a r o d u  
c z e s k i e g o ) .  Przytaczamy niektóre ciekawe wia
domości z wspomnionego przez nas memorjału,' 
przypisywanego drowi Riegerowi: „Masa ludu cze
skiego, zamieszkałego w Czechach, Morawji i Szlą- 
sku austrjackim, dochodzi do 5 miljońów. Ziemia je 
go graniczy z krajem słowackim w północnych W ę
grzech (2—3 miljońów), gdzie lud mówi narzeczem 
języka czeskiego i ozdobił literaturę czeską sławne- 
mi nazwiskami, a mianowicie historyka Szafarzyka, 
poety Kollara i innych. D la tego do narodowości cze
skiej należy siedm miljońów, to jest prawie czwar
ta  część^ ludności całego cesarstwa austrjaokiego. 
Słowianie czescy mogą się pysznić swą pełną sławy



historją; oni powołali do siebie apostołów  słowiań
skich i wprowadzili chrześciańską wiarę pom iędzy 
polakam i, Węgrami, Chorwatami i prusakam i. _ S ło 
wianie czescy uprzedzili niemców w sztukach i nau
kach, albowiem już w X IY  wieku założyli uniw er
sytet « Pradze, pierw szy w E urop ie  środkowej po 
bonońskitn i paryzkim , i już  natenczas posiadali b o 
ga tą  literaturę w języku  narodow ym . W  czasach 
nowożytnych czesi dowiedli swej narodowej samo- 
istności i umysłowych sił, tak, że ^nieprzyjaciele 
ich musieli ich podziwiać. M ożna powiedzieć że 
czesi są najukształceńszym  ludem  w całej A ustrji. 
K siążki czeskie rozsprzedają się w 25,000 egzem 
plarzy. ..E ncyklopeija naukow a” ma 5,000 p ren u 
m eratorów . Gm iny wiejskie zakładają bibljoteki 
szkolne, bez zapomogi ze strony rządu, a gm iny 
miejskie zakładają swoim kosztem szkoły przem y
słowe, realne i wyższe żeńskie” .

* ( S e r b o w i e  n a  m o r z u  A d r j a t y c k i e m ,  
i  c h t y p y i u b i ó r). Pod  tym  tytułem , w ycho
dzi w L ipsku, w języku  niemieckim, przepyszne 
dzieło, do wydawnictwa którego niedawno przystą
p ił F . A. Brockhaus. W iadom o, że żaden lud euro 
pejski nie może pochwalić się takiem i piękneińi u- 
biorami, jak słowianie południowi, co zawdzięczają 
w  części bezpośrednim  stosunkom z turkam i, w  czę
ści własnej swej narodowości. Lecz pomiędzy sło
wianami południowym i, niema żadnego plemienia, 
k tó re  odznaczałoby się taką różnorodnością ubio
rów , jak serbowie m ieszkający nad brzegiem morza 
A drjatyckiego, od Rieki (Fium e) do północnej g ra 
nicy A lbanji. P raw ie każda wieś, każdy wąwóz w 
górach, ma swój odrębny ubiór, k tóry  jeszcze jest 
różnorodny stosownie do stanu i wieku. Narodowe 
ub io ry  innych ludów europejskich coraz bardziej 
znikają i mieszkańcy przyw dziew ają je  tylko na u- 
roczystości ludowe.: ale serbowie zachowali jeszcze 
szczególne poszanowanie dla swych starodaw nych 
ubiorów'. Ryciny, stanowiące głów ną część dzieła, 
w ykonane są w edług rysunków akw arelow ych, zro
bionych w Serbji przez znanych artystów' Em ila 
Lauffera, Gwidona M aneśsę i P . M ayksnera. Są to 
właściwie portrety , przedstaw iające zarazem  typy i 
ubiory. O prócz tego, w większej części rycin, na 
tylnym  planie, p rżedstaw ionajest charakterystyczna 
miejscow'ość kraju. K iedy skończone zostanie wy
dawnictwo rycin, dołączony będzie dó nich odpo
w iedni tekst* składający się z dwóch części: ogólnej 
i  specjalnej. Całe dzieło będzie się składało ze 100 
chrom olitografow anych rycin, k tóre w yjdą w 20-tu 
zeszytach. P renum eracyjna cena za każdy zeszyt 
dwra talary.

Austrja.
* ( Z g r o m a d z e n i e  w y b o r c z e .  — N o m i n a 

c j a  a r c y b i s k u p a . —B ó j k a ) .  Wiedeń, 15 czer
wca. A gitacja w yborcza przybiera w mieście tu tej- 
szem charakter coraz burzliwszy. Nadzwyczaj ha
łaśliw e było, oczekiwane z taką niecierpliw ością 
w ielkie zgrom adzenie wyborcze, na którem  pp . 
K uranda  i G iskra  rozwijali swój program . Z gro
madzenie to odbyło się wczoraj w sali tow arzystw a 
m uzycznego, gdzie miał miejsce niedawno kongres 
nauczycieli niemieckich. Zaledwie przebrzm iały 
w yrazy, którem i prezes zam knął kongres pomie- 
niony: „ludy ukształcone nie nienawidzą się w zaje
mnie i ludy ukształcone nie chcą prowadzić wojny 
pom iędzy sobą”— a już wczorajsze zgrom adzenie 
w yborcze pozostawało w rażącej sprzeczności z te- 
mi wyrazami hum anitarnem i. N ietylko, że naj
mniejsze usiłowanie w ystępowania z argum entam i 
przeciw  zdaniom głoszonym  przez mówców, wywo
ływ ało praw dziw ą burzę, lecz zawziętość i te rro 
ryzm  zaszły nawet tak  daleko, że jeden  z w ybor
ców, k tóry  przerw ał mowę p. K urandy wyrazem  
„nie”, został napadnięty przez 15 fanatyków, którzy  
go  wyrzucili z sali w śród krzyków  ze strony zgro
madzenia. Nadarem nie prezydujący na zgrom a
dzeniu, p. M ayerhofer, usiłow ał zapobiedz takiem u 
terroryzm ow i przy innej także sposobności, m iano
wicie gdy zgrom adzenie, podnosząc wrzawę i krzyk, 
n ie  dozwoliło innem u mówcy zabrać głos. P rezy 
dujący oświadczył zgrom adzonym , że jeżeli ich d o 
b re  wychowanie i ich pow aga polityczna nie jest 
zdolną przeszkodzić takim  nadużyciom, to pow in- 
n iby oni powstrzymać się od takow ych przez roz
tropność, ażeby nie powiedziano, że w iedeńczycy 
są „nietolerancyjni”. Lecz wszelkie napom nienia 
pozostały bez skutku: zgrom adzenie nie przestało 
hałasować i krzyczeć, aż nareszcie musiano zerwać 
posiedzćnie. Najbardziej dotknjęty by ł tym  skan
dalem  p. G iskra, którego program  nie przedstawia 
zresztą nic nowego. Nadm ienić wypada, że zgrom a
dzenie to odbyło się W centrze miasta i składało się 
z ukształceńszych obywateli wiedeńskich. Jedno  z

pism  tutejszych pisze w tym  względzie: „Ubolewać 
należy nad niedojrzałością polityczną tego zgrom a
dzenia, w porów naniu z którem  najpośledniejszy 
m eeting robotników  w ygląda ja k  praw dziw a wyż
sza szkoła parlam entarna” .— Dzisiejsza Wiener Ztng 
donosi w części urzędowej o wyniesieniu nam iestni
ka T rjestu  i wybrzeża, feldm .-por. M oringa, do g o 
dności radcy tajnego, i o m ianowaniu adm inistrato
ra  apostolskiego djecezji grecko-katolickiej w P rze 
myślu, arcybiskupa in  partibus injidelium  Sem brato- 
wicza, arcybiskupem  grecko-katolickim  we Lw o
wie. — W  tym  samym dniu, w którym  odbyło się 
zgrom adzenie wyż wzmiankowane, zaszła bójka za
wzięta pom iędzy robotnikam i włoskim i i słowacki
mi, zatrudnionym i przy regulacji D unaju. Bójka ta 
spowodowana została tym razem  przez słowaków, 
k tórzy  nie chcieli słuchać rozkazów dozorcy włocha 
i zelżyli go w końcu. Robotnicy włoscy, widząc 
krnąbrność słowaków i ich groźną minę, ujęli się za 
swym rodakiem  i napadli na słowaków ze wszyst- 
kiemi narzędziam i, jak ie  mieli pod ręką, bijąc ich 
nielitościwie oskardam i, łopatam i i t. d., skutkiem  
czego czterech słowaków i jed en  w łoch zostali cięż
ko ranieni i odniesieni z widowni walki na tragach. 
Jedyn ie  szybkiem u wdaniu się silnego oddziału straży 
bezpieczeństwa publicznego i trafnem u przem ów ie
niu jednego z urzędników  policyjnych powiodło się 
zapobiedz dalszej bójce. N a skutek tych tak często 
pow tarzających się nadużyć, postanowiono odoso
bnić robotników  rozm aitych narodowości. (Nordd.
A . Z .)

* ( M e e t i n g i). Wiedeń, 16 czerwca. W iadom o, 
że pisano niedawno wiele o tern, iż prezes m inistrów 
odm ówił oddania pod sankcję cesarską uchw ały sej
mu niższo-austrjackiego w przedmiocie przyznania 
praw a wyborczego tym  obywatelom miasta W ie
dnia, którzy płacą tylko 10 guldenów  podatków  
stałych. Na zeszły poniedziałek zwołany był mee
ting  tych obyw ateli, lecz z liczby 9,000 osób, k tóre 
opłacają w W iedniu tylko 10 guldenów podatku, 
zgłosiło się nie więcej jak  dziesięciu. Przytaczane 
są wprawdzie liczne powody, dla k tórych zgłosiło 
się na ten m eeting tak  mało osób bezpośrednio in 
teresowanych. W  każdym  atoli razie wydaje się to 
tern dziwniejszem, iż zwykle najliczniej nawiedzane 
bywają te zgrom adzenia, na których wiedeńczycy 
spodziewają się zadosyćuczynić swemu zam iłow a
niu w wywoływaniu skandalów. T ak  między inne- 
mi, bardzo licznie nawiedzony był m eeting, k tóry  
odbył się tu  wczoraj i k tó ry  miał na celu zaw sty
dzenie znanego b deputow anego Schindlera, k tó 
rem u zarzucają, iż skorzystał ze swego w pływ u 
parlam entarnego dla własnych widoków m aterjal- 
nych. N a wiadomość, że sam p. Schindler zgłosi 
się na ten m eeting i że wystosowane zostaną do nie
go liczne interpelacje w przedm iocie jego  zachowa
nia się w radzie państwa, publiczność zapełniła ca
łą  salę i galerie .— Na m eetingu robotników  ze stron
nictw a socjalno-dem okratycznego, odbytym  w ze
szłą niedzielę w W iener-N eustadt, powzięta została 
decyzja, ażeby ci członkowie tego stronnictwa, k tó 
rzy  jako  rzem ieślnicy opłacający podatki, posiadają 
już  prawo uczestniczenia w wyborach do sejmu, po
wstrzym ali się od głosowania. D ecyzja ta  wymo- 
tywowaną została tćm, że konstytucja teraźniejsza 
nie zapewnia robotnikom  żadnych praw , że sama 
ona została oktrojow aną i że robotnicy spodziewają 
się po powstrzym aniu się od wyborów nie przyjścia 
do?skutku rady  państwa i oktrojow ania praw a wy
borów powszechnych i bezpośrednich. U w agaco  do 
obawy, iż pow strzym anie się robotników  od wybo
rów zapewni w niektórych okręgach wyborczych 
zwycięztwo kandydatom  klerykalnym , odpartą zo
stała oświadczeniem, że obojętnem jest dla robotni
ków, czy będą oni uciskani przez fabrykantów , czyli 
też przez księży, i że zresztą rządy klerykalne 
przyśpieszą jedynie upadek  teraźniejszego systemu 
rządow ego. D ecyzja ta  atoli nie będzie mieć ża
dnego powodzenia praktycznego, dla tego już po
wodu, że liczba członków tow arzystw a socjalno-de
m okratycznego, posiadających prawo do uczestni
czenia w wyborach, je s t zbyt mała, ażeby pow strzy
manie się ich od głosowania mogło w ywrzeć w pływ  
na rezu lta t wyborów. (N ordd. A . Z .)

* ( W y r o k ) .  Z Zagrzebia donoszą pod datą 
9-go czerwca, że obywatel tam eczny Ausch, skaza
ny został na dwa miesiące więzienia za szerzenie 
broszury pod tytułem : „Stosunki legalne Chorw a
cji”, k tóra  skierow ana jest przeciw baronowi Rauch.

N ie m c y .
* ( S p r a w y  b a w a r s k i e ) .  Parlam entarna  ko

misja finansowa w B aw arji postanowiła jednom yśl
nie utrzym ać wszystkie reform y wojskowe. Człon
kowie komisji otrzym aw szy z różnych prowincji B a
w arji w ielką liczbę petycji przeciw nych wszelkiej

myśli tranzakcij pod tym  względem, uważali się w 
pew nym  rodzaju związanymi tym  (mandatem obo
wiązkowym. Rozszerzenie się tego ruchu ludowego 
wpośród narodu baw arskiego, jest jedną z najczar
niejszych chm ur na horyzoncie niemieckim. {L a  
Fr.)

Francja.
* ( P r a w o  p r a s o w e j .  Spodziewano się długich 

i ożywionych rozpraw  w ciele prawodawczem  fran- 
cuzkiem nad projektem  do praw a dotyczącym  opła
ty  stępia od dzienników, ale ponieważ rząd zgodził 
się w raz z komisją na zmniejszenie o 1 centym tej 
opłaty aż do r. 1872 i na powiększenie, w form ie 
kom pensaty, porto od 1 do 2 centimów od okólni
ków i prospektów , praw o zatem zostało przyjęte 166 
głosami przeciw ko 9. (Noi'd).

* ( P r a w o  w y b o r c z e . )  Paryż, 17 czerwca. M i
n is te r spraw  wew nętrznych zawiadom ił dziś kom i
sję inicjatyw y parlam entarnej o poglądach rządu 
co do praw a wyborczego. Słow a m inistra potwier-< 
dzają wypowiedziane już zdanie o zamiarze rządu 
odroczenia kwestii do przyszłej sesji. M ylnie więc 
doniósł jeden z wczorajszych dzienników , że dwie 
ostatn ie narady odbyte w Tuileries poświęcone by
ły roztrząsaniu  praw a w yborczego. (L a  Fr.)

Włochy.
* ( P a r l a m e n t ) .  G azeta piem oncka utrzym uje, 

że rząd chce wysłać dwie fregaty  do Portugalji. — 
Na posiedzeniu izby deputow anych florenckich w d. 
15 czerwca p. M inghetti przem awiał za propono- 
wanemi przez rząd środkam i finansowemi. Pow ie
dział on, że praw ica popiera ministerstwo z przy
czyny zaw artych w jego  program ie projektów  re 
form y. P . R attazi ob jaśn iał powody, dla k tórych 
propozycje jeg o  różnią się od propozycij większo
ści. P . C rispi odrzucił projekt przedstaw iony przez 
rząd, i rozw odził się nad podatkam i i nad stanem 
stronnictw. R ozpraw y ogólne zostały zam knięte. 
Spraw ozdaw ca p. Chiaver grom ił przeciwników 
projektu; objaśniał on i uspraw iedliw iał zmiany po
czynione w projekcie przez komisję, dowodząc, że 
dla przyw rócenia kredytu  państwa niezbędną ko
niecznością je s t ustanowienie równowagi w budże
cie. (L a  Fr.)

* ( R u c h  r e w o l u c y j n y ) .  Bandy rewolucyjne, 
które  ukazały się były niedawno we W łbszech i 
k tó re  zostały rozproszone przez wojska, nie istnieją 
już  wcale. K orespondent wiedeński pisze do Karlsr. 
Ztng, że władze austrjackie w prowincjach połu
dniowych o trzy m ały 'z  W iednia instrukcje* w k tó 
rych powiedziano, że podług ostatnich doniesień 
rządu włoskiego, bandy, k tóre zgrom adziły się były 
wzdłuż granicy austrjackiej, zostały całkiem  roz
proszone, i że przeto poleca się tym  władzom strzedz 
w dalszym ciągu granic, lecz zaniechać wszelkie 
nadzw yczajne środki ostrożności. National Ztng  o- 
głasza ze swej strony sprawozdanie pani E lpis M e- 
lana, znanej czcicielki G aribaldego, z w izyty złożo
nej przez nią niedawno tem u ostatniem u, k tóry  miał 
oświadczyć się stanowczo przeciw  ostatnim w ybry
kom rewolucyjnym  i nazwał je  po prostu mazzini- 
stowskiemi zamachami jjdziecinnemi (ragazzate maz- 
ziniane). Co do udziału jego  syna Ricciottego ty 
tym  ruchu, G aribaldi wspomiał jedynie ze zdziwie
niem. G dy zaś pani M elana w ynurzyła mu swoje 
ubolewanie z tego powodu, że młodszy jego  syn po
sługuje się jego  nazwiskiem dla szkodzenia spraw ie 
wolności, G aribald i odpowiedział: „Czyż mogę tem u 
zapobiedz? J a k  skoro dowiem się, że R icciotti zo
stał aresztowany, to wypiję szlankę wina za zdrowie 
tego, który to uczyni.” (Nordd. A . Z.)

Turcja.
* ( P o g o r z e l c y ) .  Donoszą z K onstantynopo

la, że liczba pogorzelców  znajdujących się w kosza
rach i pod namiotami wydanemi do ich rozporzą
dzenia wynosi (9,034 osób. M unicypalność dostar
cza posiłków dla 20,000 osób; w ydatki jej dziennie 
wynoszą 1,500 talarów  tureckich. (L a  Fr.)

Hiszpapja.
* ( K o r t e z y . )  Co do spraw  hiszpańskich, jedna 

kw estja zajm uje obecnie umysły: kiedy posiedzenia 
kortezów  zostaną wreszcie zawieszone dla dania 
członkom  izby ustawodawczej oczekiwanego przez 
nich oddaw na spoczynku. Sądzą, że życzenie to  
urzeczywistnione zostanie p rzed  końcem tego m ie
siąca. Tymczasem adm irał Topete wnosi do zgro 
m adzenia prośby za księciem M ontpensier, p. Ma- 
doz zaś za m arszałkiem  E spartero ; ale ponieważ 
sala posiedzeń jest prawie pustą, można pow ie
dzieć, że głosy tych w iernych stronników dwóch 
spraw przepadłych, praw ie są głosem  wołającego 
na puszczy. — Piszą z M adrytu , że po zawieszeniu 
posiedzeń kortezów m arszałek P rim  uda się około 
15 lipca do Yichy. M arszałek Serrano ma udać się 
do kąpieli w A lham a. (L a  Fr.)
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* ( K a r l i ś c i . )  Znajdująca się w Hiszpanji gar
stka karlistęw wezwaną została do wojny domowej 
manifestem Karola Y II wystosowanym do junty 
centralnej katolicko-monarchicznej . i do innych 
jun t królestwa. Pretendent mówi w nim o prawie 
do korony, z którem się urodził. Domaga się on w 
nim korony hiszpańskiej tytułem dziedzictwa ojco
wskiego, jakby domagał się miecza swoich ojców. 
(L a  Fr.)

P o r tu g ą ł ja ,
* (R e fo rm y ) . Dziennik urzędowy portugalski 

ogłosił kilka dekretów o reformach, jakie nowy ga
binet zamierza urzeczywistnić. Na pierwszym pla
nie stoją nowa organizacja izby najwyższej, zniesie
nie prawa dziedzicznego członków tego wysokiego 
zgrom adzenia, rozszerzenie prawa wyborczego, 
zniesienie pensji pobieranych przez deputowanych. 
(1x1 Fr.)

Belgja.
* ( M i n i s t e r s t w o  i w y b o r y ) .  Ind. belge, któ

ra  potwierdza wiadomość o prawdopodobieństwie 
podania się ministerstwa do dymisji, pociesza się 
tem, że klerykalni, nawet w razie objęcia władzy, 
nie zdołają urzeczywistnić swych idei i obalić dzie
ło ministerstwa liberalnego, takowe bowiem weszło 
zbyt głęboko w życie i w przekonania narodu. 'Kraj 
wybrał tym razem deputowanych klerykalnych, 
lecz ideje klerykalne nie mają pomimo to żadnej 
podstawy w kraju. Porażka doznana przez liberal
nych jest jedynie chwilowa, przypisać zaś ją  należy 
obojętności wyborców liberalnych, głównie zaś po
lityce doktrynerskiej, którą (stronnictwo liberalne 
powodowało się w izbie. Wątpliwem jest atoli, 
ażeby rozwiązanie izby spowodowało wybory po
myślniejsze dla stronnictwa liberalnego. Przeciwnie, 
wrażenie wywołane obecnie w kraju sprawą Lan- 
grand-Dumonceau i nieobecność bawiących na te
raz w Rzymie przewódców stronnictwa liberalnego, 
były takiemi właśnie okolicznościami, po których 
można było spodziewać się przy wyborach niepo
myślnych rezultatów dla tego stronnictwa i popar
cia dla sprawy liberalnej. (Nordd. A . Z.)

* ( P r z e s i l e n i e  m i n i s t e r  j a l n e ) .  Na 
skutek niespodzianego rezultatu ostatnich wyborów, 
Belgja popadła w położenie prowizoryczne, wyjście 
z którego będzie trudne. Eclio du Parlement, organ 
półurzędowy gabinetu, donosi pod datą 18-go b.m., 
że ministerstwo podało się do dymisji. W śród da
nych okoliczności, postanowienie to było do przewi
dzenia. Trudniejsza jest odpowiedź na zapytanie, 
kto zastąpi ministerstwo cofające się od steru rządu? 
Nowe ministerstwo będzie ministerstwem prawicy, 
lecz nastręcza się pytanie, której mianowicie frakcji 
prawicy? Czy tej, która głosuje za reformą, czyli też 
tej, która przemawia na korzyść reakcji? Czy to stron
nictwo, którego organem je»t Hien Public, czyli też to, 
które ma za swój organ Journal de Bruxelles? Czy pre
zesem nowego gabinetu zostanie p.Notbomb, stron
nik prawa głosowania powszechnego, czyli też lir. 
Vilain? Przypuściwszy nawet, że nastąpi w tym 
względzie decyzja, czy bardzo mała i problematy
czna większość, którą będzie rozrządzać w izbie no- 
wy gabinet, uznaną będzie przez ten ostatni za do
stateczną, ażeby mógł on oprzeć się na niej i rządzić 
krajem? Trudno przypuścić, ażeby tak być mogło. 
Nowe ministerstwo będzie zapewne raczej jedynie 
tymczasowe, i mieć ono będzie zadanie rozwiązania 
izby i senatu, w którym to ostatnim nie będzie po
siadać większości, i rozpisania nowych wyborów. 
Nowa sesja izb rozpocznie się dopiero na początku 
listopada r. b., niepolitycznem zaś byłoby trzymać 
tak długo kraj w niepewności. Etoile belge ogłasza 
artykuł, w którym zastanawia się nad wszystkiemi 
temi ewentualnościami i w którym przychodzi do 
wniosku, że najlepszern wyjściem z przesilenia mini- 
sterjalnego byłoby takie, ażeby przewódcy tej frak
cji prawicy, która przemawia za reformą, stanęli u 
u  steru rządu i złożyli niezwłocznie projekt całko
witej reformy wyborczej, która byłaby zdolną prze
ciągnąć na stronę gabinetu jedną z łrakcij lewicy. 
W takim razie nowi ministrowie mogliby zwołać iz
bę na sesję nadzwyczajną i powiedzieć jej: „Zbadaj
my ten projekt i odwołajmy się następnie (io kraju 
przez rozwiązanie obu izb, oraz rad prowincjonal
nych i gminnych”. Ta propozycja pisma pomienio- 
nego wydaje się racjonalną. W  każdym razie nie 
ulega wątpliwości, że rozwiązanie stanowcze przesi
lenia teraźniejszego w Belgji nie da się urzeczywi
stnić bez jednoczesnego rozwiązania kwestji refor- 
my wyborczej, którą kraj zaprząta się od tak dawna. 
V  tym duchu powiedzieć można, że dla przesilenia 
teraźniejszego, reforma wyborcza może być również 
przydatną, jak ta ostatnia dla samegoż przesilenia. 
(Nordd- A . Z.) °

Szwa j earj a
* (S p v a w a k o l e i  ż e l a z n e j ) .  W edług 

depeszy telegraficznej z Bernu, rząd włoski zawia
domił rząd związkowy, że upoważnił swojego re
prezentanta w Berlinie do podpisania z p. Hammer 
i hr. Bismarckiem ostatecznej umowy co do budowy 
kolei żelaznej przez górę św. Gotarda. (Da Lr.)

Anglia.
* ( S p r a w a  m a r a t o ń s k a ) .  Spen. Ztng  donosi, 

że rząd angielski zakomunikował rządowi włoskie
mu projekt depeszy, która ma być wystosowaną do 
Aten wspólnie przez Anglję i W łochy. Depesza ta, 
po streszczeniu wypadków zaszłych pod Maratonem 
i komunikacij wymienionych w tym względzie, ma 
dochodzić w końcu do wniosku, że ani dane dotych
czas zadośćuczynienie, ani też środki przedsięwzięte 
dla zapobieżenia nadal takimże wypadkom, nie mo
gą być uważane za dostateczne, i że przeto rządy in
teresowane żywią nadzieję niezłomną, iż rząd króla 
Jerzego będzie w jak  najprędszym czasie w możno
ści porobienia pod obu temi względami zwierzeń 
zadowalniających, ażeby zapobiedz w ten sposób 
przykrym ewentualnościom, które wydają się nie- 
zbędnemi dla skutecznego zasłonięcia życia i mienia 
poddanych obu rządów pomienionych. (Nordd. 
A. Z.)

Udział przemysłowców, fabrykantów i  rę
k o d z ie ln ik ó w  Królestwa w  wszech.ro syjskiej 
przemysłowej w ystaw ie w  St.-Petersburgu  

w  roku 1870.
(Dalszy ciąg; patrz N r. 113— 121).

Dział produktów chemicznych przez wielu in
nych pomniejszych przedsiębiorców fabrykujących 
artykuły niezbędnego w gospodarstwie domowem i 
potrzebach społecznych użytku, świetnie podtrzy
mywany został. Stanęło ich obecnie przed sąd pu 
bliczny więcej jak  kiedykolwiek w poprzednich 
wystawach. Oceniamy z przyjemaością tę ich goto
wość, przez którą okazy krajowego przemysłu uro
zmaicili i wzbogacili zarazem; radzibyśm y, aby 
przykład właścicieli skromnych zakładów łączenia 
się w tę socjalną spółkę powszechnego popisu, był, 
jeżeli nie braterską wymówką dla pozostałych na 
teraz w obojętnem uboczu znaczniejszych przemy
słowców, to przynajmniej skutecznem w przyszło
ści zachęceniem. Do wystawców wzmiankowanej 
kategorji należą:

97. Karol Remus farbiarz w Zgierzu, dostarczył 
farby roślinne w kilku czystych kolorach.

98. Edward Neumann, fabrykant krochmalu w 
Zgierzu, dostarczył krochmal w różnych gatunkach.

99. Bracia Bach, fabrykanci szuwaksu w W arsza
wie, dostarczyli szuwaksie

100. W alf Leselroth, fabrykant masy do podłóg w 
Warszawie, dostarczył masę do podłóg.

101. Szórner i S-lca, fabrykanci mąki z kości w So
snowicach, dostarczyli różne rodzaje mąki kościanej.

102. Fryderyk Puls, fabrykant mydeł, perfum i 
kosmetyków przedstawił w różnych gatunkach pro
dukowane przez siebie artykuły.

103. Emil Werner (syn Ferdynanda W ernera, za
służonego profesora b. szkeły głównej), magister 
farmacji i właściciel apteki w Warszawie, który 
wzorowe jej urządzenie, przez ojca swego zaprowa
dzone, jeszcze bardziej udoskonala, przez powięk
szenie zaś laboratarjum chemicznego przychodzi do 
wielce pożądanego rezultatu, aby liczne środki me
dyczne, dotąd z zagranicy sprowadzane, tu w kraju 
z większą dla pożytku ogółu gw;arancją wyrabiane- 
mi być mogły, jeden z Królestwa, a podobno i z Ce
sarstwa, dostarczył jak  najdokładniej wyproduko
wane preparata, a mianowicie: podfosforan wapna 
w kryształach (calcaria hypofosforosa); cytrynian 
żelaza w blaszkach (ferruin citricum oxydatum in 
lamellis); pyrofosforan żelaza z cytrynianem amonii 
(ferrum pyrofosforicum cum amonio citrico); kap
sułki z balsamem copahu (capsulae balsami copai- 
vae); kapsułki napełnione olejem kleszczowiny (cap
sulae olei ricini); kapsułki z ulepkiem tlenniku że
laza (capsulae syropi ferri oxydati); pastylki z ko
rzenia ipekakuany (trochisci ipecacuannhae); pastyl
ki miętowe (Trochisci menthae); pigułki Blancarda 
(pilulae Blancardi); pigułki z mleczanu żelaza cu
krem powleczone (trageae lactatis ferri); ulepek 
chinowo żelazny (syrupus chinae ferruginosus); liś
cie wilczej jagody zasuszone (folia belladonae); li
ście pietrasznika plamistego (folia conii mazulati); 
liście naparstnicy purpurowej (folia digitalis pur- 
pureae). Nadmieniamy przy tej sposobności, że o 
rozwoju farmaceutycznego zakładu p. Emila W er
ner, o zaprowadzonych w nim nowych, nieznanych 
dla wielu środkach techniki chemicznej, tudzież o 
użyteczności, jaką tak rozwinięte na polu naukowem

przedsiębierstwo krajowi przynieść jest zdolne, nie ~ 
omieszkamy obszerniejszą w oddzielnym artykule 
podać wiadomość.

104. Jozef, Kadissohn rozwinął w Warszawie wy
rób atramentu z tak szczęśliwem powodzeniem, że 
nikt w kraju, jak to mu sami chemicy i specjaliści 
przyznają* nie produkował i nie produkuje dotąd 
tak dobrego. Sposób preparowania jest sekretem 
Kadissóhna. Jego atrament do zwyczajnego pisania 
jest w stanie cieczy w dwóch kolorach, czerwona
wym i zielonkowatym, niebawerń jednak wysycha
jąc nu papierze staje się jak  tusz czarnym; piór sia- 
lowych nie trawi i nie niszczy; w kałamarzu nie gę
stnieje, a przewyższając przymiotami sweini wszy
stkie dotąd znane, ma jeszcze t ę ‘własność, że z pa
pieru chemicznie wywabić się nieda. Równych jest 
zalet jego atrament czysto czerwony i niebieski za
trzymujący ten kolor po wyschnięciu. W  Anglji 
najsławniejszym na całą Europę fabrykantem atra
mentu jest Kadissohn, którego wyrób w handlu 
rozchodzi się do wszystkich prawie krai, bardzo się 
jednak myli ten, kto kupując atrament Kadissohno- 
wski w tutejszych magazynach matęrjałów piśmien
nych, mniema, że prawdziwie angielski nabywa. 
Przy nadawaniu nazwisk starozakonnym w W ar
szawie, nasz fabrykant atramentu postarał się, w 
czein w ogóle nie stawiano trudności, że mu nada
no nazwisko „Kadissohn” ma więc wszelkie prawo 
na flaszkach z swoim atramentem kłaść sławne imię 
angielskiego fabrykanta. Zresztą nasz przedsiębier- 
ca dostarczając handlom wyrób tutejszy z etykieta
mi naśladującemi wiernie etykiety angielskie, o tyle 
nie nadużywa łatwowierności kupujących, że do
starcza im wyrób równie dobry jak angielski. Nie
winne to jednak podejście niech nam wolno będzie 
wspomnieć nawiasem, wspólne jest wielu fabry
kantom, które dopóki uprzedzenie do obczyzny nie 
przestanie być naszą chroniczną chorobą, długo je 
szcze przebaczane być musi. YVyjątkowy to tryum f 
industrji pewnej miejscowości, jeżeli tarczą jej re 
nomy pokrywają się fabrykata miejscowości innej, 
lecz tryumfem takim cieszą się i u nas liczne gałę
zie krajowego przemysłu. Prócz tego p. Kadissohn 
produkuje lak wyborny w różnych kolorach tak 
zwyczajny, jako też elegancki listowy; tusz czyli 
farbę w kolorze czarnym i niebieskim, do nasyca
nia poduszek, używanych przy wyciskaniu czar
n y c h  lub niebieskich pieczęci, oraz farbkę (lo bie
lizny.

105. A. Vetter i S-ka. Do roku 1830 kraj nasz 
słabe miał wyobrażenie o obiciach papierowych, a 
przywożone z zagranicy były rzadkością dającą się 
spostrzegać tylko w domach zamożnych. W roku 
1831 powstała w Warszawie pod firmą „Ralin, Vet
ter i S-ka” pierwsza fabryka tego rodzaju obić, 
wsparta pożyczką rządową rsr. 15,000. Czterdzie
sto letnie istnienie zakładu tego, mimo wstrząśnień 
i stagnacji przemysłowych, żadnej nigdy nie dozna
wała przerwy, a coraz większa perfekcja w wyro
bach, coraz nowe desenie, trwałe kolory, ornamen
tacje artystycznego rysunku, tudzież taniość zape
wniły mu rozgłos i stałe powodzenie. Niezależnie 
od obić matowych, glansowanych, sukno lub aksa
mit naśladujących, fabryka produkuje obicia zdo
bne srebrem i złotem malarskiem, tudzież obicia 
malowane farbą olejną, dające się myć i do złudze
nia naśladujące boazeije z jesionu, dębu, machoniń 
lub palesandru. Najmodniejsze zagraniczne wzory 
umiejętnie są tu przyswajane. W szlakach górnych 
i w rozetach fabryka roztacza wdzięk rysunku i ko
lorytu do tej estetycznej potęgi,'że zaledwie pendzel 
znakomitego artysty, nie mówiąc już o ogromie ko
sztu, zdołałby im dorównać. Od lat 10-ciu zaczęto 
tu  wyrabiać ozdoby z masy papierowej, ze złocone- 
mi stryszkami, do bogatego ubrania sufitów w wy
pukłe narożniki i rozety, które zastępują architekto
niczne ornamenta z gipsu z równym efektem, przy 
koszcie nieporównanie tańszym. Obicia vetterowskie 
na wystawach krajowego przemysłu w latach 1841 
i 1857 zaszczycone zostały złotemi medalami. Zaś 
na powszechnej wystawie londyńskiej w roku 1851 
obok nagrody w medalu, uznano je  na równi z po- 
dobnemi wyrobami najpierwszych fabryk angiel
skich, francuzkich i niemieckich. Obecnie fabryka 
rzeczona dostarczyła na wystawę petersburgską 
wspaniałą dekorację do ściany salonu; szeroka gir
landa z najpiękniejszych o jasnych barwach kwia
tów, stanowi ramy tej dekoracji; w narożnikach u- 
mieszczone są pyszne kwiatowe wieńce; środek jest 
tłem białem w złote rzuty; w środku wazon z bukie
tem kolorowanym; u góry po nad ramą unosi się 
szeroki fryz ze złotem, u spodu wysoka lamperja, 
również złotem ornamentowana. Obok dekoracji 
tej, wyrobionej podług nowego modelu, która jedna 
wystarczyłaby zaświadczyć o wysokim stanie fab r
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ki p. Vettera, dostarczone jeszeze zostały w rulo
nach rozmaite obicia najmodniejszego rysunku w 
stylu bizanydyjskim, maurytańskim, gotyckim i lek
kim francuzkim, gładkie sukienno-matowe i glanso- 
wane w najrozmaitsze desenia i kwiaty, Dekoracja 
wyżej opisana wystawiona jest do obejrzenia w W ar
szawie w sklepie p. Vetter w pałacu Stanisława P o
tockiego na Krakowskiem Przedmieściu N° 415.

106. Miclial Bekugkel fabrykant papieru koloro
wego w Warszawie, jest' jedynym u nas w kraju, 
który papier zwyczajny sposobem fabrycznym po
krywa wszelkiemi kolorami, już to gładko, już to w 
deseń, już to w marmurek, już to w kratkę a la W al
ter Scott; innym-nadaje on powierzchnią połysku
jąca złotem lub srebrem; fabrykuje nadto papier do 
'kopert nieprzejrzysty, powleczony z jednej strony 
rozczynem lakieru; wreszcie papier do biletów wi
zytowych bleiwasem pokryty satenowany. Konsum
pcja papieru kolorowanego jest w kraju nader wiel
ką, dla wielu fabryk i profesji konieczną, fabryka 
więc p. Behaghel ważną krajowemu przemysłowi 
niesie usługę, bo bez niej wszyscy uciekać byśmy 
się musieli do zagranicznej pomocy. Obecnie fabry
ka ta dostarczyła na wystawę 40 gatunków koloro
wanego papieru, do których posłużyło 1,600 wzo
rów; wszystkich zaś wzorów zakład posiada 2,300.

r a z F w Q D N i K  W A K S Z A W S T v T

W i » r s * a w a ,  
tinfa C zerw ca.
INSTYTUT LECZNICZY PRYWATNI

DLA GHOKYCH SY FÓ JTY C ZN Y C H  I SKÓRNYCH,

ulica Mokotowska, N r 1671; 

przyjmuje chorych z tak zwanemi chorobami sekre- 
tnerni, jako też dotkniętych cierpieniami skóry, jak: 
lisz a je m , świerzbą,. wypryskiem, i t. p. Opłata ta
za utrzymanie, leczenie, kąpiele, etc., wynosi na d o 
bę od rsr. 1 kop. 50 do rsr. 3 od osoby.

A m bulatorjum  zak ład o w e , w którem chorzy przy
chodni z miasta, otrzymują pomoc lekarską, odby
wa się codziennie do godziny 10-ej z rana i od:4-ej 
do 6-ej po południu, w mieszkaniu d-ra Kndlera, 
przy ulicy N owo -Senatorskiej , pod Nr. 634b.

Tamże dowiedzieć się można o warunkach przy
jęcia do zakładu.

  — « -■»»riTTgłr>ż,'.,£ł'' • -*

K a l e n d a r z .
W e wtorek 0 (2 1 )  czerw ca, — św. Aloizego G onzagi. —  

Słońca w seh /o  godzi 3 m in. 40 ; zach. o godz. 8 m in. 2 3.
W e Środę 10 (2 2 ) czerwca, — św. Paulina b isk . —  Słoń

ce wson. i godz. 3 min. 40 ; zach. o godz. 8 min. 23 .

3  t  a. a  p c  g  o  cl y
Dziś z raaa c iep ła '-+< 18.®7 R. ,) eap)7T~, łjii T  Vr'F

W c z o r a j .  j
Barometr w milimetrach , . . .; '752.9 • ~52 2
Termometr Reaumurą . . j c ]  6 2 | ■ 20.113
8tan nieba . . . . . .  ., n ap . pogodny, j pcgodny.

NYwiększe ciepło-y 22.'1 it. Lajmniejsze ciepło ; 14,r7 B-

wody w uó iz tZ .. S 8

W i d o w i s k a -
R E PE R T U A R  T E A T R Ó W  W ARSZAW SKICH. —  

W e ś r o d ę . - -w teatrze rozmaitości-, kom edja Rodzina Be- 
noitonÓW: we czw artek ,— na amfiteatrze w Łazienkach:
kom edja Listy miłosne Larkinsa, b a le t Córka źie strze
żona; w p ią tek ,—  w teatrze rozmaitości-, kom edja Rodzi
na Benoitonó W; W sobotę, — w teatrzewielkim: opera 
1 -y  raz . Sinobrody, —  W teatrze rozmaitości: kom edje 
Szczeńcie nieszczęściem, P artja  pikiety; przysłow ie 
Ciekawość pierwszy stopień do piekła-, w niedz ie lę ,—  
w teatrze wielkim: Robert i Bertrand; -- IV teatrze roz
maitości: kom edje Fortepjan Berty, Miod kasztelański.

W ŻELK I T E A T R . — Dziś, w poniedziałek* kom edja 
W  2 aktach , MiłoŚĆ i dyplomacja — Osoby: B aronow a de 
V itrć — pani Niewiarowska-, A lb ert, je j  syn— \>. Tatar
kiewicz-, P an  de la R osera ire , d y rek to r kancelarji w m in i
sterstw ie spraw  zagranicznych - p .  Rapacki, K arolina , j e 
go żona — paui Bakalowicz-, H rab ia  de F av ieres— y .  Grzy- 
wiński; A neta, garderob iana  K aroliny — panna Micińslca-, 
Służący— p- Jejde;—  krotochw ila ze śpiew kam i w 1 akcie, 
37 SOUS pana fflontaudouin.—  Osoby: M ontaudouin  — p. 
Damse: N izida, jeg o  żona — pani Mazurowska-. F ern an d a , 
lob córka — p. Sawicka-, P e n u r i—  p. Cho/niński, L einar- 
touis, notarjusz —  p .'Adler-, Izydor — p- Szymanowski, 
M ałgorzata , pokojów ka—  panna Mici.ńska. —  (P o  .cenach 
tea tru  rozm aitości). —  J u tr o ,  wc w torek , opera Bal m d ' 
SkOWy. —  Wczoraj, w niedzielę, dawano ba le t Flick i 
Flock, było osób 6 0 0 .—  Onegdaj, w sobotę, dawano ope
rę  Orfeusz w Piekle, było osób 137.

T E A T R  R O Z M A ITO ŚC I. —  Wczoraj, w niedzielę, d a 
wano komedję. Pamiętniki Szatana, było osób i*>7.

D O L IN A  SZ W A. i CARSKA.—  Dziś i codziennie, Kon
cert P°d  dyrekcją  Jó ze fa  Straussa, z własną o rk ies trą  z 
W ied n ia .— Jutro, we w torek:— I. U w ertura  z op. „Cygan
k a ”, B alfiego; In tro d u k c ja  i chór z op. „R obert D jabeł , 
M eyerbeera , Die L ibe llc , polka-m azurka, Jó ze fa  Straussa; 
P o tp o u rri z op . „R igo letto” , V e rd ieg o .— I I .  U w ertura z o- 
p ery  „R osam unda”, Schuberta; N pcturne, Chopina; I llu s tra -  
tionen-w alc , J a n a  S traussa; Fackeltanz, v. M eyerbeera.
I I I .  U w ertu ra  z opery  „W esołe kobiety  z W indsoru”, N ico- 
laiego; ( W iener K inder, walc Jó ze fa  S traussa; „La belle 
am azone”, L ósehhorna; W ildfeuer-po lką, Ja n a  S trau ssa .—  
Początek o godzinie 6 A. — Cena wejścia kop. 2 0. — Wczo
raj, było osób 1 7 4 0 .

G A B IN E T  ZO O L O G IC ZN Y  (w pałacu Kaziniierow -
skim) .— O tw arty  w  Niedziele i Czwartki.

MUZEUM SZ T U K  PIĘ K N Y C H  (w  pałacu K azim ierow - 
skim ), w pawilonie na  lewo, we C s w a i tk i  i Niedziele bez
p ła tn ie , oil godz. 10-ej rano do "2-ej ;,o południu.

W YSTAW  A T O W A R Z Y ST W  A ZA O IIĘTY  SZTU K  P  rĘ- 
KN YCH (w hotelu e«ropej«i:im ). —  < b d zte n n ie , od godzi
ny 10 rano do wieczora. — Ci na wejścia kop. 15; w nie
dzielę zaś i św ięta kop. 5.

W E LR O R A D O  (przy  u licy D ługiej N . 586Ó/-). — D z iś
i codziennie, przedstawienia towarzystwa komicznych 
paryzkich śpiewaków- — C eaa m iejsc: N um erow ane w 
pierw szych rzędach  kop. 5 0 i kop. 5 na ubogich; w d a l
szych rzędach kop. 30 i k. 5 na ubogich; wejście do o g ro 
du kop . 2 0 .— Początek  o rk iestry  o godzinie 7 -e j, p rzed sta 
w ienia o 8 -ej. —  Wczoraj, było osób 6 9 5 . —  Onegdaj, 
było osób 2 31.

A LK A ZA R  (przy  ulicy K rólew skiej). — D ziś i codzien
nie, przedstawienia śpiewaków niemieckich i arty 
stów dramatycznych pod dyrekcją  pani L eopoldyny von 
L u katsv .— Cena miejsc: 1-sze m iejsce kop. 4 5  i kop , 5 na  
ubogich, 2 -g ie  m iejsce kop. 3 0 i kop . 5 na ubogich, 3 -c ie  
m iejsce kop. 2 0; wejśeie do ogrodu kop . 10. — Początek  o 
godzinie 7 /2 wieczorem. — Wczoraj, było osób 9 50 . —  
Onegdaj, było osóo 3 4 4 .

EL1SIU M  (p rzy  ulicy P rzejazd  N . 6 5 1 ). —  D ziś i co
dziennie, przedstawienia niemieckich śpiewaków i a r
tystów  dramatycznych ped dyrekcją  J .  H . T r e u .— Cena 
m iejsc: pierw sze m iejsce num erow ane kop. 45  i k. 5 na u- 
bogich; d rug ie  m iejsce kop. 3 0 i k. 5 na ubogich; trzecie  
m iejsce kop. 2 0 , wejście do ogrodu kop. 10. —  Wczoraj, 
było osób 2 4 3 .— Onegdaj, było osób 3 0 0 .

T TY O LI (przy  ulicy K rólew skiej i od Zielonego p lacu)
D ziś i codziennie, przedstawienia humorystyczno-wo- 
kalne Z tańcami i Śpiewami, pod zarządem  Ja n a  R ussa- 
now skiego .— P oczątek  o godzinie 8 -e j wieczorem .-— Wczo
raj, było osób Z00.—Onegdaj, było osób 1 1 2 .

ALH A M BRA  dawniej O E F E U M  (przy ulicy M iodowej, 
w domu Lessera).-—Dziś i codziennie, artyści dramaty
czni pod dyrekcją F eliksa  Stobińąkiego dawać będą przed
stawienia humorystyczne z tańcami i śpiewami w j ę 
zyku polskim . — Cena miejsc: 1 -e  m iejsca kop. 30  i kop. 
5 na ubogich, d rug ie  m iejsce kop. 2 0: wejście do ogrodu 
kop. 1 0 . — Początek  o godzinie wpół do 8-ej w ieczorem . : 
Wczoraj, było osób 9 6 8 . —  Onegdaj, b y łi osób 3 8 8.

W O G R O D Z IE  „F IG A R O ” (przy  uliey Nowy-Świat w 
dom u K oopego N . 3 9 ). —  D z iś  i  codzien n ie , przedsta
wienia artystów dramatycznych pod dyrekcją  H en r.
M odzelew skiego, dy rek to ra  tea trów  prow incjonalnych.— Ce
na m iejsc: m iejsce num erow ane w pierwszych 2 -c h  rzędach 
kop. 50 i k .  5 na ubogich, w następnych rzędach kop. 30 
i kop. 5 na ubogich; pierw sze m iejsce kop. 2 0; wejście do 
ogrodu kop. 1 0 .— Początek  o godzinie 8-ej w ieczorem .— 
Wczoraj, było osób 7 6 5. — Onegdaj, było osób 1 1 6 .

PR A D O  (zakład  gastronom iczno-spacerow y za rogatkam i 
W olsk iem i,— codziennie je s t  o tw arty ).— W każdą niedzie
lę i święto, orkiestra w pełńym  kom plecie g rać  będzie. — 
Początek  o godzinie 4 -e j po południu. —  Cena wejścia od 
osoby kop . 1 5 . ___________

KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ. 
dnia 8 (20) Czerwca. 1870 r.

Berlin . .
ł> */

Gdańsk . .
Hamburg 
Londyn . 
Paryż. . 
Wiedeń . 
Petorsbarg

- 7>
Moskwa .

W e k s l e . 

. 100 Tal.

300 B. Mk.
1 F t. St.

300 Frank. 
150 Zł. W A. 
100 Iśsr.

2 m.
k. t. 
2 na.
2 m.
3 m. 
2 m.
2 m.
3 m. 
k. t.
1 m. 
k. t.

Żądano | Płacono
b T T k T m S T l

112

7
91
96
98

ICO

50 1112

70
83
90
50

Akcje i  Obligacje Kolei Żelaznych. 
Akcje Głównego Towarzystwa Rosyjskie

go dróg żelaznych rs. 125 ._ . .
Obligacje Głów. Tow. Ros. Dróg Żel. po 

frank. 2,000 za rs. 100 . . . .  
Akcje Drogi Żel. .W ar.-W ied. za sztukę. 
Obligacje Drogi Żel. W ar.-W ied. po 100

talarów za sz tukę.............................
Akcje Drogi Żel. W ar.-Bydg. za rs. 100. 
Akcje Żeglugi,Parów. Kraj. rs. 100 . .
Akcje Drogi Żel. W ar.-Torespolskioj za

rs. 100 . . .......................................
Obligacje-Kolei Żel. W ar.-Toraspolskiaj. 
Akcje Drogi Żel. lab. Ludzkiej rs. 100 . 

Papiery Publiczne 
(bez wartości kuponów.

Obligi Skarbu za rs. 100. . . . . .
Bilety Skarbu Król. Poi. za rs. 100 . 
Obligacje cząstk. z r. 1835 po złp. 500 za

sztukę.............................................
Certyfikaty Banka na Oblig. cząstk. 1. A- 

po złp. 300 za sztukę . .
Lit. B. p o z łp . 200 za sztukę z kupon. .

,, bez kuponu . 
L isty Zastawne I ii-g o  Okresu Sarji 1-ej

za rs. 1 0 0 ........................................
Listy Zastawne IH -go Okresu Serji 2-ej

za rs. 100*).........................................
Listy Zastawne nowe 5%  z r. 1869 *). 
Obligi Towarzystwa Kredyt. Ziemskiego. 
Listy likwidacyjne za rs; 190*) . . .
Dowody Kom. Oentr. Likw. za rs. 100 .
5 pożyczka rosyj. Stiglitza z r. 1854 za

rs. 1 0 0 ..............................................
6 pożyczka rosyj. Stiglitza z r. 1855 za

rs. 1 0 0 ..............................................
Bilety Banku Cas. Ros z r. 1860 za rs. 100.
Metaliki Lutowe za rs. 1 0 0 .......................

,, Sierpniowe za rs. 100. . . .
Rosyjska pożycz, prem. z 18G4 rs. 100 .

,; „  „ z 1866 rs. 100 .
5p.. Listy Zastaw. Rosji . . . .

M o n e t y .
Pół-Imperjały R osyjskio..............................
Dukaty Holenderskie nowe ważne.

^ A u s t r j a c k i e ..................................
Bilety bankowe austrjackie .

91

20

67
50

17
75

73 50

i 52 37 i  9-2
I I i
1 92 
i 93
‘ino

I I !i

147
145

37 32
92

73

50

101
101

4
67

96

67
83

W artość kuponu bież. od Listów Zastawnych rs. 1 k. 962/ , . 
W artość kuponu od List. Zast. nowych rs. 2 k. 45 ,5/ M-

„ „  od Listów Likwidacyjn. rs. - k, 2lV»-
1 p . ą a H — W M W B B — — — — B— W B — W — W — ,,.«%* _«n

KURSA TELEG R A FIC ZN E 
A j o a t u r y  R u d o l f a  O k r ę t  

z Berlina, d. 6 (18) Czerwca 1870 r. ____

* Przyjechali do Warszawy: jenerał -  adjutanci: 
Trepów i  Patkull, z Petersburga; jenerał-major ksią
żę Meszczerski, z Piety; tajni radcowie: Arcirnowicz 
i Filosofow, z Petersburga; — wyjechali: jenerał-ad.- 
jutant Trepów, do Krasnostawu; jenerał -  lejtnanci: 
Fredericks, do W iednia; Wąsowicz, do Petersburga; 
jenerał-majorowie: Frolow, do Brześcia Lit., Rein- 
tlial, do Radomia; tajni radcowie: Arcirnowicz, do 
Lublina: Filosofow, do Radomia.

"W  dniu 7 (1 9 )  bież. m ies. i roku , chorych w 8 -u  cywil
nych szpitalach: przybyło 4 7, wyzdrowiało 3 0 , um arło 4 , po
zostało 142 6 (mężczyzn 7 0 9 , kob iet 7 1 7 ) ,  z nich w szpi
talu  starozakonnych m ężczyzn 14 2 , kobiet. 1 3 7 .

• 'D n i a  7 (1 9 )  bież. mies. i roku, U P O d s iłO  BXtJt chrzt- 
icjan: płci m ęskiej 5 , płci żeńskiej 5; starozakonnych: 
płci męzkioj 4 , p łc i żeńskiej 6 , razem  2 0 ; Z Ci W o  
a l u b y  m a ł z e ń s l d e :  par: chrze&cjan — \ starozakon- 
nych u m a r ło :  chrześcjan: płci męzkiej 4 , płci 
żeńskiej 5; starozakonnych: płci m ęzkiej 4 , p łci żeń
skiej 3 , razem  1 6 .

Z B ER LIN A .
Bilety Banku Rosyjskiego. . . .
Weksle na Warszawę . . . . .  

„ Petersburg 3 tygodn. .
„ 3 miesięczny

„ Londyn 3 „
„ Paryż 2 „
„  Hamburg 2 „

„ Wjedetł 2 „  .
4%  Listy Z a s ta w n e .......................
5%  „  . „  . .......................
ąt/0 „  Likwidacyjne. . . .
4%  Obligacje Skarbowe . . . .  .

Listy -Zastawne Ru3kie . . .
5-ia Pożyczka Stieglitza . . . .  
5%  » Rus. Ang. z r. 1879 .
5%  1" „  Premiowa „  1864 .

i żądają , płacą

5%  8« „ „  „  1 8 S 6 ........................
Akcja dróg żelaznych W ielk. Towarz. . . .

„  „  „  W arsz.-Wiedeóskiej . .
„  B ydgoskiej. .

„  „  „  ,, Terespolskiej .
., „ „  Fabryczno-Łodzkiej . .

Obligacje Dr. „  Warszawsko-Wiedeńskiej 
„  „  „  Terespolskiej . . . .

Zyto w miejscu . .. . • .................................
„ na  d o s t a w ę ............................. . •

Z W IED N IA .
Weksle .na Londyn . . .  .............................

„  Paryż  .................................
„  H a m b u rg ...............................................

Akcje Banku K redy tow ego ..................................
„  „  Anglo-Austr.  .............................

Pożyczka N a r o d o w a .................................   . .
L om bardy .............................................................   <
Losy z roku 1860 .■ ,

„  1864: , JL ' ..............................................
Z PARYŻA.

Renta 30/ ą ...............................................................
Renta W ło s k a .........................................................
Akcje Kredytu Ruchomego . . .

Z LONDYNU.
3 %  Papiery (Oonnols)

; 7V/H- 
! * 9 %  
i  8 8 ' / ,  
i 8 7 ’/4
1623

3 0 %
150% I

85
73
73
5 8 %
71%
87%
72
86%

119
i 4

9S %
68

? I I 1/3
84%  
84 V, 
52

119

254 50 
314 50 

88 60 
194 50 
95 20 

115 25

72 62 
59  25 

245 —



1312

M M S Z i l M  URZĘDOWI OtllljMUNJISIIIJIIIA
U W IA D O M IE N IA  I PR Z Y W IL EJE - 
R A flR JIE IIIfl. II n P H B H J D B r ff l .
N. i>. 4143. / Ipaeume.ibcmeeuHaa K o m -  

MitciH TOcmutfiu. 
IIpHM’liHaiTCb.K'fc 44 c t . T p a a j. CynonpOH3- 

BOsCTBa, oÓBHBJiHeTT., u t o  pkmeHiean. Bap- 
maBCKaro I'paJKjaHCKaro TpKÓyHajia, o t t . 
25 MapTa (6 A a p tjia )  o. r. no HCKy Iocn*i> 
no nepBOMy Ćpany M areH ia, no BTopony 
b j o b u  MapTHBa KoHaTKOBćKaro c o c t o h b - 
uihmch, nocTaHOBjieH-b c n p o c t cBBstTejieS
OTHOCHTejbHO Cc3HBCTHO OTCy TCTBy K>maro, 
CŁiHa ea OTCTaBHaro yHTepo®nqepa lijinepa- 
TopcKHXB PyccKnx-b BoficKi AHjpeH MareH
Ta h jx a  np0H3B0 jeTBa TaHOBaro, Ha3HaueHT> 
nojcyjOK-Ł BapmaBCKaro MjipoBaro Cyąa, 
O TjtjieH ia BToparo.

T. B apm asa, 21 Maa (2 Iiona) 1870 roąa. 
HaaaabHBKT. OTjBjeHia, IlyxajibCKift.

•
*  *

W  zastosow aniu s ię  do art. 44 K. C. P., po
daje do w iadom ości osób in teresow an ych , że 
T rybunał C yw ilny w W arszaw ie, w yrok iem  
z dnia 25  M arca (6  K w ietn ia) r. b. na pow ódz
two J ó zefy  l - g «  ślubu  M agen ta  2 -go  po Mar
cinie K o n a t k o w B k i m  p ozosta łej w dow v, ś le d z 
two co  do zag in io n eg o  syn a  je j  .A n drzeja  M a
gen ta  dym isjonow anego  Podoficera w ojsk C e
sarsko R u sk ich  nakazał i do w yprow adzen ia  
tak ow ego  P od sęd k a  Sądu Pokoju W yd zia łu  II 
w W arszaw ie w yznaczył.

W arszaw a d. 21 M oja (2 Czerwca) 1870 r. 
N a cze ln ik  W yd zia łu , Puchalsk i.

N . Di  4545. D yrekcja Szczegółowa 
Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego 

w Warszawie.
Zawiadam ia Członków Tow arzystw a K re 

dytowego Ziem skiego, iż n a  dobra  niżej wy
m ienione zażądane zosta ły  pożyczki Towa
rzystw a obciążyć m ające pierw szą onych hy 
potekę, do wysokości sum poniżej przy każ
dych dobrach zamieszczonych, jako  to:

1. Dobra Borcice, w Powiecie Górno-Kal- 
waryjskim, zamierzone obciążenie pożyczką 
wynosi rsr. 9,140.

2 Dobra Ostrołęka A , w,Powiecie Ło
wickim, zamierzone obciążenie pożyczką 
wynosi rs. 17,500.

3. Dobra Ostrołęka B., w Powiecie Ło
wickim, zamierzone obciążenie pożyczką 
wynosi rs. 17,910.

4. Dobra Gołocice, w Powiecie Ł ęczyc
kim, zam ierzone obciążenie pożyczką wyno
si rs r . 8,330.

5. D obra Ujazdów, w Powiecie Radzymiń- 
skim, zam ierzone obciążenie pożyczką wy
nosi rs. 4 600.

6. D obra Niegibalice, w Powiecie R adzie
jowskim , zam ierzone obciążenie pożyczką 
wynosi rs. 22,450.

7 Dobra Choszcze, w Powiecie W ę
growskim, zam ierzone obciążenie pożyczką 
wynosi rsr. 3,300.

8. D obra M łociny, w Powiecie W arsza 
wskim, zam ierzone obciążenie pożyczką wy
nosi rs. 53,500

9. Dobra Wilkowice, w Powiecie Socha- 
czew6kim, zamierzone obciążenie pożycz
ką wynosi rs. 68,140.

10. Dobra Młodzieszyn, w Powiecie So- 
chaezewskim, zamierzone obciążenie pożycz
ką wynosi rs. 1,14,500. 1

11. D obra Sobota, w Powiecie Łowickim, 
zam ierzone obciążenie pożyczką wvnosi rs  
47,100.

12. Dobra Chylice, w Powiecie Warszaw
skim, zam ierzone obciążenie pożyczka wy
nosi rs. 15,720. J ’  *

13. D obra Kowies, w Powiecie Skiernie
wickim, zam ierzone obciążenie pożyczką 
wynosi rs. 3,800.

14. D obra K raszce, w Powiecie Radzymiń- 
skim, zam ierzone obciążenie pożyczką wy
nosi rs r , 9,490.

Zarzuty, jakie przeciwko obciążeniu w po
wyższej wysokości dóbr tu wymienionych, 
czynione być mogą przez stowarzyszonych, 
rozstrząsane będą. jeżeli nadesłane zostaną 
do Dyrekcji Głównej w ciągu tygodni pięciu, 
lub do Dyrekcji Szczegółowej w ciągu tygo
dni czterech, licząc od daty niniejszego og ło 
szenia.

Warszawa d. 6 (18) Czerwca 1870 r.
za Prezesa, Ewaryst Mejer. 

p. o. Pisarza Dyrekcji, Słowikowski.

N . D . 4551 . Urząd L oterji w Królestw ie  
Polskiem.

W  dalszym ciągu obwieszczenia w dniu w czo
rajszym uczynionego o większych w ygranych 
w 5 klasie 114 L o te rji K lasycznej przypadłych, 
podaje do wiadomości, iż w dniu dzisiejszym 
odciągnięto 700 Numerów, z których:

Mr. 1,492 w ygrał rs. 30,000.
Nr. 9,684 „  rs. 8,000.
Nr. 11,030 „ rs. 5,000.
Nra 11,456 i 23,300 po rs.(2,500-

, N ra  9,301, 11,130, 12,426, 19,168 i 21,809 
po  rs. 1,000, oraz

N ra  12,519, 14,706, 15,101 i 22,940 po rs. 
2 0 0 .

D alsze ciągnienie ‘odbędzie się w przyszły 
j P on iedzia łek , to  je s t 8 (20) Czerw ca r. b. o go- 
; dżinie 10 z ran a .

W arszaw a d. 6 (18) Czerwca 1870 r. 
N aczeln ik  U rzędu, L oeschern . 

S ek re ta rz  J .  K . N oiński.

N. D. 3719.
E II 1  H T.

C K. Sąd Krajowy Lwowski zawiadamia 
niniejszem z życia i miejsca pobytu nieznane
go Stanisława Styczyńskiego iż z powodu 
jego nieobecności przez przeszło lat 30, Me
lania Grolle pod dmem 6 Listopada 1869 r. 
licz. 57,253 do tutejszego Sądu wniosła proś
bę, o uznanie go za zmarłego.

W skutek prośby tej wyznaczył mu Sąd 
kuratora w osobie P. Aw. D-ra Ffeifera z 
substytucją P. Adw. W szelaczyńskiego, oraz 
wzywa go niniejszym, ażeby w ciągu roku je 
dnego, w tutejszym Sądzie stawił się, ostrze
gając go, że edyby' w ciągu tego czasu nie- 
stawił się, lub o zostawaniu przy życiu in
nym sposobem, Sądu tutejszego niezawiado- 
mił, za umarłego sądownie uznanym zosta
nie. Lehman.

Z C. K. Sądu Krajowego,
Lwów dnia 9 Kwietnia 1870 r.

Jurkiewicz,

N, D. 4191. Pozostali w Warszawie Człon
kowie Rady Nadzorczej spółki jedwabniczej, 
wzywają niniejszem wszystkich posiadaczy 
akcji tejże spółki, na ogólne zebranie, od
być się mające w W arszawie w sali gmachu 
Resursy Obywatelskiej przy ulicy Krakow
skie-Przedmieście, d. 18 (30) Czerwca r. b. o 
godzinie 6 z południa, na którem odczyta- 
nem będzie sprawozdanie i przedstawione 
wnioski, względem dalszego bytu spółki.

Warszawa d. 24 Maja (5 Czerwca) 1870 r.
W incenty Majewski.

Wł, Gruszecki.
J. Alexandrowicz.

Łapiński.

REGULACJE H \ POTECZNE. 
yCTPOHCTBO HIIOTEFB.

2Vi D . 4496 . S ą d  Pokoju w Lubartowie.
W ydzia ł Hypotećzny.

, Z powodu żądania pierw iastkow ej regulacji hy- 
| potecznej nieruchom ości w mieście Łęcznie przy 

u licy Z ielonej, Pow iecie Lubartow skim  Guber- 
nji L ubelsk iej położonej, Nr. 197 oznaczonej, 
z sklepem  o dwóch oknach wychodzących na 
S ta ry  R ynek, z kom ory za nim będącej i p lacu 
p rzed nim składającej się, własność Szmaji L it-  
m an stanow iącej.

Zaw iadam ia osoby interesow ane praw o do 
tej nieruchom ości m ieć mogące, iż regu lac ja  w 
Sądzie tutejszym  w dniu 21 W rześnia (3 P aź 
dziern ika) r. b. nastąp i.

W zyw a ich przeto  aby w dniu tym do tak o 
wej osobiście lub przez pełnom ocników szcze
gólnie umocowanych do tego głosili się, żąd a
n ia  swe i wnioski do p rotokółu  regu lacji poda
li i w dowody praw a ich  udow adniające zaopa
trzyli się.

N iezgłaszający się w term inie ulegnie sk u t
kom prekłuzji art. 154 i 160 praw a hypoteczne- 
go z roku  1818 przewidzianej.

Ogłoszenie decyzji ja k a  w skutek  ak tu  regu
lacji w ydaną będzie, nastąp i w dniu wyżej w ska
zanym , po dopełnieniu czynności.

L ubartów  d. 2 (14) Czerwca 1870 r.
Podsędek, H ilczyński.

LICYTACJE. —  TOITIL

N . D . 4550. M agistiat M iasta
W arszawy.

Na sprzedaż do rozbioru:
I. Oficyny drewnianej pod gontami.

£ ,2 . Suszarni murowanej pod gontami, doty
kającej frontu.

3. Stajni z drzewa pod deskami.
4. Budki z drzewa pod sztejnpapą w pod

wórzu posesji Nr. 1110/11/12 egzystujących, 
które z powodu zupełnej dezolacji grożą za 
waleniem odbędzie sięd . 18 '30j Czerwca 1870 
roku o godzinie 12 w południe h Komisarza 
Administracyjnego Cyrkułu 7 i 8, licytacja 
głośna od kwoty rubli srebrem cztery (in 
plus), do której przystępujący vadium w 
ilości rsr. cztery złoży, a bliższe warunki 
u Komisarza Administracyjnego Cyrkułu 7, 
i 8 przejrzeć może.

Warszawa d. 5 (17) Czerwca 1870 r.
Z upoważnienia p o. Prezydenta 

Radny Magistratu,
Radca Stanu, Luceński. 

za Naczelnika Kancelarji, Baudonin.

w Drukarni Rządowej Okręgu Naukowego Warszawskiego. — )I,0 3 B02ie i i0  Xl,eH3ypoK>.

N . D . 4 3 5 6 . R ada  Szczegółowa Opiekuńcza 
Szpitala Dzieciątka Jezus w W arszawie.

Podaje do pu b liczn ej w iadom ości, że w dniu  
18 (30 j Czerwca r. b. o g o d z in ie  l i - e j  rano, w 
gm achu S zp ita la  D z ie  -iątka Jezu s, przed a e le -  
trowanem i C złonkam i Rady S zc zeg ó ło w ej te 
goż S zp ita la , od b ęd zie  się  g ło śn a  in pins licy -  
rja, od cen  na praetium  oznaczonych na sp rze
d a ł :

a ) Starej i.arety  na -an iach  z la 'a rn ia m i, 
ciem no zie lono pom alow anej, bez d y sz la  i o r 
czyków  o d r s . 10.

b) P rzedm iotów  zn iszczonych , b laszan ych  
w agi o k o ło  pudów 103 funtów (i; żelaza lan ego  
w agi około  pudów 31 0  funtów  1 2 , żelaza  k u te 
go w:, g i około  pndów 27  funtów  2, r azem ,od 
rs. 150. Inne ezczegó łr  obejm ują warunki h -  
licy ta cv jn e , które każdod zienn ie z w yjątk iem  
św ąt w K ancelarji S zp ita la  w godzinach  biu
row ych prz-jzanem i być m ogą.

W arszaw a d. 27  M aja (8 Czerwca) 1870 r. 
w z. O piek una  P rezyd u jąceg" , R o goz iń sk i. 

Pom ocnik N a d z ircy  S z p ita la , M ucharsk i-

N. D. 4 293 . Komisarz Administracyjny 
Cyrkułu 4 5  i 6  M iasta W arszawy.

Podaje do wiadomości publicznej, iż pra
wnie zajęte na satysfakcję komornego za le
głego ruchomości, a mianowicie: naczynia 
miedziane kuchenne, szafy, łóżka, komody i 
inne meble jesionowe, oraz różne przedmio- 
ta gospodarskie, w dniu 12 (2 4 ) Czerwca 
1870 r. w godzinach od 11 z rana do 4 z połu
dnia w domu Nr. 2 162  przy ulicy Bonifra
terskiej, przez licytację za gotowe pieniądze 
więcej dającemu sprzedane zostaną.

Warszawa d. 26 Maja (7  Czerwca) 1 8 7 0  r 
1—2 Dobronoki.

N . D . 4 3 2 6 . Komisarz Administracyjny 
Cyrkułu 4, 5  i  6  M iasta W arszawy.

Podaje do wiadomości publicznej, iż pra
wnie zajęte na satysfakcję komornego ru
chomości, a mianowicie: fortepian palsan- 
drowy, kanapa i krzeła palisandrowe, w dniu 
15 (2 7 )  Czerwca 1870 r. o godzinie 11 z ra
na w domu Nr. 2 3 8 2  przy ulicy Nowolipki 
przez licytację za gotowe pieniądze więcej 
dającemu sprzedane zostaną.

Warszawa d 28  Maja (9  Czerwca: 1870 r.
1 2 D obronoki.

.V. D . 4 4 4 1. Sekwestrator Skarbowy Powiatu  
Warszawskiego.

Podaje do powszechnej wiadomości, że w 
dniu 26 Czerwca (8  Lipca) 1870 r. o godzi
nie 12 w południe, to jest w Piątek na pla
cu targowym na Pradze, dopełnioną zostanie 
przez głośną licytacje sprzedaż zajętych ru
chomości, a mianowicie: konie, krowy, meble, 
sprzęty domowe i gospodarskie, a to na sa 
tysfakcją zaległości skarbowych od dzierżaw
cy folwarku Służewiec, gminy Wi lianów przy
padających.

Warszawa d. 2 ,14) Czerwca 1870  r.
A. Dyjewski.

N . D . 4113. W skutek  polecenia M agistratu  
m iasta  W arszaw y z dnia 23 K w ietn ia (5 M aja) 
1870 r. za N r. 18647/8902 sprzedane zostaną 
przez publiczną licytację w dniu 23 Czerwca 
(5 L ip c a )  1870 r. o godzinie 10 z ran a  w do
mu A dm inistracji Pogrzebow ej za ro g a tk ą  P o 
w ązkow ską zniszczone efek ta  pogrzebowe a  
m ianowicie: karaw any, dekoracje  z karaw anu, 
deki z koni, garderoba żałobna, chom onta i t. p. 
przedm iotu, za gotowe zaraz płacić się m ające 
pieniądze.

N adzorca efektów pogrzebow ych 
A . Zieliński.

N. D. 4539. P odpisany K om ornik  wiado
mo czyni i ogłasza że dnia 16 (28) Czerw ca 
,1870 r. poczynając od godziny 10 z ran a , na  
p lacu targow ym  osady Sobienie Jez io ry , w 
gminie tegoż nazw iska, powiecie G arw oliń- 
skim, zajęte  w drodze egzekucji sądowej: k a 
reta , powóz, bryczka, meble m achoniowe, jes io 
nowe, orzechowe, lustra , meble palisandrow e, 
szafy; zegar, w anna i rądle  m iedziane różnej 
w ielkości i t. p. przedm iotu przez publiczną li
cytację sprzedane zostaną.

W . Supryniewicz, K . p. S. A . K. P .

N- D . 4565. P raw nie  zajęte ruchom ości i 
trunk i w drodze egzekucji Sądow ej, d. 10 (22) 
Czerwca r. b. o godzinie 9 rano, bufet, szafa  
sklepow a, m iary do wódki, m eble jesionow e, 
wódki w różnych gatunkach , butelk i, beczki,
i t. p. w sklepie przy ulicy E lek to ra lnej, w do
mu pod N r. 745b (4 ) w W arszaw ie stoso
wnie do decyzji T rybunału  Cywilnego w W ar
szawie w d. 6 (18) Czerw ca r. b. za N r. 6711 
udzielonej i w d . 11 (23) Czerwca r. b. o go
dzinie 9 rano  na Grzybowie m eble jesionow e, 
lich tarze, rąd e l m ieziany i t. p. prJez publiczną 
licytację sprzedane zostaną.

S. Nawrocki, K om ornik przy S. A.

i N. D. 4538. W dniu 9 (2 1 )  Czerwca 1870 
1 roku  poczynając od godziny 9 z ran a  na p lacu  

targow ym  S tare M iasto; oraz w dniu 12 (24) 
C zerw ca t. r. poczynając także  od 9 godziny z 
ran a  n a  p lacu  targowym Ż elazna B ram a w 
W arszaw ie zajęte  w drodze egzekucji Sadow ej 
wino w ęgierskie (130 butelek), szafy kom ody, 
stoły, konsole , łóżka  m achoniowe jesionow e, 
pali sandrow e, k an to rek  machoniowy, lustra , ze
g ar, lam py, dyw an, garderoba m ęzka, taca  na j- 
silb row a, sam ow ar mosiężny, żelazko do praso
w ania, m oździerz, paraw an, lichtarze p la te ro 
wane i inne rozm aite przedm iota przez pub licz
n ą  licy tac ję  sprzepane będą.

Antoni Tyniecki, K om ornik.

OGŁOSZENIA P R YW AT NE .  
H A C T H b l f l  ( ) B rŁ B B . I E U ! H -

N. D . 4376.

l / v /W W o

14

a  y \ / \ / \

N. D . 4562. O trzymawszy od JW . K u ra to ra  
O kręgu N aukow ego W arszaw skiego pozwole
nie z daty  4 (16) M aja r. b. N r. 3741 n a  otw orze
nie i utrzym anie w mieście Łączycy, S z k o ł y  
Pryw atnej HętkicJ 4-ro k la so 
w ej, z kursem  nauk  w zakresie progim na- 
zjum, pospieszam  zaw iadom ić szanownych R o
dziców i Opiekunów, że przyjm ow anie uczniów 
do tej szkoły rozpocznie się w dniu 4 (16) i 
trw ać będzie do dnia 11 (23) S ierpnia r. b., po- 
czem niezw łocznie kurs nauk  rozpoczętym  zo
stanie. P rzy  szkole urządzony będzie Pen
sjonat na 80 gtensjjonarzy, którym, 
oprócz rodzicielskiej opieki nieodstępnego do
zoru, pomocy naukow ej i przyzwoitego u trzy
m ania, zapewniam konw ersację w obcych ję 
zykach.

Łęczyca d. 9 Czerw ca 1 8 7 0  r.
P rzełożony, P aulin  Sobolew ski.

«»?' 2' 1 Plenipotencję daną
»*• Stanisław ow i Sm oleńskie
mu, przed Rejentem  W . Jaw orskim  w mieś
cie Łodzi w dniu 9 (21) K w ietnia 1870 r. zdzia
łaną , dotyczącą pożyczki sumy rs . 2,500 i po
życzki z Tow arzystw a K redytow ego Ziemskie
go na hypotekę dóbr Sm ardzew w powiecie 
Brezińskim  gubernji Petrokow skiej n in iej
szym odw ołuję.

E leonora M ałgorzata  
z Kożańskich Siem iątkow ska.

Dalszy ciąg Ogłoszeń w dodatku.

D y r e k to r ,  M P a w iis z c ie w .



D o d a t e k  d o  .Ye 1 2 4 ,  D z i e n m k a  W a r s z a w s k i e g o .  
P o n i e d z i a ł e k ,  d n i a  8  ( 2 0 )  C z e r w c a  1 8 7 0  r . 1313

U p u ó a e j i e m e  kz  J $  1 2 4 , D z i e n n i k a  W a r s z a w s k i e g o .  
l lo u e ó r b M n u K z ,  8  ( 2 0 )  I w h h  1 8 7 0  i .

O G Ł O S Z E N I A  I I H
LICYTACJE. —  T O P H I.

V. I). 417 j  M agistrat'Miasta
W a rsza w y.

Podaje się do wiadomości powszechnej, że 
w dniu 15 (27) Czerwca roku  bież. o go d z i
nie 12 w południe, odbędzie się w sali P o sie 
dzeń M agistratu licytacja in p lu s przez opie 
czętowane deklaracje na dw uletnie to je s t  od 
d. 19 Czerwca (1 L ipca) r  b„ do tegoż dnia 
i m iesiąca 1872 roku  w ydzierżaw ienie p o se 
sji N r. 165, na  l 'radze, przy  ulicy Targowej 
położonej, na  rzecz zaległych podatków za 
ję te j, od sumy dzierżaw nej na  r s r  224 rocz
nie ustanow ionej, w w arunkach zam ieszczo
nej i do niniejszej licytacji podanej.

M ający przeto zam iar ubiegania się  o t a 
kową dzierżaw ę, mogą złożyć w czasie i 
m iejscu wyżej oznaczonym  na ręce  p. o. 
P rezydenta  m iasta opieczętow ane dek lara
cje, napisane podług w zoru niżej zam iesz
czonego. a w tych wyraźnie literam i bez 
skrobania popraw ek i p rzek reśleń  wypiszą 
postąp io n ą  p rzez  siebie sum ę dzierżaw ną
rocznie. . . . . . .

N adto  do dek laracji winien być dołączony 
kw it Kasy Ekonom icznej m iasta  (W arszawy 
na złożone w tejże  vadium w ilości rs. 25 i na  
k o sz ta  ogłoszenia rs. 10, k tó re  m eutrzym ują- 
cem u się przy licytacji natychm iast zwróco
ne będą. . . ,

Inne warunki dotyczące w mowie będą- 
cei licytacji są  do p rze jrzen ia  w W ydziale 
A dm inistracyjnym  każdodziennie, wyjąwszy 
dni św iąteczn ych

W zó r do deklaracji.
W  sku tek  ogłoszenia z dnia podaję 

n in ie jszą  dek larację  m ocą k tó rej podejm uję 
się zadzierżaw ić posesję Nr. 165 w Pradze 
przy ulicy Targowej położoną na  la t dwa, to 
je s t  od dnia 19 Czerwca (1 L ipca) r. b. do 
tegoż dnia i m iesiąca 1872-r., ofiarując za 
takow ą dzierżawę rocznie rsr. N N . (w y
p isać  literam i) poddając się  wszelkim  obo
wiązkom  i zastrzeżeniom  w w arunkach licyta
cyjnych zamieszczonym.

Kw it na  złożone w Kasie Ekonom icznej 
m iasta  W arszaw y vadium  w kwocie rsr . 25 
i na koszta  ogłoszenia rs . 10 przy niniejszem  
z rłączam .

S ta łe  moje zam ieszkanie w NX. p isałem  
dnia >N. . . .

(podpisać wyraźnie imie i nazwisko) 
W arszaw a d. 2*2 M aja (3 Czerwca) 1870 r. 

p. o. Prezydenta,
Jeneralnego Sztabu Jenerał-M ajor.

W itkowski.
3 —3 za Naczelnika K ancelarji. L awidowski.

_Y. D. 4  I l e .  Magistra'. Miasta 
Warszawy.

P o d a je  do wiadomości pow szechnej, że w 
dniu 15 (27) Czerwca r. b. o godzinie i2 -te j w 
południe, odbędzie się w sali posiedzeń M a 
g is tra tu  licytacja (in plus) przez opieczęto
wane deklaracje, na dwuletnie, to je s t: od d. 
19 Czerwca (1 L ipca) r  b do tegoż dnia i 
m iesiąca 1872 r. wydzierżaw ienie posesji N r. 
29886 w W arszaw ie przy ulicy C zerniakow 
skiej położonej, na rzecz zaległych p o d a t
ków zajęte j od sumy dzierżawnej na rs. 150 
rocznie ustanowionej, w w arunkach zam iesz
czonej i do niniejszej licytacji podanej.

M ający przeto  zam iar ubiegania się o t a 
kową dzierżaw ę, mogą złożyć w czasie i m iej
scu wyżej oznaczonym, n a  ręce  p . o. P rezy 
denta m iasta opieczętowane dek laracje  n a 
p isane podług wzoru niżej zam ieszczonego, 
a w tych wyraźnie literam i bez skrobania, 
popraw ek i p rzekreśleń  wypiszą po stąp io n ą  
przez siebie sumę dzierżaw ną rocznie

N adto do deklaracji winien być dołączony 
kw it Kasy Głównej Ekonom icznej m iasta 
W arszaw y na złożone w tejże  vadium w ilo 
ści rsr. 15 i na  koszta  ogłoszenia rsr. 10, k tó 
re  n ieutrzym ującem u się przy  licy tacji n a 
tychm iast zwrócone będą.

Inne warunki dotyczące w mowie będącej 
licytacji, są  do przejrzen ia  w W ydziale Ad
m inistracyjnym , każdodziennie wyjąwszy dni 
św iątecznych.

W zór do deklaracji.
W  skutek  ogłoszenia z dnia podaję 

n in ie jszą  deklarację, m ocą k tó re j podejm uję 
się  zadzierżawić posesję  Nr. 29886 w W ar
szawie p rzy  ulicy C zerniakow skiej położoną, 
n a  la t  2, to  je s t: od d. 19 Czerwca (1 L ip ca) 
r . b do tegoż dnia i m ca 1872 r. ofiaru jąc za  
takow ą dzierżaw ę rocznie rs r . NN. (wypisać 
literam i) poddając s ię  wszelkim  obowiązkom 
i zastrzeżeniońi w w arunkach licytacyjnych 
zamieszczonym.

Kwit na  złożone w K asie Głównej E k o n o 
m icznej m iasta W arszaw y vadium w. ilości 
rsr. 15 i na koszta  ogłoszenia rs r . 10 przy n i
niejszem  załączam .

S ta łe  moje zam ieszkanie w NN. p isałem  
dnia  NN.

Podpisać wyraźnie im ię i nazw isko (
W arszaw a d. 22 M aja (3 Czerwca) 1870 r. 

p. o. P rezydenta,
Jeneralnego-Sztabu, Je n e ra ł M ajor, 

W itkowski
za  N aczeln ika K ancelarji, Dawidowski

N. D 4489. fiapwancKan Kajewran.
Dii. Kima.

Cnin. OÓtHBJIHeTt, HTO 30 , ItOHH (12 IlO- 
Jia) a 3 (15) Iiojih 1870 r. B t I 2 nacoB t gHH, 
b -b  ToproBOM-Ł npHcy-rcTBin I la jia T M , ÓygyTt 
npon3BogHTbCH n3ycTHbie, B’h BOCxogameMt 
nopagith, Toprbi, a  hmchho:

3 0  Iiohh ( 1 2  Iiojih) 1 8 7 0  roga.^
1 . Ha npogaHty npaBa 6e3cpo4Hofi apeH- 

gu o o j i b B a p i t a  n o B O H 3 n n ,  B z O H C K a r o  y - f i a g a ,  

Haunnaa c t  ipfiHHOcra cero npaBa 3,183 p.
331 2 non.

2 . Ha 1 2 - a - b T B i o L O ,  c-l 2 0  Iiojih ( 1  A ery- 
c to )  1 8 7 0  go 2 0  Iiojih ( 1  ABrycTa) 1 8 8 2  r., 
apeHgy npaBa upogautn naTefi B t n u tH iu  Ma- 
pHJIOHTt., H U H I1 H H H  Ct CyMWM 1 , 8 7 6  p. 7 5  K .

B t ro g t.
3 (15) Iiojh 1870 roga.

3 . Ha 12-jitTHioio apeHgy, c t  2 0  MaH (1 
Iiohh) 1 8 7 0  go 2 0  Mas (1 Iiohh) 1 8 8 2  roga, 
npaBa npogaain ntiTefi B t MMfcHiH JIjoó-fcrHeBa, 
BJiouJiaBCKa.o y - t 3 g a ,  HasnHaH c t  c y M M b i  6 5 0  

p. B t ro g t  u npaBa npogaiKH naTefi.
4. B t  25-h c e je n ia x t,  npHHagjiejKaBiuiixt 

6e3cpo'iHoS apeHg-B hm-bhIh K a n i m  u  o r t ,  Co- 
xaueBCBaro y-63ga, hh-iii Han c t  cyMMbi 2,414 
p. 95 ’/ 2 v . B t ro g t.

HBHBUlieCH K t T o p r a n t  K O H K y p e H T M  OÓH-
3aHM npegcTaBHTt B t BHg-B 3aJioia gza ra p - 
rOBt:

1. Ha n p o g asy  ». H oboh3kh 800 pyó.
2 . H a apeHgy npoaBHaiun MapnuOHTt 940 

pyó.
3 . H a apeHgy uponnHaipH JI.oókrHeBO 325

Py6- • f4. Ha apeHgy nponnHaum B t  hm-Łhih Eaw-
nnHOCt 1,207 p., liajiuiHWMH geHbraMH, hjih 
TocygapcTBeHHbiMH npoueHTHbiMH óyMarawH, 
no y CTaHOBJieHHofi gjiH HajioroBt h -Bh -B.

Heasejiaiomie yu.cTBOBaTh B t H3y CTHbixt 
T O praxt, woryTt upncjiaTb B t n a jia ry , B t 
geHb Ha3Ha’ieiiHbii1 gjiH T opron t, go 12 na- 
coB t yTpa, 3ane>iaTaHtibiH oótHBgeHifl, c t  
upHJiOHsemesib i-peóyeMaro 3ajiora, h j ih  k b h -  
TaHuiii bo BHeceHiii TaKOBaro - B t KasHaneb- 
CTBO.

CKasaiiHbiH OótHBjieHia gOJiatHU óhiTb iih- 
c a H b i  no oópa3ny yitusaHHOiiy B t c t .  1909 
CBOga 3aKOBt X tomu sa c ra  I H3gaHin 1857 
roga.

O  B C - f t X t  n p O ' I H X t  y C J I O B l H X t ,  M O IK H O  O C B T .-  

g O M H T b e H  eiKegneEiio B t  O'rglJJieHiH Tocygap- 
C T B P . H U b i x t  IlMymecTBt KaseiiHob IlajiaTbi I 
B t npH cytctbchnoe B p e M H .

P .  BapinaBa, 4  I io h h  1 8 7 0  r o g a .  j
A cecop t, BocicpeceHCitifi. j

D. 4528. Izba Kontrolna W arszawska.  ̂
Podaje do powszechnej wiadomości iż w d. - 

7 (19) i 10 (22) W rześnia r, b. w domu pod 
Nr. 1286a przy ulicy Nowy Świat odbywać się 
będzie głośna in plus licytacja na wypuszcze
nie w dzierżawę ogrodu z oficyną mieszkalną, 
oranżerją i wszystkiemi zabudowaniami. W a
runki tej dzierżawy mogą być przejrzane w 
Kancelarji Izby w dni powszednie, od 10 z ra
na, do 3 godziny po południu.

Pełniący obowiązki Sekretarza, Kucharski.

N . D. 4547.' PaĄUMcnan K a se n n a fl  
H u,tam a.

O ótH B jaeT t, s t o  30 Iiohh (12 Iiojih) c. r  ,
CygyTt npOOTBOgHTLCH B t CCS Ila jaT f. H3yCT- 
Hbie ToprH Ha O Tgaiy B t G-ii-braee apeHgnoe 
cogep®aHie c t  19 Iiohh (1 Iiojih) 1870 r. no 
Tome n ic.io  1876 roga, noMOHacTbipcKHxt
®OJibBapKOBt flHnm eBt u K anT ypt, PagoM- 
c.Karo y ts g a ,  o r t  cysniu npeiKge yngaiHBae- 
m o »  1,301 pyó., Ha o ó i u h x b  KOHTpaitTHUxt 
ycHOBinxt gJia apeHgbi nogyxOBHbixt im-6- 
Hifi.

IKejiaiomie yuacTBOBara B t T oprax t 3-
THXt, g O J U K H b l HBHTbCH B t 03Ha'leHHLI3 CpOKt
B t  Ka3eHHyio naJiaTy n  npegcraBHTb npeg- 
BapnTejibHbifi 3 a a o r t  paBHHWinifica '/4 sa c ra  
cyuMbi, Ha3HaieHH0łl K t T o p ran t, a  paBHO 
Tpeóyeuoe nocTaHOBJieHieMt HaMkCTHHKa
IjapcTBa OTt 24 llHiiapa 1818 r. KBajmraKa- 
pioHHoe cBHgłiTejibCTBo i i  ogacała n(aro y®3g- 
Haro HauajibHHKa.

n p n  sTOMt Ka3eHHan najiaTa npucoBOKy- 
njiseT t: a) h to  x o th  ynOMHHyTtie ® 0 J ib B a p -  
kh oTgaeTCH B t apengy Ha 6 jrfiTt, t o  na3Ha 
Hsi-fceTt npaBO B t c jiy ia*  npogaatn o h m x b  

npeitpaTHTb gt.ScTi:ic KOHTpaKTa no HCTeue- 
Hin nepBHXt T p e x t .iliT t apeHgu, 3a npeg- 
BapeHieMt o T o u t apeHgaTopa 3a ro g t  Bne- 
p e g t;  6) h to  ygepataBmificH Ha T o p ra x t go.i- 
gteHt npHHHTb H H 3 B aH H b le  ®0JbBapKH B t Ta- 
KOJlt COCTOHHin B t  KHKOMt OHH HaXOgHTCH 
B t HacTOHinee BpeMH, h 3a il-Hi- He MoaieT-i. 
np ocrapaTb HHKaKiixt npeTe,H3ifi K t itaairb 
3a n03gH0io uepegany B t ero n0Jib30BaHie 
9THXt CTaTeii; b) HTO eCJIHÓBI, n o c it. 3aBege-

Hin B t cita3aHHbixt ®0JibbapKaxt agMHHH- 
CTpauiH, c t  oKDHHaHient nacTOnineb apeHgM 
T. e. c t  19 cero Iiohh OKa3aJwcb Kanie jihóo 
pacxogbi, t o  TaKOBbie 0ÓH3aHt B03BparaTb 
HOBbifi cteMugHKt agMHHHCTpaTopy n r )  h to  
Ta.KT> KaKTł BTł BTHXT* <t>0JIhBttpKUXTv HaXO- 
gHTCH 1K11 BOfi H MepTFOS XOSHKcTBeHHblfi IIH-
BeHTapb, to npn npiiBHTin TaKOBaro, hobbiS 
ctem igH itt oÓH3aHt npegCTariiTh no 3aitJiio- 
HHHin KOHTpaKTa COOTBtTCTBeHHi.lii 3a jio rt,
paBRHiomibcH oigbHKB toto HHBeHTapH.

(pOJIbBapitH 3TH MOHtHO OÓOSptBaTb Ha M-fc- 
CT-ti bo BCHKOe BpeMH, nogpoÓHbiH Hie ycJiOBin 
cefi apeHgbi, KOHTpareHThi w oryTt pia3C»io- 
Tp-feBaTb eiKegHeBHO - B t Org-tJieHiH Tocygap- 
CTBecHhixt MjiyngecTBt Ka3eHH0ii najiaTU, 
3a HCitjiioHeHieMt npa3giiHHHbixt n Taóejib- 
d b ix t gHeft.

T. PagOMt, I iojih 3 gHH 1870 roga.
yiipaB.iHioiniłi, Hei-poBt.

1—3 A ceco p t, BbiniKOBCKift.

N. D. 4530. P a ąo m cku h  K a se n n a a
UaAama

OótHBJiHeTt, h to  22 Iiohh (4 Iiojih) c. r. 
óygyT t npoH3BOgHTbCH B t npncyTCTBia cefi 
najiaTbi, H3ycTHbie Toprn Ha OTgany B t 12- 
j i t r a e e  apeHgHOe cogepaaHie c t  19 Iiohh (1 
Iiojih) 1869 r. no Tome hhcjio 1881 r. nponn- 
Banin na KpecTbHHCKHxt 3CMjiflx t B t  gepe- 
BHHxt: OrapaxoBHne, MapigHHKOBt, fl,3iop- 
KOBt, K ynoBt, Pyga, Bpogbi, M uxajioBt, 
Bojih Kp/KiiMOBa, BeHrJiiOBt, a  TaKaie BOgH- 
HOil MezbHimbi B t gepeBH-B MapuHHKOEt c t  
KOp'ieMHUMH oropogaMH B t 03HaHeHHwxt ge- 
peBHHxt, 3KOHOMiH HagKaMeHHa, HjiatenBaro 
y t3 g a , o p t  cyMMbi 1,125 pyó. Ha o6m n x t 
KOHTpaKTHbixt ycjiOBinxt gjiH apeHgbi KaaeH- 
H b l X t  OÓpOHHbIXt CTUTefi.

fliejiaioinię y HacTconaTb B t t o p r a x t  3THXt 
gOJUKHbl HBHTbCH B t 03HaH6HHblfi CpOKt B t 
Ka3eHHyio IlajiaTy n npegCTHBHTb npegBapn- 
TejibHbifi 3a jio rt, (vadium ) paBHHiomificH '/t 
n ac ra  cyMMbi Ha3iiaHeHHOii K t T opraw t, a  
paBHO goKa3aTb upana cboh Ha ynaCTie B t 
T o p rax t nocBHgtTeJibCTBOBaHieMt y-fe3gHa- 
ro HanajibHHKa, coi-JiacHo iiocraHOBjieHiio 
HaM-kCTHHKa IJapcTHa IIoJibCBaro o r t  24 Hh- 
Bapa 1818 r.

ygepaiaBuiificH Ha T o p rax t  gojiKeHt npn- 
HHTb CTaTbK) 3Ty Ct UOCJlbgCTBiHMH KaKiH 
OKaiKyTCH OTt yci-poeiiHOfi n a g t neio agnn- 
HHCTpaniii c t  19 Iiohh (1 Iio-sh) 1869 r .  no 
geHb egami ohoS B t HOBoe apeHgHOe cogep- 
Hianie, o neM t Kaagosiy isejiaiomeMy cjUh- 
g y e t ygocTOBkpiiTbCH Ha wtCT-li. Ilogpoó- 
HbiH aie ycjiOBin cefi apeHgbi, HOHTpareHTU 
MoryTt pa3CMaTpHBa-rb cntegHeBHO B t Orgli- 
jieHiH rocygapcTBeHHuxt IlMyipecTBt Pa- 
g OMCKoii Ka3eHHofi IlajiaTW, aa ncEJiioneHiejit 
npa3gHHHHtixt ii TaOejibiibixt gHefi.

P . PagOMt, I iohh 3 gHH 1870 roga.
ynpuBgaioiuiS, IleTpoB t.

1 2 A cecopt, BbiniKOBCKifi.

N. I>. 4531. K b .ien h a a  R u je n v u x  
n u A a m a .

C u n t OótHBJiHeTt, hto B t npucyTCBiu en, 
ÓygyTt npOH3BOgHTbCH HU CpOKt 2 (14) IlO- 
JIH 1870 roga nyójiHHHbie Toprn Ha OTgany B t 
12-ji-hTH'fee apeHgHOe cogepwaHie c t  19 I iohh 
(1 I iojih) 1870 no 20 MaH (1 I iohh)  1882 roga
cocTOHUgnxt B t AHgpeeBcitojit y®3gn nogy- 
xoBHbixt HM-kHifi -tojibBapKa B t nocagb Ah- 
gpeeB t h c. IIonoBHue. T oprn  Ha a ra  HMń- 
Hia HaHHy tch  (in  p lus) Ha oojibBapoKt B t 
AHgpeeBk, o tb  cyMMbi 541 pyó. u c. Ilono- 
BHne, OTt 477 pyó. B t ro g t .  ycJiOBia K t
CHMb TOpraMt OTHOCHUglOCH, MOryTt ÓblTb 
p a 3cuoTpnBaeMbi B t O -rg tjeiiiu  I ’ocygap- 
CTBeHHHxt IlMyngecTBt KtJien,nofi Ka3eHHofi 
IlaJiaTU

IKeJiaiomie ynaBCTBOBaTb B t T o prax t, 
OÓHSaHbl HBHTbCH B t Ha3Ha'ieBBblfi CpOKt H 
M-bCTO c t  y3aK0HeHHblMH 3&JIOraMH paBHHio- 
ngHMHCH '/« nacTH Ehiuie ynoMiinyTbixt c y im t 
Ha HagJiefficngBMH KBUJIH®HKauiOHHblMH CBH- 
gtTejibCTBaMH Ha npaBO apengoBarnH HMtiHifi, 

i npn n e u t  npncoBOitynJiHeTCH, h to  ecjin K t 
* TOpraMt HBHTbCJI XOTH H OgHO JIHHO H npeg- 

HOiKHTt BbirogHyio igfiHy, Topra ÓygyTt npH- 
3HaHbl C0CT0HBUIHMHCH H 3a CHMt HHKailiH 
upegJioaieHiH co CTOpoHu KOHitypeHTOBt He 
ÓygyTt npHHHTU.

I'. K-Bjibigbi, 2 I iohh 1870 roga.
1—3 P(fejIOnpOH3BOgHTe.Ib, BopKOECKifi.

HeHHWH CTHTbn,  JO.I.HIHbl K t BpCMCHH Top 
1-oBt, upejcraiiH T b B t (IpaiMeHie I I h c th tv '
Ta aaneHaramioe oótHBnenie, cor/iacHO hh- 
» e  npn/io*eHHOH ®opvit, biwbct-e c t  sa io- 
r o n t  B t Ko.iHHeciTi B 317 pyó. Ha.iH-nihiMH, 
HHH Ht 3acTaBKbut y incrax t, /iHKun4aigion- 
Hhixt HHCTaxt, H’H K aieniib ix t o ó in ra -  
U iax t, no Kypey ycraHoaneHiioMy c u r t  
óy.wart no ri04 pH4 ->Mt. 3 a ,io r t  a T o i t  He- 
yflepJKaiimaviycH na T o prex t, fiy.teTt t o t -  
n a c t  H03BpameHt. llo  HCTeneHiii OHHaneH- 
Haro BpevieHn, npegoTaBJiaeMhia oótaiMeHif?, 
a pa it no ootHB/ietiiH HanncaHHhiH tie cooópa- 
aho c t  ®opM0H), hc óyjiy r t  ripiIHiiMaeMbi.

E c . n i  o ó t H B J i e o i e  0 y 4 e T t  n p n c , i a H o  n o  no. 
HT-B, 404HIHO o S tH C H I l T b  Hie.18C T t  A H  o ó t -  
HBHTeHb u b  c . i y H a t  H o o o H y H e n i t i  a p e t i 4 h i ,  
H Toóhi n p e 4 c r a B , i e H H h i i ł  H M t  3 a . i o r t  ó w g t  
e.viy B o . n i p a m e n t  no M-Bcty HuiTeHbCTHa e r o ,  
H A H  4 0 / 1 * e H t  OCTaBaThCH B t  llHCTHTyT-B 4 0  
Bp-MeHH .inhHaro e r o  n p w ó b iT i f ? .

no4poÓHhm ycTOBiH ToproBt Haxo4HTCn 
Bt KaHige/iHpin klHcrnryTa, Ky4a npiir^a- 
luamTca jKenaiomie c t  iihhh 03HaK0MHTbCH, 
eme4HeBHo KpoM-B upa34iinnHbixt u T a S e n b -  
Hbixt 4Heii, o r t  9 nacoBt y rp a  40 3 no no- 
ziyAHH

<ł>op\ta o5tHBHeHiH.
3 c / i t 4 c r n i e  o ó t H B  l e n i n  l lH C T H T y T a  Cenb- 

cKaro X o 3 HHCTca 11 y l B c o u o 4 C T B a  OTt 1 8 ( 3 0 ) 
MaH 1 8 7 0  r . ,  h  H H « e  n o 4 n n c a u i u i H C A  c n i M t  
c a n b h h k i .  h t o  w e . i a i o  B3 HTb B t  a p e H 4 y  o n  
T o r o m e  ll H C T H T yTa B o 4 H H y io  M e.ib H H iły  n o g t  
n .  KoHCKOBO/ieto,  a  p a i m o  ,i o n . no p w 6 t  H a 
BHTO BHigKOMt n p y g t  B t  H o B o - A . i e K c a H -  
4 p i f i c K O > i t  y t 3 4 -B j l i o o . m H C K o i i  I’y S e p H i n ,  
n a  3 /i-BTHiH c p o x t  c t  1 9  I i o h h  (1 Iio.ihI 
1 8 7 0  r .  110 1 8  ( 3 0 )  l i o n s  18 7 3  r .  3» r o 4 H H -  
H) 10 cyMMy ( n i i c - T b  cyviMy igH«paM H 11 u p o -  
i iH c h lo )  c t  c o 6 .ii0 4 e H i e M t  B C B x t  y c r a i i o -  
B / i e H H h l x t  4.1H s r o i i  a p e H 4 hi y c s o B i f i .

3 a z o r t  B t KoHilHecTBt c e \ib c o rt  T p n w a 4 - 
igaTb p y 6 /ieH n p H  c e n t  upu.iaraio.

HacToHiigcc o ó t H B  leHie nucaHo ( t o m i - T o )  
.MtcHiia u HHc.ia 1870 r.

r i o 4 n n c b  11 m U c t o  m i iT e . ib cT B a .
H o b o  A,ieKcaH4 pi«, Man 18 (30) 4. 1870 r.

y l H p e K T O p b  l lH C T H T yT a ,  ( . . . . ) .

N. D. 4469. KoAbcitoe yZ 34H ue  
.VnpuHAeHie. 

oBOgu-rt go Bceoómaro CBt.gt.Hia, h to  Ha 
ocHOBUHiH npegiiHcama KajiamcKaro TydepH- 
CKaro IIpaBgeHiH, o t t .  29 M as 1870 roga 3a 
A» 2940 B t npHcyTCTBia cero ynpaBgeHia B t 
12 nacoB t yTpoMt, nncjia 16 (28) Iiohh 1870 
roga, ÓygyTt npoii3BOgHTbCH TOprn (in m i
nus), nocpegCTBOjit 3aiieHaTitHHi.ixt geKga- 
paigifi, no hhikc noKa3aHHOfi ®opMt, Ha nog- 
p a g t  nOCTpofiKH H peMOHTHpOBKH iuocceft- 
H tix t g o p o rt 2 ro pa3paga no KogbCKOMy 
y-Lsgy B t 1870 rogy.

T opra  HaHHyTCH OTt cyMMbi 6,200 pyójiefi. 
CoHCKaTejiH 0ÓH3aHbi npegCTUBHTb npn ge- 
KJiapaniH aajion , B t kojihhcctb-B 1,325 py- 
Ógefi H CBHgtTe JIbCTBO O COCTOHTegbHOCra 
H x t H3raHHOe HaggeiKameio BgacTiio. JIh- 
uaM t He cocTOHBuiHMCH npH to p r a x t  3 a n o r t  
OygeTt. B03Bpan)eHt.

<bopwa geiigapaniH.
BcatgcTBie oótHBjieHia Kogbcnaro y-B3g- 

Haro ynpaB.ieHiii o tb  2 Iiohh 1870 r , npeg- 
c.THBgHH npaceM t 3 a jio rt B t KOmiseCTB-fe 1325  ̂
H CBHg-hTegbCTBO O COCTOHTegbHOCTH MOefi, 
CHMt OÓtHBJ*HIO , HTO HOgpflgb UOCTpofiKH I I  

peMOHTnpoBKii uiocceHHUXt 2 -ro paspsga 
g o p o r t B t  KoabCKOMt y * 3 g t B t TeKyugeMt 
1810 rogy, h Hcnojiaio 3a cyMMy N., (uponn- 
C b l O )  pyÓJiefi, B t TOHHOMb npiIM-BHeHiH K t 
yraepiBgeHHbiMt cM kTant h ycaoBiHMt Top- 
rOBUxt KOHgnigia, KOTOpua mh-6 BnojiHt H3-
BtCTHbl.

I lu c a jit  B t N., gHH N., Mt.c;iu,a I iohh 1870 
roga.

T. Koho, I iohh 2 gHH 1870 roga.
2 —3 HanaJibHBKt y-fe3ga, ( .............).

v N .  D .  4186. / t u p  e ic m  o j n Ą  H u e  m u  m y m a  
C e A b c n a ? o  X i / 3 n u c m e a  u  A b c o e o ^ m e a .  '  

CuMt o6tHiMHeTt, h to  15 (27) Iiohh c. r. 
B t  10 Hflcout y tpa, 6y4yTt B t  T p e T if i  pa3t 
n p o i i 3 B0 4 H T b C H  B t  o H o M t  a y u u i o H H b i e  T o p -  
tb  (in plus), Ha OT4any Bt apeH4y B04flHoii 
ne.Tbimigbi no4 t  n .  KoHCKoBoneio, a paBHo 
.10B/1H P b ló b l  Ha BHTOBHIgKCMt H p y A * !  
Hobo-AHeKCaH4piHCK0Mt y-634'B Mioóhhh- 
cK oi i  l'yoepniB, Ha 3 i t  H tT H i i )  cpo x t, c o  
41m 19 lioiifi (1 Ihjhh) 1870 r. no 18 (30) 
Iwhh 1873 r.

T o p i M  iiaHiiyTCH O T t  T o f i j R e  caMou ro 4 0 - 
4 H o ń  cyMMbi 2,710 p y ó .  BbiHe u o B y n a e M o ń .  

y iH iga H i e n a i o m i e  B3HTb u t  a p e n 4 y o 3Ha-

N. D. 4308. PaĄOMCKoe J tH /p to e  
ynpaeAeuie.

CHMt o ó taB gaeT t bo Bceoómee CBńgtHie, 
h to  B t PagoacKOMt y-li3gH0M-b ynpaBJiCHiH 5 
(27) Iiohh c. r. B t 12 nacoB t gHH, óygyTt 
npOH3BOgaTbCH Topra nocpegcTBOMt 3anena- 
TaHHbixt oótHBaeuitt Ha n ogpsg t hohhhkii 
KaTOjmsecKoft igepKun B t gepeBHii OgexOBt, 
OTt Ha3HaHeimofi cmEthoS cyMMH 1,666 pyó. 
73 k. c. (in  m inus). SKexaiomie yiacTBOBart 
Ha T o p ra x t  oÓH3aHW K t 03HaHeHH0My eposy  
upegCTaBHTb cboh geKnapaigin Ha rcpóoBofi 
óyMar-b 30-Kon-BeHHaro gocTOHHCTBa c t  npn- 
HOHtCHieMt K t  OHhlMb KBHTaHIgiH Ha BBHOCt 
BpeuenHaro 3axora B t KOJinuecTB-fi 126 p y ó . 
67 son.

ToprOBUH KOHgHIgin MOHtHO BHg-BTb B t  
y-63gH0Mt ynpaBgeHin, WKegueEHO 3a bckjiio- 
neHieMt upa3gHHsHbixt b TaóeabHbixt gHefi. 
$ o p n a  oótHBgeHia npnaaraeTCH.

1’. PagOMt, Man 25 gna 1870 roga.
3 a  O T c y T c r a i e u t ,  HauaabHHict y t3 g a , 

IIopyuHKt, M uxagnct.
1__3 3 a j^ńaonpoHSBOgHTegH, rpHÓOBCKifi.
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<I>opMa oO'bnB.ieHtH 
Bcjii>(crBie ofiiHBJieBiB PajOMBKaro Y ta p -

Haro yapapjieHin OTb . . . . c. r. N.............,
CHM'h 3aaBjiHio, >ito o6a3yiocb b3htb noRpajb 
noHmiKii itaTOJiiifecKOft nepnPH m  Rep. O je-  
xob-e , 3a cyiHjiy . . . .  C/l- co6.no,leBiesiB  
EOtxi, TOpri.Bhix-b ycjioiiiK ycTaHOBjieHHMXb 
Rjist H a c r o a in a ro  n o f lp a ja . H a  b 3hocb Bpe- 
M eHHaro 3a .ao ra  npeRCTaEjimo KBHTaimiio 
Kaccbi.

MbcTO BOCTOaHHaro Jioero HtHTeJibCTBa Bb
K. nucajib Bi, N  . . a iic ja  . . . nipa 1870 r. 

(H m k a s a im -iin ) .

N.  D .  4529 .  lltr ia A b H U icb  I p o c u n m o  
J 'to /} c r .

I l a  ocHOBanii! p a cn o p a a te H ia  BapmaBCKOu 
K a 3 eHnoii n a a a T h i  OTb 3 0  jJeitafipH np. roRa 
3a  jNś 17031, oó-LHBJiaCTca ro  Bceofimee CBt,- 
RtHie. h to  18 (30)  Iiohh c. r . Bb 12 uacoB b
R K B , B b  I 'l lO e p K O M 'l .  y f , 3 ^ H O » n > y r i p a B . i e H i ! I  B b

ropORb Fpoiinbi, fiyRj’T b  npoii3BORHTbCH rjiac- 
Hhie t o  pi it Ha OTRaqy Bb apeHRy npomiHa- 
iliouBbixb ROXOROBb Ha itpecTi,Hucrciixb 3eu- 
jia x b  Bb cejieH iaxb no npH.'iaraeMOil bT.romo- 
CT11 I IO M W e H O B a H H l’X b  HIV T pexb-jitT B iS  i i e -

piORR, c b  1 J h m a p i !  1 8 7 0  r .  n o  T aK oe » e  mh- 
cjio 1873  rORa.

J la u a  H teiiaiom ie ynaciB O B aTi, B b T O p rax b  
ROJI1KHU HBHTbCH Bb 03HaHeBH06 P.peilH Bb 
y n p a R j ie H ie  u npeRCTaEHTb BbiRamioe MbCT- 
hoio BjiacTbio 3an0H H 0e CBHRkTejibCTBO a r a i t -  
jne 3B Jiorb Bb p a 3 M ip i  ’/ ,  HaCTH onpeRbjieH  
n o il cysisibi apcHftHOii torbuhoS n jiaT H .

B iH w afiiu is  apeHRHbiHycjioBiii MOryTb fibrrb 
pascM O T pbm .i B b y ii3 jH 0M b V npaB jieH iii Bb 
upncyTCTBeBHi.ie 'lac is .

* *N a  z a s ad zę  r o z p o rz ą d ze n ia  W ar a z a w a lu e j  
I z b y  S ka rbow e j  z d n i a  3 0  G r u d n ia  r. z. N r .  
17831.  p o d a je  się do  w iadom  ści p ub l iczne j ,  
ż e  18 (30 )  C zerw ca  r. b. o godz in ie  12  w p o 
łu d n ie  w b iu rz e  Z a rząd u  P o w ia tu  G r ó je c k ie g o  
w m ieśc ie  G ró jc u ,  o d b y w ać  s ię  b ę d z ie  g ło ś n a  
l i c y t a c j a  n a  w ydz ierżaw ien ie  d ochodów  p ro p i -  
n a c y jn y c h  ( z e s p r z e d a ż y  t r u n k ó w )  n a  g ru n ta c h  
w ło ś c ia ń s k ic h  we w siach  w z a ł ą e ż a j ą c z a j ą c y m  
s ię  w y k a z ie  w yszc zegó ln ionych  n a  cza s  t r z y 
l e t n i  p oc zyna jąc  od  1 S ty c z n ia  r. b. do te jże  
d a t y  1873 r.

P r z y s t ę p u j ą c y  do  1 'cy tacji  w in ie n  z a m e ld o 
wać się  w o z nac zonym  czas ie  w b iu r z e  Z a rż ą  
du  P o w ia tu  i z łożyć k a u c j ą  w w ysokośc i  %  
części  rocznej  o p ł a ty  u s tan o w io n e j  do r o z p o 
c z ę c ia  l icy tac j i ,  j a k  rów nież  p rz e d s ta w ić  św ia 
d e c tw o  k w a l i f i k a c y jn e  w y d an e  p rz e z  w ła d z ę  
m ie jscow ą  w tym  w zg lęd z ie  p rz e p i ś a m i  w y m a 
g a n e .

B l iż sze  w a r u n k i  p o m i e n i o n j  d z ie rż a w y  
p r z e j r z a n e  być  m o g ą  w b iu rz e  P o w ia tu  k ażd o -  
d z ie n n ie  w g o d z in a ch  b iu row ych .

T. Ppofiubi, Ilona  10 ru h  1870 r o ja
lla'iiiJibUHK'i. yb3R a,

K a u t iT a t ib ,  ( ..................) .
B b R O M O C T b  

HsiliHiajib Bb KOHXb npOBHHapioHHue 
roxoru hu itpecTbjiHCKiixb 3 e w j ia x b  noRjie- 
a ta T b  OTRaqh Bb apeHRHOe cORepataHie c b  
ayisn ioHa,  huuhhuh OTb HHjKe iiOKa3attHoii 
apeHRHofi rORiriHOli njiaTbi Bb tore.

IlHeBbi, IlHeBCKaa bojih, /lauieBHpe 1 8  p y 6 .
H p o x w ,  2 pyfi .
B ojih BopoBCKaa 12 p y 6 .
I ’jiyxOBb b  BbieouHHb, 18 p y 6 .
P ohckh , 3  p y 6 .  50  k .
E 3 ep!K anb t h  P e iu fiep T O B b , 1 3  p y 6 .
I lp a ite  Maae, 12 pyfi. __ .
HeHcroHeBb, M bhcki h  CmiOBb, 30 pyO. 25 

non .
TypOEHi;e h TypoBC Kaa bojih 27  p y 6 .  ,,
P a i r a f io p u ,  7 p y 6 .
C a a K O B '-  a y x o B H b i f i ,  4 py6j
H o ch  noab rop . TapaHHOMb 50 koh.
K y ccw ,  3 p .  50  koh.

H fcjio u p o H aB o aH T ejib , C o fio itK ifi.

N. D . 4197. H u 'W .ib n u in ,  HcHzponcKuzu  
y t 3 ( \a .

B b  BesrpOBCKOMb y i 3RHOMb ynpaBjreHin
® b 19 aeHb I i o b h  1870 r . Bb 11 uacOBb y Tpa
CyayTb npoH3BOaHTca TOpra nócpeacTBOMb 
3aneqaTaHHbixb oObaBjeeHin Ha npo aa isy  na- 
s e H H H X b  c T p o e H i u  n o  y n p a 3aH e H H O f t  h o h t o -  
b o 8  C T a n n i H  B b  M i i H r o c a x b  c b  bcm.icio n o a b  
CTpoeniaMH a  a15ymb MOpraMH seiijnt n o a b  o ro - 
poaoM b n t . n a  KOHMb coraacHO onf.Hich c o c T a -  
B j i e n H o S  15 ( 27)  A B r y c T a  1867 r .  n o t T O -
BHJlb U p a K T C K T O  p O M b  a  y a o c T O B b p e H H o S  
npncHJKHbiMH onkHOBntHKaMH 1 Iiohh 1869 r. 
03HaneHa Bb 1,104 p .  61 ’/ 2 k. 3 a T * M b  n p o -  
a a H U  d y a y ’T b  T O M y  k to  n p e a - t o a t H T B  c a M y i o  
B H c n i y t o  c y j t M y  n p o T i i B b  BMme nponacaH - 
h o B.  J K e a a i o n ^ i e  y n a c T B O B a T b  B b  O H w x b  
n e n 3 E -T T O ';a :t n  B j i a a l ’- .T t .n a  b m .  B n a b t e H O E b  
o 6h3uhbi n p e a c T a B H T b  3a a o rb  B b  112 p y 6 . 
iH a j in s H b tM H  a e H b r a j « n  n p a  o O b Z B j i e H i n  n o  
■ • o p w f i  H H B te  c c r o  y t t a 3 a H H 0 ii  6 e 3 b  M a a e l t -  
n i H x b  n e p e w a p O K b  n  n c n p a B j e n i B  3 a  ć B M b  
x o p o n i o  c y p r y u O M b  o u e n a T a H O  n  n p e a c T a -  
B jt e H o  K b  c p o K y  H a s H a s e H H O M y  n j i n  T o p r o B b  
B b  B e h r p o B C K O M b  y t . 3 a H O M b  y n p a B J i e n i n .  
I l p e S c T a B j i e H H o e  a t e  H e  c h o e B p e M e H H O  n j t n  
C b  O T C T y n j i e n i e s i b  O T b  ® 6 p M M  n p n H H T O  H e  
O yaeTb. HoapoSnbin ToproBbin ycjOBiH mo- 
r y T b  O M T b  p a 3 c a u T p H B a e M b i  B b  B e H r p o B -  
c n O M b  y * 3 a H 0 M b  y n p a B j i e H i n  e a t e a H e B H O  
n p o M l ;  B O C i tp e c H M X b  a  n p a 3 a n B 4 « b t x b  a H e S .

'hop si a  oO'i.iiii.ieHiH.
Bc.il.acTBie ofibHB.ieHin BeHrpOBcKuro 

y t 3a n aro  ynpaB-ieH ja OTb M as a Ha 1870 
ro a a  aaio cito noanucity  Bb TOMb, h to  n o tro -  
Bbia Ka3eHiibiH CTpoeHiu no ynpasaHeHHoB 
no a t o r  oil c raH nin  Bb M u n ro eax b  cb  ucsijieio 
HOJb CTpOeHltlMU H aSysiH MOfH’aMH 3e 5I JIH  
n o ab  o io p o ao jib  hu y c jo p ia x b  cocTnBJieH- 
Hbixb y n p aB je H ieu b  Ś anaaH aro  I Io 4T0Baro 
O ttpy ra  12 Man 1870 r  a te ja io  npioSpncTb 
nOKymtoio 3a  cyusiy N  p. N  k. (BbiuHcaTb 
nponncbio n  n in sp u ) 3a jto rb  Bb KOjiHuecTBb 
112 p. npn  ceMb npn jia ra io  cb  TbMb h to  K b  
cjryuak jioefi HeycTOfiitH Ha T o p ra x b  aeHbra 
n o - iy ty  jiuuho n a n  npoiuy  oTOcaaTb no non- 
T'l- Ha moB cueTb Bb N ,  MbCTO. nocTO dnnaro 
iio ero  jKHTejtbCTBa.

I l a c a j t b  B b  N . u n c j ia  N  s it ,c a p a  N . a n a  
1870 r.

(salscb nojiiHcaTb hjih n 'o a s m .i i i i )
I ’. BeHrpoBT,, 21 M aa 1870 r .
11 aoa .i i. u u in , y i.3 aa  ( ..................)

N . D. 4195 .  lla 'u iA h jr tirb  3 a M u c m c ic m u
.V;/>3ja

Ijc.il-acTBic p a c n o p a a te H ia  AióóiiHHCKoB K a -
36HHoft l l a J I U T b l ,  CHlIb ofibHB.l» CTCSI Hb BCe-
o6n;eMy C B h a b n i i o ,  h to  15 (27) l i o n s  c r . ,  

HaHHHatt c b  10 H a c o B b  yT pa a 0  1 t a c o B b  Be- 
u ep a  Bb y n p aB aen in  1 la 1!,,,!miiiko 3aM0CTi(a- 
ro  y t s a a ,  óyayT b upoH3RoaHTbca ayiinioH - 
Hbie T oprn  H e  npoaaaty  n o ay x o B aaro  aoua p .b  
r .  3 aMOCTbe n a 3H B aeuaro MaHciOBapieio OTb 
cysiMbi 3,572 p .  T o p rn  6 y a y rb  npon3BoanTi,- 
ch H3ycTHO, ho ao3RajiaeTca HeaEHBuinM«a 
H a  T o p r n  . i n p a M b  upcacTaBJiiiTb B b  y i i a a H o c  

y u p a B j i e n i e  ao 4 h u c o b l n o  n o a y a H n  Ha3Ha- 
neHHaro a n a  at13 T o p r o B b  oObHBJieHia Bb 3a- 
n e u a T a H H M X b  KOHBepTax-t, Ha r e p f i o B o S  6 y- 
M a r k  n o  u p n a a r a e s i o f t  y ce ro  ooparfc, 6e3b 
n O a U H C T O K b  H l I O I ip a B O K b ,  ItaKOBHK O Ó H B Jie -  
Hia 6 yay'Tb e c b p li tm  no  OKOHtaHin H3ycT- 
T O p r O B b .

TKeaaiontie jtacTBOBaTb Bb T o p ra x b  ao.i- 
iKHbi upeaBapHTeabHO npeacTaBHTb Baaiajib- 
H tie a a a o rn  Bb pasM kpls "'/io h u c tu  Ha3Ba- 
ueHHoft a-i" T oproB b cyMMW Bb OnpyiKHoe 
Eu3Haie0CTBO, npn  oO banjieH iaxb ate Bb 3a- 
neuaTUHbixb KOHBepTaxb, npnaroninTb ku- 
3HaueScKia KBHraHpin o b shocb  TUKOBMxb 
3a,ioroBb.

IIoapofiHbia yc .ion ia  ceS npoaaasn uo- 
JKHO B natT b  Bb ytsaHOM b ynpaB aeH in Bb 
npncyTCTBeHHoe BpeMa.

fitopsia o6bHBjieHia.
Bc-rbaCTBie ofri.Hiijieina i ’-Ha l la 'ia .r (,u in ;a  

3 aw0CTCKaT0 ytsa^a o t b  . . . M aa c. r .  a a  
N . o HM hiontnxb npoH3B0/(HTbCH T o p ra x b  Ha 
np o jaa ty  noityxoBHaro jtona b b  r .  3 anocT be, 
H asH B aeaaro  MaHcioHepieto, chmb 3aHBjiHio, 
h to  o0H3yiocb icylurrb ohuH  3a  cynsiy (nncaTb 
cy’MJiy niiopaMH n nponncbio) Cb co6mo^e- 
n ies ib  B d ix b  ycTUHOR-ieHi.ixb ;(.Ti u OTOz npo- 
Raatn ycjiOBiii.

H a  npejcTaBJieHBbift BpeneHHMil 3aJio rb  Bb 
cy jib  (nncaTb cyMMy nponncbio n ninspaMn), 
npn jiara io  KBHTaHpiio (TaKOro to) itasH aneft- 
CTBa. H acT om nee ofibanjieH ie nncaHO ( tu - 
HOro to Hnc.ia u ro ąa). IIoflimcaTh hoTko 
HMH H np03BaHie. ITpOIHHBaiO (yita3UTb mT>- 
CTO HSIITeJIbCTIia).

r .  3ainocTbe, 21 Maa 1870 lO ja.
HananbHnHb no^nojiKOBHHKb,

93epcKiS.
3 3 jl,'Siionp0H3B0jHTejib IIlnrexbCHifi

N. I). 4173 .  M a tu c m p a m ii  I  y O e p n c ic a ? o  
j  C o p v Ą (i P a ^o M a .

Ha ocHouatiin |>&3p'BiueHiH.PddO!ucKaro l'y- 
6epHCKaro llpaB.ietiif l pTb 13 (25)  M m  c. r. 
3a JV& 291 9  ciiMb o6bHK/iaeTb ho Kceo&tnee 
CBbneHie, h t o  a b  3a IT. h p o c y t c r n i h  aflbui-  
h h i o  MarjicxpaTa 15 ;27)  Iiohh c.  r. hb  12 
HacoBb 4HH, ó y ^ y r b  iipon3B04HTbcH u e p e i b  
3atieHaTaiiHbm oobiJuteHid nanucanBMH no  
npii /iomeiiHoi i 4>opvi1i na ie p ó o B o f i  oyMarb  
3 0  KonbeHiiaro /locTotnicrBa,  nyfi.inHBbie 
Toprn Ha n o 4 p H 4 b  y e r p o u c iB a  .m octoboh ria 
CTapoMbHcKon ynHUb ”b  i o p o 4 b  P a j o M b ,  
o i b  Cy.vi.vihi 1 ,4 7 8  pyó.  9 T /2  s o n .  HasHaneo-  
Hoii no cMbTb c i  noHHifieiiiesib ( in  minus).

Hie /iaio in ie  yuacTBOBaTb Ha T o p r a i b ,  of i«-  
3aHbi B b  cpoK b iipc4CTaBHTb c u o n  4eK /i« p a -  
ląiH, II Kb NIlMb npHHOIKHTb KBHTaHpiO i o-  
po4CKon K a c c b i n a n  4 p y r a r o  KaaHaHeiicTna 
Ha BiieceHHbin 3a / lorb  naaHTHbuvni yjeHhrainH 
H/IH /lHKBM4 al4lOBHbIMil HHCTaiMH B b  '/10 Ha-
cth csibTHon cyMMbi t . e. 147 py 5. 9 0  k o ii . h
BCb 40,I.KHbI HMbTb t  H.lb^eilCKi H CBH/tb'
Te-ibcTua.

Toproubin  ycHouifl H O'eTa, MoryTb fibrrb 
nepecMOTpnMaeMi.1 Bb npHcyTCTBin M a m -
cT p ara  emejHt-Biio 3a MCK.no'iriiieMb n p a3 4 - 
HllHHbllb H TaDe/lbHbiXb 4He&.

Pa^OMb, Ą . 21 M as ( 2  I ioiih) 1 8 7 0  r.
n p e 3H^eHi,b, ( . . . )

4>op.\ia oóbHB/)eHln.
BcHbACTnie oóbHBneHiH M arncTpara | ‘y- 

fiepHCKaro l'opoaa  Pa4oM a, » t i  21 Man (2  
I iohh) c . r. 3a N.  1977 4 a io  ci io  ^eK.iH[>ai(iio,
4T0 CHHTb IiCVipH4% yCTpoiiCTHa MO-
c t o b o h  Ha CTapoMbiicKon y n n iy b  Bb l o p o ^ b  
P a 4 o * ib  3a cyiMMy MN. p. e. cb  coó/H0 4 eHiesib  
u c b i b  T oproBbU b ycHouiB , ycraHOB/ieHHbUb 
4,iH HacroHinaro n o 4 p H 4 a .

K nHTahijito Bb Tipe^CTaB/teHiH Bb N N .  
K accb  hau  NN. K a3HaHencTB'fe aa/tora  Bb

1 4 7  p y 6 . 9 0  R o n .  ( t u k h m h  t o  4 e i i h r a w n )  y  
cero npn .israio .

Mbcto  .nocroHHiiaro sioero iKme.thCToa 
Bb NN-

HiicaTi, Bb N. 4 iin N mbcHiia N. 1870 r. 
(34b fb  nonlinear b hwh n caMH -iiiol.

N , D . 4 i8 5 .  Murucmpumt. Vfjbepncnazu 
1 o p u ja  PdĄOMa.

H a  ocHOBaHin p a 3 p b m e n ia  P a jo siC K aro  I ’y -  
6epH Cicaro Ilp a B je H in  OTb 13 (25) M uh c. r . ,  
3a JVs 2 9 1 8 , c H M b  o O b H B j i a e T b  bo  B c e o f i i p e e  
C B b j b H i e ,  4 T 0  Bb 3 a . i l 5 n p i i c y T C T B i a  SRbuiHfi- 
r o  M a y n e rp a T a  1 5  (2 7 )  Iiohh c. r .  bt> 11 ua- 
coEi- y T p a , f iy jy T b  u p o n s B O s m b c a  H ‘pe3T. 
3ane'iaTanHbiH o fib R E jen iit, tiaiincaRHbiH no  
iipHHOHteHHO# o o p n t .  Ha repfioB O B oS 6 y s ia r t .  
3*0-icoiil,c-iH aro s o c to i ih c tb h ,  nyfijinuHbie ’ro p  • 
r n  Ha nojtp iiflb  y’C TpoScrB a KOBaro K onopna 
c p e ą n  T oproB ofi n j to in a ju  j ie a tjy  B upm aB cuoio  
ii K o 3ennn i(0 io  3 a c ia B a s in  r/i. ropo;(T. P a jo -  
jib ,  OTi. cywsibi 3 5 7  p. 8 4 ' / 2 >'• c. Ha3HaueH- 
i i o f i  no  cjitiT t, c b  nOHHatenieM b ( in  m i n u s ) .

JK e jia io a p e  ynacTBOBUTb Ha T o p r a x b ,  o 6 a - 
sa iib i B b c p o itb  npejcTaB H T b cbo ii s e K ja Pa '  
I j l H ,  II Kb H lI H b  IipHjIOHCHTb IC B H T U H nilO  1 0 -

pojetcofi itacb i, h jih  i p y r a r o  itasHaHeficTBa Ha 
b iecem ibifi 3 a J io rb  HajiniHbisiH jeH branfit, h jiii 
JIIIKBH/janiOHHbIMR JIHCTaMH B b '/ ,  „ 'lOCTII CSiT,-
t h o S cyMsibi T .,e . 35  p . 8 0  it. c. h B cb sQ.tatnbi
H M ł.T b  TOpi’OBWH CBHjyfcTejIbCTBa.

T o p ro K b ia  ycjioniH  n CMb-ra M oryT b fii.rrb  
nepecjęoTpHBeM H B b  npncyT C T pin  M ariic T p a - 
t u ,  eiKe^Henno 3a iiCKjnoueBioMb npaBjHHH- 
H b lX b  H T a f i e j I b H b l X b  J H 6 0 .

T. Pa^OM b, 21 M an  (2  I iobh) 1870  ro j,a .
2 — 3 n p e 3 H je H T b ,  ( . .............).

'hopw a oCbHBaeni \.
B c n t .jc  Bie o6bHBJieHia M arn eT p aT a  T y - 

6epHCK»ro r o p o j a  P a ą o n a  OTb 21 M an (2  
Ito iifi) 1870 r .  s a  1976 , ja io  c ito 'je it-T ap a - 
nilO, h t o  a e j ia io  c h h tb  n o ^ p a jb  ycTpoficTBa 
HOParo i to j io jn a  c p e ą n  T oproB ofi n ,ro m a sn  
M e s sy  BapinaBCKOio a ICo3eH nm toio  3 a c T a -  
bumh B b r o p o s b  PajO M b s a  cyMMy N. p . c. Ob 
coO jiioseH iesib  B Ckxb T O proB bixb  yeaO B ift y  
CTBHOBJieHHbixb s^H iiacTO H inaro n o s p a s a .

K B H T U H IlilO  B b  IIpesCTUBJieHiH B b  N. ita c li 
n a n  N ., ita3Ha>ieHcTi!l5 3 a n o ra  Bb 3 5  p . 80  
k c. (tu k iim h  t o  seiib rasiH ) y  c e ro  n p n j ia ra io .  

M Ticto  noci'O H hH aro, w oero  atH TejbCTna
Bb N N .

n n c a j b  B b N . shh N . sina  N. 18 7 0  r .
( 3 s k c b  n o sn n ca T b  hmh h  oaMHjiiio).

N. D. 4470. Ka.MuUHOCKoe slB cH ue  
y  n p n n A e w i .

H a , ociioBaHiii npesnncaH in  BapnisBCKOft 
ItoeH B oS  I l a s a T W  o r b  1 0  M a n  c .  r .  JVs 1 8 5 9  

o 6 b a B a a e T b  bo BceoOipee cB hsliiiie, h to  B b  
sstuiH eM b JlhcHOsib ynpaBJteHin Bb s epe- 
b h 1> F p a 6nHls CoxaieBCKaro y t i3sa ; HaunHaii 
cb  1 1  nacoB b y T p a ,  B b  c p o s a x b  n  O T b  cysib 
nOHiDKe y ita 3aHHbixb, 6 y s y T b  n p o n S B O S H T b -  
ca iiyOjinHHbie rjiacnb ie (in  p l u s )  T o p r n  n a  
n p o s a m y  Jibca H3b  jibcocbK b Ha 1 8 7 0  r o f l b
H .a s i i a u e H H W x b  B b  s a n a x b ,  a  msichho:

HHCja 22 Iioiih (4 Iiojih) 1870 r .
K p o M H O B b  IV o K p y rb , jit,coct,iiH J \ s  21, O T b  

cysiM bi 291 p y 6 . 26 koh.
HHCJia 23 Iiohh (5  Iiojih) t .  r.

BnjibKOBb I  o ap ., jitkcochKH As 2 I , OTb 
cyMMbi 384 p y 6 . 56 non ,

nncjia 24 Iiohu (6 Iiojih) t . r.
H apT b I  oitp., jihcochKH .te 21, O T b  cyMMw 

537 p y 6. 45 non.
Jln p a  m ejiaioiuie yuaCTBOBaTb Bb Topi a x b  

SOjukhu npescTaBiiTb Bb JlbcHoe ynpaB jeH ie 
3aJiorn najiH'iHWMii s eHbraMH iijih sPJbhm h 
upaBHTejibCTBOMb p b  SaJiorn iipiinnsiuesibiMii 
f i y s i a r a s i H ,  B b  paSMfipk 1 0  H a c T n  B b i m e y K a -  
S a H H b l X b  Ol('ltI!O'lHblX'b C y M M b .  IleOCTaBUIHM- 
ch n p n  T o p rax b  npejCTaBjieHHbie sa jio rn  Be- 
MesJieHHO óysyT b B03ppam eH u.i

I lp o u ia  ycjiOBia B b  sskuiH em b ynp aB jie - 
n in  pascMaTpnBaTb n jibcOTkKn Kb nposam t. 
Ha3iianeHHbixb BiiskTb moikho eatesHeBHO 3a 
HCKjno'ieHieMb iipa3SHHHHbixb pueVi.

p. PpaÓBHa. 28 M aa (9  Iiohh) 1870 r . 
h. s  H asJitcH nuaro , AaTKŁBHHb.

N. D. 4157 . UpaęitbtwcKi/e A b c u o e  
y  npadACHie

C lI M b  O Ó b H B /lH e T C I I  K b  B C C o S m e .V iy  C B b -  
4 e i l i l 0 ,  H T O  B b  n p a C H b l U I C K O H b  y iB C H O M b  
y u p a i i i e H in  B b  y c a / t h C u  llpjKeii>ibi Iroiia 18 
(30) 4 HH c .  r. 6 y ^y rb  n p o n 3 u o j iH T h C H  r.iac-  
Hbie ( in  p lu s)  Toprn  hb n p o 4 a * y  /TBcoebKb  
B b  3 4 b u i H e M b  n b c i i H H e c T B b  H a  M b c T H y i o  
n p o M M U l  IC H H O C T b  a  H H O C  T p a H H h lH  T O p r b ,  
a  i m e i i H o :

Ho npe4uncaB iio H lottKoil Ka3CHHon Ha- 
J i a T H  o ib  25 AnpbaH c .  r. 3a As 4525 Bb 
j H a c T K b  ilpaieHMW ó y K .  B. oxp. 1 A5 16, o rb  
437 pyó. 1 6  Kon.

I lo  npe^nncaHiio n.io i jK o i i  K a 3 e i i H 0 H r la -
nacbi o ib  25 A iip t.in  c. r. 3a Aś 4526 ub 
yn a c T K b  lIpjKenM).i óyK. B. o x p .  1 M b c o c b -  
Ka Aś 17 Hacib  1, o ib  75 p y 6 . 13 Kon., Hacih  
2, o ib  59 pyó. 99 koh., saCTb 3, otb 80 pyó.  
18 z o n . ,  s a c i b  4 , o ib  64 pyó. 42 son.

Bb ynaciK b O.ihnieuKa ó y K .  A. onp, |  ^b- 
c o c b K a  As 9, 0Tb 60 pyó. 43 k o i i , ,  As 10 0Tb 
75 pyó. 36 Kon. , 1 6  o t i  38 pyg. 90 k o h .

Bb y s a c i K b  lKeaH3iia, óyK. S n b ^ o c b K a  
As 6, oTb 16 pyó. 26 koii.

Bb ynaCTKb Aaab, 6ys. U. oxp. I, , i tc o -

cbKa As 11, oTb 27 pyó. 52 Kan., Aś 12 0Tb 
18 pyó. 71 Kon.

Ho npeAHiicaHiio K iaeiinofi Ila i h t w  orb  
25 Anpb.in c. r. 3a A5 4-527 ub VHaoTKIi IIo- 
.10lib óyK. E. oxp. 1 /ibcocbK a As 5 , orb  38 
pyó. 91 Kon., As 6 uacTh 1, o n .  31 pyó. 43  
k oii., "iacib 2. o ib  29 pyó. 6 1  K0n., A? 7 
H ICTh 1, Oib 48 pVÓ 96 l o t  . HaCTh 2 o rb  
22 pyó. 19 koii , Ai 8 s a c y .  1. o rb  61 pyó. 
14 koh ., Hacih 2, o t b  55 pyó. 53 k o h . ,  HaoTb 
3 , orb  90 pyó. 91 k o i i . ,  As 9 uacTh 1, o t b  51 
pyó. 6  Kon , h  icrh 2, o n ,  83 pyfi. 9-5 Kon.. 
As 10 o n  56 pyó. 14 Kon.

Ilo  npe4 Hncaniio Kr3emioH naaiTW  o'rb 
25 A npban c. r. 3a A? 4528 in, yiacTK S II ip -  
U h k i i ,  f iyK. P .  o k p  I / i r . c o c T . K a  A4 4 ,  orb  1 2 6  
pyfi. 48 k o i i  , As 5 o n .  67 pyfi. 91 Kon., Aś 6 
orb  94 pyfi. 7 k o h . ,  As 7 o n  98 pyfi. 51 k . ,  
A? 8 oTb 142 pyó. 88  k- n.

Ilo npo4 iiuca!iiio KaaeHHOH II'.la  ’ ki o rh  
25 Anpu-iH c. r. 3a As 4529. i n .  yuaorKT. l i a u -  
i i h h h ,  . i i i c o . - t K  i As 9 o t t .  155 pyfi. 37 K o n . ‘ 
As 16 orb  ;27 pyfi. 72 k o h . ,  A s 17 Hacri. 1, 
o rb  30 pyfi. 33 K o n . ,  h - c n , 2 o rb  39 pyó. 
6 ! k o i i .

Bb y M a c r K b  \1 t a e . K a ,  óyK Z o K p .  I, i b -  
ct c b K a  Aś I o t t .  58 p y f i  0 1’/z , A» 15 o t b  64 
p y ó .  39 k o i i . .  A s 16 o rb  25 p y f i .  98 koh ., A s 
4 oTb 29 pyfi. 69 Ron.

n  > npe4nneaiiiiO  K aaeH H o fi Ila-iaTW o rb  
25 A h p t i . i h  c. r. aa As 4530 in, y ia c i  KTi A n -  
noiietlb  fiy K . Y. OKp. 11, jj-Bc icBKa Aś 4, o t ł  
598 py f i .  6 8  k o i i .

Ho npe4 iiiiCai;iio K aseiuioS Ila i h t s i  o t b  
25 Anpn-u; c. r. sa As 4531. ub ynaciK b / I n 
na fiyK. A. oKp I vibcocbKa A? 14, o r b  245  
pyfi. 67 k o h . ,  A5 15 HacTi, 1 o t t , 51 pyfi. 16 
k o h . , naCTb 2 orb  51 p y f i .  48 K o n  ,  uucih 3 
o n  75 pyfi 30 k o h . ,  uacTh 4 o t t ,  46 pyó. 
17 K o n .

Tome I i o h h  18 (30) 41m c .  r .  no n p e / t m r -  
c a i i i n  n,iopKOH K i a e m i o n  l l . / i a r i , i  o r b  24  
A n p b a H  3 a Aś  4 5 U0 , H b  a j b u i n e M b  H b c H H u e -  
eTii-B Bb yca jh fib  Iłpffieiiin .1 óynyTb npoH3- 
Bo^HTbCH T o p r n  r . t a c H b i e  (in  p l u s )  u a  n p o . i a -  
my n u c ą  i i c n o p u e i i H a r o  h o c U k o m i j m h ,  a  n- 
M e i i i i o :

Bb ynacTKb A a n a  o x p  II, o r b  14 pyfi. 70 
n o n ., o K p .  Ill orb  4 (  pyfi. 19 Kon , o K p .  IV 
20  p y ó .  82 kou.

Bb yuacTKb llpmeftviM oKp. II, orb  8 pyó 
85 s o n . ,  o K p .  Ill o n  75 pyfi. 90 k o i i  ,  o xp .
l.Y o n  30 pyfi. 75 k o i i .

Bb y u a c T K b  By i h R a ,  o K p .  II o t b  814 pyfi. 
74 k o i i . ,  o x p .  Ill o T b  85  p y f i .  80 k o h . ,  o K p .  
IV o n  1,040 pyfi. 53 k o h

B b  y u a c T K - E  E . n i o p o m e u b  O K p .  Ill O T b .
1,089 |>yó. 18 Kon., onp. IV orb  429 pyfi. 
84 Kon.

BcHKili meiaK'miri yuacTBOHaih u b  BTiixb 
Topraxb, .ąo.imeHb upe^cTaunrb 3aaon> ub 

HaC T H CTOHMOCTH /IbCOCbKII llall /fB"
h h h k h ,  Koropyio i i s i t e ib  naiu-Epeiiie ay- 
n u n .

IIo/ipoÓHi.iH yc/iouifl K b  npe4 CToaiu’.,Mb 
TopraM bsioryrb fiwrt. p83eMapnnai;MWH erne- 
4HCBH0 Bb Kaime-mpiii MBonaro yn p itM e  
niH ub yca/ibfib IIpmeitvn.i bo iipeuH c/iyme 
6 Hi.ixb aaHHlid, /iBCb me npo^aiiacMblit no- 
m io Bii.ibTh n ) yKa3 aHiio ib c  loit crpam ii. 

ripmeilMi.i, Mm 18 (30) 4 . 1870 r.
C rapiniń H 14 rBcHHMiń, XpmaHoiiCKiii.

N. D. 4334. B o u m b  K u je u n o i i  I ' m u h u  
PlOM'bxoBa.

11a ocHOBaHin pkm enin TMHUHaro C yąallo -  
MbxOBCKofi rmiHiJ, IIjiOHCitaro yL3sa, lla o u -  
koM I'yfiepHiH, cocTOHBinaroca 22 aero Mas,' 
yTBepatseHHaro T. HauajibHHKOiHb IIjioHCKa- 
ro 5rt.3j(a 23 uacjia cero ate ubcHita 3a N . 
3848, ofibHBjiaeTCH, h t o  no ncTeneHin, p B a p -  
paTH opiiovo  RH8, cuHTaa o n  Himte 03Ha>reH- 
Haro uHcjia, t o  ecTb 15 (2 7 ) npeflCToamaro 
I i o h h  Mhcima fiyjyT b iip0H3B0gHTbcn nyfijH- 
MHKie TOprH Bb IIosi-fiXOBCKOlIb rjIHHHOMb 
YnpaBJieHiii, Ha npojaiay 620 uiTyitb CTpoe- 
BblXb OTfiopilblXb 60JIbUIHXb pąBMtpOBb 
SpeBeiib, H3b  HHCJia HaxojHBiuaroca npn jep . 
IIoMbxOBt, 11a p. B K ph,. npiiHa/(jieHiaii;aro 
K ynpy 9 ju,3y»iaHcoHy Jihca, ciizoueHHaro Brb 
njioTW, nan yjOBJieTBopeHiH BupyHeiiHbiMH 
3a 3TH SpeBHa fleHbraMii, 3a nojpaateHHUxb 
HMb 9,ib3yMaHC0ii0Mb EOJibHO-iiaeMHhixb pa-  
fiOTHiiKOiw., no cayuaio ft0.ir0BpeMeHH0fi ero 
HeHBKH pJM BMjaiH CHMb JIIÔ HMb npHUHTaiO - 
iparocH HMb KOjiHnecTBa ftCBerb.

T oprn  fiyjyT b npoHSBOjHTKCH o t b  u o h h - 
meHHOH cjmmh 2,755 pyfi. cep. 0 6 b  ycjio- 
BHHXb Ke CBiskH iaxb Ha 3Ty npojam y, me- 
jiaiom ie ToproBaThCH, moryxb uojpofiHO o- 
CBhHOMHTbCH Bb yUOMHHyTOMb I'MHHHOMb
ynpaEjieniii.

Ceji. noM txOBb, Man 24 s h h  1870 rosa.

(  A ’. I). 4564. P isarz Trybunatu Cywilnego 
w Warszawie,

Stosownie do art. 682  K. P. S. wiadoj.0 
czy iii, i ł  na żądanie Alberta W ilczek malarza 
w W arszawie pod Nr. 2247o zam ieszkałego, 
oraz jego  prawonabywcy Tomasza Sulnickie- 
go obywatela, w W arszawie pod N-rem 1580<* 
zam ieszkałego, a zamieszkanie prawne do te 
go interesu i całego postępowania subhasta- 
cyjnego u Jozefa Kokcli, Adwokata przy Są
dzie Apelacyjnym  Królestwa Polskiego w War
szawie pod Nr. 647/8 przy ulicy Przejazd za
m ieszkałego, obrane mającego, w poszukiwa
niu sumy rsr. 600 z procentem 5%  od dnia
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3  (15) M arca 1865 roku, r s r .  180 ty tu łem  k o 
sztów wyrokiem Senackim zasądzonych, rs. 5 
za wyjęcie wyreku Senatu i rs. 10 ty tu łem  k o 
sz tów wyrokiem Trybunału  zasądzonych, nie
mniej kosz tów egzekucyjnych i innych wcbwii 
zapłaty obliczyć s ę mających, od Anny z Nie- 
mirowskich Łaskiej,  Seweryna Łaskiego b. Ko
misarza Policji Wykonawczej, obecnie e m e ry 
ta  małżonki,  w asystencj i  i za upoważnieniem 
tegoż męża czyniącej, wlaś icielki prawa dz ie r 
żawy z prawem uwłaszczenia am ortyzacyjnego 
kolonji Oles n i Ostrów, w Powiecie Nowo-Mui- 
skim, Gubernji  Warszawskiej  położonej, tamże 
zamieszkałej, protokułem Napoleona Mierkow- 
skiego, Koinorn k a  przy T rybuna le  Cywilnym 
w Warszawie w d .  13 (2.V) i 14 (26) S tyczn ia  
1869 r. sporządzonym, w drodze sądowej przy- 

I muszonego wywłaszczenia,  zajęte  i zaaresz to
wane zostały

K O L O N J E  
Olesin i Ostrów Kanie do głównych dóbr Dębe 
W ielk ie  należące i z temiż wspólną hypotekę  
mające, w Powiecie No* o-Mińskim, gminie Dę* 
be W ielk ie ,  w parafji  D łu g a  Kościelna,  pod 
ju r isd y k c ją  Sądu P okoju  w Mińsku Gubernji  
Warszawskiej  położone,  prawem wieczystego 

I  posiadania do egzekwowanej  A nny z Niemi - 
I rowskich Łaskie j ,  Seweryna Łask iego  małżon

ki należące, w tejże posiadaniu zostające,  ogól
nej powierzchni około włók 4 mórg  l i  prętów 
kwadratowych 150 miary nowopolskiej g run tu  
obejmujące.

N a  gruncie tej kolonj ',  są nas tępujące  zabu
dowania.

1. Dom par erowy z drzewa gontami k ryty ,
0 jednym  kominie murowanym.

2. Budynek z bali gontem kry ty ,  o jednym 
kominie murowanym.

3. Stodoła z drzewa słomą poczyta.
4. B udynek  z bali słomą poszyty.
5. Piwnica w ziemi balami ocembrowana z 

Wystawką z desek, deskami kryta .
6. Cha łupa  z bali słomą poszyta, o jednym  

kominie murowanym.
7. Obora z bali gontami k ry ta .
8. S tudn ia  b i lam i  cembrowana, z ż u r a 

wiem.
9. Kloaka z desek deskam i kryta .
10. Ogród owocowy, kwiatowy i warzywny 

płotem z żerdzi  ogrodzony, w którym j e s t  
drzewek młodych około sztuk 60, a resz t  i d z i 
kich.

11. Z kolonji tych opłaca się czynsz dz i j r -  
kawno amortyzacyjny rs  210 rocznic.

Obszerniejsze ópisanie  powyż za ję tych  i za 
aresztowanych koionji,  znajduje się w ak  

. ®ie zajęcia u sprzedaży dyrygującego Jó z e la  
S-okeli, Adwokata przy Sądzie Apelacyjnym 
K r ó l e s t w a  Polskiego w Warszawie, pod Nr. 
®47/S zamieszkałego, zaś zbiór objaśnień i wa- 
ruuki sprzedaży w K ancelarj i  T rybuna łu  tu- 
tejszego w Wydziale I złożone, przej rżane 
k jć  mogą.

Zajęcie W kopjach doręczono:
1. Boles ławowi M.askowskiemu, P isarzowi 

Sądu Pokoju w Mińsku, tamże urzędującemu
1 zam ieszkałem u, pa ręce w łasne.

2. Wojciechowi Znanieckiemu, Wójtowi 
gminy Dembe Wielkie,  do k tórych powyższe

! ko|onj e należą, we wsi P ust lm ku, Pow iecie  
•Nowo-Mińskim urzędującemu, na ręce w ła 
sne.

Obudwom dnia 2d Kwietnia (10 Maja)  
1869 r. ■ j • -

W niesiono do księgi wieczystej dóbr ziem  
Skich Dembe W ielkie dnia 12 (24) M aja 1869 
toku a w dniu dzisiejszym  do księgi zaare
sztowali w Kancelarji Trybunału tutejszego, 
ńa ten cel utrzym yw anej, wpisane zostało.

Pierwsza pub l ikacja  zbioru objaśnień i wa- 
tńnków sprzedaży, odbędzie się n a  audjencji 
jawnej Trybunału  Cywilnego w Warszawie, 
*  miejscu zwykłych posiedzeń przy ulicy  D łu 
giej pod Nr. 549. o godzinie 10 z rana ,  dnia
*5 (27) Lipca 1869 r. _

Sprzedażą dyrygować będzie Józef  Kokeli, 
Adwokat przy Sądzie Apelacyjnym Królestwa 
do lsk iego ,  k tórego zamieszkanie  j e s t  wyżej
^skazane .

W arszawa d. 2 6  M a ja  (7 Czerwca) 1869 r.
Radca Dworu, Zgórski.

Wywieszono na tab licy  w sali ustępow ej 
try b u n a łu  Cywilnego w W arszaw ie.

Warszawa d. 26 Maja (7 Czerwca") 180 J r.
Radca Dworu,  Zgórski.

Po odbyciu w dniu 15 (27) Lipca, 29 Lipca 
U 0  Sierpnia) i 12 (24) Sierpnia 1869 r. trzech
ogłoszeń zbioru objaśnień i warunków sp rze
daży, Trybunał Cywilny termin do przygoto
wawczego przysądzenia Da dzień 1 5 (2 7 ) Wr z e -  

1869 roku wyznaczył, w którym to dniu 
przygotowawcze przysądzenie po załatwieniu  

a Akcji Seweryna Łaskiego, odbytem zostało, 
popierający sprzedaż Obrońca za nieruchomość 
na sprzedaż wystawioną rs. 100 podał Termin 
do ostatecznego przysądzeu a nadzień  17 (-9 )  
Listopada oznaczony. L icytacja rozpoczęta 
być m iała o-l 2 « szacunku przez taksę w yka
zanego czyli od rsr. 1,197 kop. 73. Pierwszy 
ften^ermin spełzł dla braku konkurentów, dru
gi na dzień 30 Marca (11 Kwietnia) 1870 roku 
Wyznaczony podobnie spełzł z tegoż powodu. 
N astępnie Trybunał Cywilny w W arszawie wy
rokiem 24 Kwietnia (6  Maja) 1870 r. szacu
nek o Li część zniżyć postanowił, nowy ter- 

i min na dzień 1 (13) Czerwca 1870 r. wyzna
czy ł, ten trzeci termin nie doszedł do skutku

poczem Trybuna ł  wyrokiem w d. 2 (14) C zer
wca 1870 roku zapadłym, nowy te rm in  ostate • 
cznego przysądzenia na dzień  29 Czerwca (11 
Lipca) 1870 roku god i inę  10 rano wyznaczył. 
W dniu tym sprzedaż się odbywać bę Izie w  
miejscu zwykłych p >siedzeó T rybuna łu  C y
wilnego w Warszawie w Wydziale I. L ic y ta 
cja rozpoczn:o się o l  zniżonego szacunku  
czyli od sumy rub. er. 893 kop. 2 4 */4, vadium 
rs. 401).

W a r sz a w a  dnia 2 (14; Czerwca 1870 roku.
R adca  Dworu,  Z aorski

l\ .  D . 4540  P isarz Trybunatu Cywilnego 
w Radomiu.

Stosownie do art. 682 K. P. S . ,( wiadomo  
czyni, że na żądanie Praksedy z Sziitzów Ma
linowskiej, Stanisława M alinowskiego dziedzica 
dóbr Nikisiałki małej małżonki, w asystencji 
i za upoważnieniem męża swego działającej, w 
tychże dobrach o-gu Opatowskim, gubernji Ra
domskiej zamieszkałej, a zamieszkanie prawne 
u W ładysława Kinickiego Patrona w Radomiu, 
obrane mającej, w poszukiwaniu sumy rsr. 
15,000 z procentem od d. 21 Maja (2 Czerwca) 
1868 r. liczącym się, lub od tej po jaką kwita
mi opłata usprawiedliwioną zostanie, zajęte zo
stały na sprzedaż przymuszoną w drodze w y
właszczenia, aktem Leona Kucharskiego K o
mornika przy Trybunale w Radomiu pod dniem 
24 Lipca (5 Sierpnia) 1869 r.

D O BR A  ZIEM SKIE  
Przybysławice składające się z wsi Przybysła- 
wice, folwarku Rogacz oraz lasu na wsi Pęcła- 
wicach, po za obrębem dóbr znajdującego się.

Dobra te należą do Andrzeja Probsta, w d o 
brach tych zamieszkanie prawne obrane mają
cego, dzierżawi je Roman Radziszewski i w 
nich mieszka z kontraktu urzędowego przed 
Rejentem Nowakowskim, pod dniem 13 (25 )̂ 
Maja 1869 r. sporządzonegof na czas od d. 12 
(24) Czerwca 1869 r. do tegoż dnia i miesiąca 
1875 r. za czynsz roczny rs. 1,500, kontrakt 
ten ulegnie skardze ze strony M alinowskiej. 
Dobra te położone są mianowicie: wieś P rzy
bysławice w parafji Goźlice, zaś folwark R o
gacz w parafji Klimontów, w powiecie i okręgu 
Sandomiskim, odległe od miasta okręgowego i 
powiatowego Sandomierza o mii 3 '/.2, od gu- 
bernjalnego Radomia mil 14, od Opatowa mil 
3, od Klimontowa wiorst 2, od Staszowa 
mil 4. .

Ogólna rozległość powierzchni gruntów fo l
warcznych po uposażeniu już włościan z grun
tami i lasem którego mają część na własność 
oddaną, pozostała wynosi około mórg 612, a 
w szczególności w ogrodach około mórg 3, w 
gruncie Ornym pszennym około mórg' 450, w 
łąkach około mórg 50, w lasach około mórg 
81, w zaroślach i krzakach około mórg 15, w 
placach pod zabudowaniami i dziedzińcami o- 
koło mórg 10, pod nieużytkami i drogami oko
ło mórg 3.

Budowle dworskie w folwarku Przybysławi
ce: dwór z cegły, dom czworaki w słupy, budy
nek z kamienia obejmujący owczarnią i stajnią, 
oraz skład na zboże, budynek walący się dre
wniany w części rozebrany, budynek z bali w 
słupy z kamienia w części już tylko stojący, 
także w części rozebrany, obora drewniana w 
słupy, stodoła w słupy wymagająca naprawy, 
stodoła drewniana, stodoła drewniana w której 
urządzona młockarnia i sieczkarnia popsutą, za 
tą stodołą urządzony kierat, spichlerz drewnia
ny, dzwonek ze słupem, kloaka, dwie piwnice, 
kuźnia drewniana, ośmiorak drewniany w słupy, 
chlewów 6, chałupa w polu dzierżawiona przez 
Chaima Himelfarb, z której rocznie płaci rs. 
45, piec do wypalania cegły, karczma i stajnia 
przy niej, karczmę tę jako też karczmę w Przy- 
bysławicach w chałupie włościańskiej, utrzy
muje obecny dzierżawca Przybyslawic.

Budowle w folwarku Rogacz, liałupa czwo
raki, stodoła, budynek rozpoczęty w zeszłym  
roku na chlewy i obory drewniane.

W  Przybyśławicaeh dwa ogrody owocowe, 
dwie sadzawki w dobrach, studnia dwa mosty.

D o dóbr Przybysławice należący las Pęcław- 
skim zwany, o 2 mil odległy, ma przez przybli
żenie rozległości mórg W iedeńskich 25.

Inwentarze zajęte następujące: 16 koni robo
czych, 8 stadniny, buchaj, ,krow 17, jałowizny  
sztuk 9 cieląt 2, owiec sztuk 264, i jagniąt 152, 
wozów 4, pługów 9, radeł 10, bron 8, sani 8, 
łańcuchów 30, łańcuchów do drzewa 10, uasie- 
ków ciesielskich siekier 2, siekier zwyczajnych 
2, dłutek 5, świdrów 5, kos 7, sierpów 13, ry
dli 6, wag 4, kufka 1, przykadków do parzenia 
sieczki 2, jarzeni 6, chomont z lejcami i naszcl- 
nikami 4, szli parcianych 8, naszelników 2 par, 
siodeł fornalskich 3, drabiny do zwózki, mły
nek do wiania zboża, rafka, ćwierć, worków 7 i 
wołów parę, te wszystkie inwentarze miał na
być na własność za kontraktem urzędowym  
Radziszewski Roman, ważność którego to na
bycia M alinowska kwestjonuje.

Podatki wynoszą rocznie rs. 363, wedle świa
dectwa Naczelnika powiatu, oraz na utrzymanie 
Urzędu W ójta Gminy rocznie rs. 22 kop. 70.

A kt zajęcia doręczony Pisarzowi Sądu Po
koju w Sandomierzu, W itoldowi Piramowicz 
d. 3 (15) Października 1869 r. Wójtowi gminy 
Pęchow, Pawłowi Jaśkiewiczowi d. 4 (1 6 ) Paź
dziernika tegoż roku.

W niesi ;iiy do księgi wieczystej dóbr Przy- 
byławic d. 10 (22) Marca 1870r.

* W pisany do księgi zaaresztowań w kancela-

j rji Pisarza Trybunału w Radomiu, d. 23 Marca 
j (4  Kwietnia) 1870 r.
j Pierwsze ogłoszenie warunków sprzedaży
. nastąpi w d. 5 (17) Maja 1870 r. o godzinie 10 

rano na audjencji Trybunału Cywilnego w Ra
domiu.

Obszerniejszy opis dóbr i warunki sprzedaży 
są do przejrzenia w kancelarji Pisarza Trybu- 

f nału i u W ładysława K inickiego Patrona w 
f Radomiu, przedaż tę popierającego.

Radom d. 19 (31) Marca 1870 r.
Szczuka. j

S J a k o  kopja  niniejszego obwieszczenia wy- jj
I wieszoną została w dniu dzisiejszym n a  tablicy  ; 
■ w  sali audjencjonalnej T rybuna łu  Cy wilnego w J 

Radomiu  poświadczam. |
Radom d. 23 Marca (4  Kwietnia) 1870 r. \

Szczuka.
P o  odbyciu trzech publikacji w terminach > 

prawem przepisanych, termin do czwartej pu- g 
blikacji i przygotowawczego przysądzenia o- jj 
znaczony został przez Trybunał na d. 1 (13) ! 
Lipca 1870 r. godzinę 10 rano. W  terminie tym j 

i licytacja dóbr Przybysławic rozpocznie się od j 
sumy rs. 30,000, a wrazie nieofiarowania jej j 

i przez nikogo od 2/ 3 części tego szacunku to ] 
jest od rs. 20,000, którą popierająca sprzedaż j 

| M alinowska ofiaruje.
Radom d. 2 (14) Czerwca 1870 r.

Szczuka. ,

N . D  454 1 . Pisarz Iryb itna łu  \jywilnego i
i w P łocku .

Wiadomo czyni, iż na  żądanie W ilhelm a E d-  ( 
j w a rda  dwóch imion Uirychs,  nauczycie la  p ry -  * 

watnego i obywatela  w mieście P ło ck u  zamie- ? 
szkałego, a- zamieszkanie prawne do tego in* j 

* teresu  u Ludw ika Sniechowskiego,  O b ro ń cy  j 
przy  Radzie S ta n u  i Pa trona ,  również w Pło-  f 
cku mieszkającego, obrane mającego, k tó ry  to j 
Patron  popieraniem przymuszonej sp rzedaży  * 
dóbr poniżej opisanych, trudn ił  się w egzeku-  { 
cji sąaowej przeciwko Franciszkowi A ug u s to -  j 
wi dwóch imion Lesińskiemu właścicielowi i 

I dóbr Cwierska, w tychże dobrach O kręgu  P ło -  f 
ckim zamieszkałemu, z mocy prawnych tytu- \

\ łów Ziijętemi i zaaresztowanemi zostały, celem j 
publicznej przymuszonej sprzedaży, na  audjen-  ?

■ cji T rybunału  Cywilnego Gubernji  Płockiej  i 
I odbywać się m aj iće j ,  dobra ziemskie Cwier3k, j 
1 w gminie Cwiersk, O k ręg u ,  Powiecie i Gu- j 
' bern ji  Płockiej  położone, a  to ak tem  zajęcia j 
; przez Józeta  Lubmkowskiego Komornika przy j 
i T rybunale  tutejszym, w duiu 3 (15) Kwietnia  :
! 1864 r. rozpoczętym, a w dniu 4  (16) Kwie- *
! tnia t. r. ukończonym, k tórych opis szczegó- !

łowy j e  t następujący:
A. Budowle dworskie;  1. Dom mieszkalny |

: czyli dwór z drzewa w szachulec pobudovrany, • 
zewnątrz deskami obity słomą pokryty ,  o j e -  * 
dnym kominie murowanym, z wystawką od | 
frontu na  dwóch słupach takoż storną krytą;  j 

\ 2. oficyna z drz  wa z bali w łą tk i  wewnątrz i j
j zewnątrz ściany g liną na  kliniki wyrzucona. |
; o jednym  komin,e deskami pokryta;  3. k loaka  ; 

w ogrodzie z drzewa krzyżulcu deskam i obita • 
i pokryta;  4. s tu in ia  balami opogródkowana } 

j z żurawiem i d rągiem na  słupie w ziemię za- |
kopanym; 5. dzwonek mosiężny n a  slupie do ■
zwoływania ludzi; 6. gołębników dwą_ z drze-  ■ 

j wa na słupach w których są gołębie; 7. chle-  j 
; w n ik  czyli dziubnik  z drzewa krzyzulcu de- . 

skami obity; 8- k u rn ik i  i chlewy w jed n y m  1
■ zabudowaniu z drzewa w słupy pod słomą; 9.
5 wystawa na słupach słomą okry ta  bez ścian do

sk ładan ia  narzędzi  rolniczych; 10. s ta jn ia ,  dwie i 
wozownie i sieczkarnia  w ciągłym zabudowa- ? 

i niu z drzewa w siupy i łą tk i  pod słomą; 11. ‘ 
szopy d la  inw en ta rza  rogatego w łą tk i  na słu- ' 
pach słomą pokryte;  12. owczarnia w słupy 
w ziemię wkopane z bali słomą kryta;  13. 

i spichrz  z szachulcu w zamek pod siomą, z wy- 
; stawą n a  slupach,  o jednej  komorze i górze;

14. stodoła j e d n a  nowa o trzech klepiskach;
15. stodoła d ruga  takoż nowa o dwóch klepi- j 
skach,  obydwie z szachulcu w ro g ach  w zamek, 
dachem słomianym pokryte; 16. Łbuda czyli

( dach  z desek  bez ścian; 17. piwnica murowa- 
! na;  18. piec czyli suszernia  z cegły palonej 
I w polu wymurowana.
j B. Budowle wiejskie: 1. c h a łu p a  o trzech 
! izbach i jedne) komorze z bali i słupów posta-  i 

wioną słomą k ry ta ,  komin z cegły surówki  nad 
dach wymurowany, a  przy niej ch lewek z bali 
i słupów o dwóeh przegrodach i chlewek mały 

! z kawałków różnych z drzewa postawiony, 
obadwa słomą kryte j  2. kuźnia z drzewa w

* słupy i bale postawiona,  deskami pokryta , ko- 
min z cegły palonej nad  dach wyprowadzony, j

, w której j e s t  ko t l ina  murowana i do niej nale-  
‘ źą  narzędzia  kowalskie,  mianowicie: miesh s k ó 

rzany  i kowadło, be inne drobniejsze są w ła 
snością kowala; 3. chałupa  z bali  na  słupach « 
o dwóch izbach dwóch komorach, dachem sło- j

* mianym pokryta ,  komin z surówki nad dach j 
 ̂ wyprowadzony, 4. chałupa  z bali na  slupach |

dachem słomianym pokry ta ,  o trzech izbach;
5. chałupa w łątki postawiona dachem  glomia- 
nym pokryta, z kominem Dad dach wymuro- 

, wanym z ceg ły  surówki; 6. chałupa z bali na 
Mupach dachem słomianym kryta, z kominem  
z cegły surówki h*d dach wyprowadzonym; 7. j 
chałupa z bali na słupach słomą kryta, komin ; 
z cegły  surówki nad dach wymurowany, a przy

* tej stodoła z bali słupów, o jednych wierzejach  ̂
pod słomą; 8. chałupa w łątk i postawiona pod j

i słomą na karczmę przeznaczona, pod którą je st  i 
piwnica; 9. zabudowania do powyżej opisąnej

budowli należące, ja k o  to: stodoła w słupy i 
bale  o trzech klepiskach,  chlew z bali i s łu 
pów o ośmiu komorach pod słomą, chlew ta- 
kiż o pięciu komorach; 10. w ia trak  o jednym  
g anku  z krzyżulcu deskami obity kleńcem po- 
k ry ty ,  z wewnętrzną całkowitą  maszynerją,  to 
jes t:  kolami, skrzyniami i kam  eniami dwoma 
w erzchnim i spodnim.

Przybliżona rozległość tej wsi j e s t  n a s tę p u 
jąca: a )  w siedliskach pod zabudowaniami 
dworskiemi i wiejskiemi morgów g; b)  w og ro 
dach dworskich i w ejskinh morgów 18; c) w 
grun tach  ornych dworskich klasy II  ej  m o r 
gów 350; d) w łąkach  k lasy  II  ej m orgów 20; 
e) w lasku klasy I i - e j  morgów 4; i )  w paśn - 
kach klasy  I l l - e j  około m or .ów  56; g) w wo
dach powierzchni około prętów 225; h) w nie
uży tkach  klasy I I  ej i III-e j morgów 6; razem * 
około morgów 462 prętów 225.

Ludność wsi Cwierska j e s t  następująca:  1. 
gospodarzy rolnych wcale nic  i»a; 2. kopcarzy 
j e s t  pięciu, którzy za  pob ierane  kopczyzny 
odbywają powinności pańszczyźniane;  3. Szwe- 
dewski kowoł pobiera takąż kopczyznę j a k  po 
przedni, a za to robi wszelką robotę kowalską 
do dworu, z dodaniem węgli dworskich; 4. J a n  
Chorodecki karczmarz szynkuje  trunki dwor
skie,  za  to m a  ogrodu dwie morgi, drzewa ile 
potrzebuje i oprócz tego dwudzies ty pierwszy 
garniec wyszynkowanego t runku ;  5. Walenty 
Ossowski młynarz, z w ia t rak a  i jed n e j  morgi 
grun tu  ornego dzierżawionego za kon trak tem  
n a  la t  trzy, do dnia l i  (23) Kwietnia 1865 r .  
p łaci dworowi czynszu rocznie rs 59 i w ype ł
n ia  wszelkie mlewo do dworu bezpłatnie; 6.
Mos ek Baldach dzierżawi ogród owocowy, 
ogród do warzywa morgów dwa, mieszkanie 
we wsi i pobiera  dwa korce żyta, z r-aego płaci  
rocznie zły. 400; a  dzierżawa za la t  t rzy j e s t  
opłaconą.

D obra  wyżej opisane sk ładają  się z j e d n e g o  
kaw ała  ziemi, niczyją obcą własnością nie  
przeciętego, graniczą i s tyka ją  s ę na wschód 
słońca ze wsią Drozdowem, na  południe z wsią 
Niedarzynem, na  zachód z wsią Zaborowem, 
a  na  północ z wsią Drozdowem, z których opła
ca  się po latków do Kasy Powiatu P łock iego  
w ogóle rs. 114 kop. 971/ 2-

Dobra te według k on trak tu  przed W aw rzeń-  
cem Janczewskim, Rejentem Kancelarji  Z ie 
miańskiej Gubernji  Płockiej, w dniu 8 (20) 
Lipca 1862 r. sporządzonego, wydzierżawione 
są przez Augusta  F ranc iszka  2,-ch imion Ło
sińskiego, żonie t8goż Ludwice Lesińskie j  n a  
czas od dnia 8 (20) Lipca 1862 r. ,  do tegoż 
dnia  w roku 1868, za  sumę rs. 1,010 k. 10.

Akt zajęcia dóbr Cwiersk doręczonym zo
stał w kopiach: 1. Wójtowi gminy Cwiersk, 
do rąk Ludwiki Lesińskiej żony tegoż Wójta 
Franciszka Augusta Lesińskiego pod nieby- 
tność jego w d. 28 Kwietnia (10 Maja) 1864 r. 
a z powodu braku widymaty Wójta, oryginał 
w d. 29 (11) t. m. i r. zawidymowanym został 
przez Prokuratora Królewskiego przy Try
bunale tutejszym. 2. Aleksandrowi Jundziłł 
Naczelnikowi Powiatu Płockiego. 3. Stani
sławowi Sulikowskiemu Pisarzowi Sądu Po
koju Okręgu Płockiego Oddziału I; obudwom 
do rąk własnych, d. 7 Tl9) Maja 1864 r. Na
stępnie w zadosyć uczynieniu przepisom pra
wa, akt tego zajęcia wniesiono do księgi ky- 
potecznej dóbr Cwierska z Okręgu Płockiego 
d. 9 (211 Czerwca 1864 r., a do księgi zaare- 
sztowaó w Kancelarji Trybunału tutejszego 
d. 18 (30) Czerwca r. b.

Poczem po odbyciu zwykłych formalności, 
wyżej opisane dobra Cwiersk sprzedane zo
stały stanowczo na publicznej w drodze przy
muszonego wywłaszczenia licytacji w Trybu
nale Cywilnym w Płocku pod d. 2 (14) Stycz
nia 1869 r. odbytej. ż.e zaś nabywcy w tym 
terminie powyższych dóbr, HHel Dawid Lewi 
w m. Lipnie i Abracham Lejb Berabaum, w 
m. Raciążu zamiaszkali, warunkom licytacyj
nym nie uczynili zadosyć przeto wylegitymo
wani spadkobiercy Jana Gutekunst, jako to: 
Hulda z Maltzów Gutekunst, po Janie Gute
kunst pozostała wdowa, w imieniu własnem 
i jako matka a zarazem główna opiekunka 
Teodora Henryka, Alfreda Jana, Aleksandry 
Matyldy, Emilji Wiktorji, po 2 imiona mają
cych nieletnich dzieci, w małżeństwie z J a 
nem Gutekunst spłodzonych, • a nadto Wil
helm Edward 2-ch imion Gutekunst, tudzież 
Otylja Adolfina z Gutekuustów Pauli, Ferdy
nanda Pauli żona, w asystencji męża swego 
czyniąca czyli oboje małżonkowie Pauli, 
wszyscy obywatele, w m. gubernialnem Płoc
ku zamieszkali. a zamieszkanie prawne do 
tego interesu u Juljana Mejer Patrona, Try
bunału Cywilnego w Płocku zamieszkałego, 
sobie obierający, jako wierzycieli hypoteczni 
przedsięwzięli relicytację Jdóbr Cwierska na 
niebezpieczeństwo nowonabywców niewypeł- 
niających warunków licytacyjnych, to jest 
wyżej wymienionych Hilela Dawida Lewi, w  
m. Lipnie i Abrahama Lejb Bernbaum, w m. 
Raciążu, Okręgu Mławskim zamieszkałych.

W tym też celu termin do pierwszej publi
kacji zbioru objaśnień i warunków ^licytacyj
nych dóbr Cwiersk, oznacza się na audjencji 
Trybunału Cywilnego w Płocku o godzinie 
10 tej z rana na dzień 8 ('20) Maja 187(X 
roku.

Płock d. 16 (28) Marca 1870 r.
Asesor Kolegjalny, Bielski.

Po odbyciu w dniu 23 Maja (4 Czerwca) 
1870 r. przygotowawczego w drodze relicytą-
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tacji przysądzenia dóbr C w ierska T ry b u n a ł tu 
tejszy w yrokiem  w tym że dniu  zapadłym  te r 
min do trzeciej p u b likacji zbioru o b jaśn ień  i 
w arunków  licy tacyjnych a  zarazem  stanow czej 
sprzedaży tychże d ó b r wyznaczył n a  d. 3 (15) 
W rześn ia  1870 r. godzinę 10 z ra n a  na  audjen- 
cji T ry b u n a łu  Cywilnego w P ło ck u  w k tórym  
to  term inie re licy tac ja  rozpocznie się od sumy 
rs. 10,500 w czasie przygotow aw czego p rzysą
dzenia postąpionej.

P ło ck  d. 27 M aja ('8 Czerw ca) 1870 r.
A sesor K olegjalny , A . B ielski.

Z A P O Z W Y  E  D Y K T A  LINE  
1 Ś L E D C Z E .  

B H 3 0 B H  KT> C W .

N. u . 446B. UjjĄh H cnpanum e.ibnof), 
IloAuniu U. Om Ąihieuin eb Baptnaeis. 
I I p e A A a r a e T b  M a p i a H H h  3 a A e H C K o S , 56  

afci-Heft, KaTOUHuecKaro BhpoHcnoBSuaHia, 
3 a s i y a i H o f t ,  n i r k i o m e i l  j h T e f i ,  p O A B B i n e f i c a  b i  
I U p e i i C K h  s o a e p n  H k o b u  h  E K a T e p H H M  e y n -  
p y r O B i .  J I o i i O p o B C K H X i . ,  n o c T O H H H H o f t  m H -  
T e a m t h  j e p e B H H  C o h k o u h h b ,  t m u h u  < t> a a e H -  
t h ,  c o c T o a m e f t  h n h *  B b  ó e s B t c T H O M b  o t -  
c y T C T B i a ,  a b h t l c h  b o  c o ó c T B e B H O w y  J h a y  B b
sjcfcniHeMb C y s t  bt. TenernH 3 0  jHefi co  ahh 
H a n e a a T a H i a  c e r o  B H S O B a ,  i i a h  y B h j O M H T b  o  
C B o e M b  j i h C T o n p e ó u '  a H i n ,  n o g b  o u a c e H i e M b  
n o c j i h j c T B i H  u o c T a H O B A e H H w x b  3 a i t O H a M i t .

T . B a p m a B a „ 2 8  M aa (9 I iohb)  1 8 7 0  r.
IIpeffc-h«aTeabCTByiomiS C y A b a ,  

H a^Bopabiii C o B i T H H K b ,  M o h h a a o b c k i S .

* * *
W zywa Marjannę Z ałęską, lat 56, katoli

czkę, zam ężną, dzietną, wyrobnicę w Szreń
sku, z Jakóba i Katarzyny Dąbrowskich u- 
rodzoną, stale we wsi Sękocinie, gminie F a 
lenty zam ieszkałą, obecnie z pobytu niewia
domą, aby we własnym interesie zgłosiła  
się  do Sądu tutejszego w ciągu dni 30 od da
ty  wydrukowania tego zapozwu, lub wiado
mość o miejscu swego pobytu udzieliła, pod 
skutkami prawa.

W arszawa d. 28 Maja (9 Czerwca) 1870 r.
Sędzia Prezydujący,

Radca Dworu, Moczydłowski.

N. D. 4447. C//,;v, Pcnpaeume.ibnoU
Ilo.m niu ob KaAWtrb.

j^OBOjtnTT, fto Bceoóum ro CBl-fthniji, u t o  b t ,  
AenoauTfc ajfbuiHiiro C yąa HaxoRHTCH ubu ivłi- 
abia itycK a cyKHa uepH aro a cfcparo OTOÓpan- 
H a r o  b t , H a iu a ń  i i t c a n a  C eH T flópa n . r . b t ,  
g e p . T b iH e u i, y r . K a j n u ia  y  noAoapnTeflb- 
HblXb AllUb. ńoTOJiy BbI3BIBaCTT. JIHga DO- 
BpeaijteHHbia K p a m e i o  n o j m u y T a r o  c y K H a ,  j a -  
ó u  HeMejJieHiio b t , c i i i  sB iu n cb  fljia AOitasa- 
Hia coGcTBeHHOCTH a  n oayaeH ia  s t o t o  cyitHa, 
B b npoTHBHOMT, CAyaah Cy^eTT. o h o  u p o j ą  h o  
B T , UOJb3y K H 3 H b I .

r . K aJiaun,, i28 M aa (9  Iiohh) 1870 r.
1 1 p e j c t j a r e j i . c T e y i o u ; i S C y ^ b a ,  

BpOMHpcKiB.
¥ i#

*
Podaje  do publicznej w iadom ości, że wdc- 

pozycie Sądu tu tejszego zn a jd u ją  się dwa p o 
s taw y  czarnego i szarego sukna, odebrane w 
początkach m iesiąca W rześnia r. r. od podej
rzanych osób we wsi T yńcu pod Kaliszem, 
dla tego w zyw a osoby poszkodow ane kradzie
żą tegoż sukna, aby bezzwłocznie do Sądu 
tu tejszego d la  udow odnien ia  w łasności i ode
b ran ia  takow ego  przybyły; w p izeciw nym  ra 
zie sukno to na izecz S karbu  spieniężonym  
zo6 tanie.

K alisz, d. 28 M aja (9 Czerwca) 1870 r.
Sędzia P re zy d u jący , B rom irski.

N. D. 4449. C yĄ b Ucnpaatimc.ibnon 
IloAUiiia eb Xenuu.itax'b.

B b i3W BaeTT, CHH-b d> eA H K caM ycH flH ita , n p e -  
HCfth BT, je p e B H H  r H 3 3 S O B t, rM HHh P yjH H K T, 
B e a H K iS , B eH flH H C K aro y 6 3 Aa  n p o a m B a io m a -  
r o ,  H biH h HeH3 B tCTH O  O T cy T C T B y io n ta ro , fla- 
6 bi j j i h  B b ic jiy m a H in  p ń m e H i a  KkAegKaro 
Y ro JiO B H aro  C y j a  c o c T o a m a t o c a  n o  e r o  j h -  
J i y ,  HBllACH BT, 3jh lU H if t  C y A b  b t ,  npoA OA aie-
H i u  30 U H e fi ,  h a h  r a e  y B k A O i i H A b  o  M f c c T t  
C B o e r o  u p e 6 b i B a H i » ,  b t ,  n p O T H B H O M b  a s e  c a y -  
u a ń  n o  s iH H O B U H iii  H a 3 H a u e H H a r o  c p o i t a ,  n o  
3 U K 0 H U M b  6 y je T T >  C b  H H 5IT , H O C T y U J te H O .

r . XeHiiHHU, 27 M an (8  I iohh)  1870 r .
IIpejct.RaTC/bCTByiom ifi Cyji.ir, 

M epateeBCKiS.

Zapozyw a F e lik s a  M y sia lik a , osta tn io  we 
w si G niazdow ie, gm inie R udnik W ielk i, P o 
wiecie B endinsk im  zam ieszkałem u, obecnie z 
pobytu niew iadom ego, ażeby w dniach 30 , od 
d a ty  og łoszen ia , zg łos ił się do Sądu tu te j
szego w celu  og łoszen ia  mu w yroku Sądu ‘ 
K rym inalnego w K ielcach w spraw ie jego w y
danego , lub w skazał m iejsce teraźniejszego 
Zamieszkania, w przeciw nym  bowiem razie po- 
dług praw a z nim  postąpiono będzie.

Chęciny, d. 27 M aja  (8 C zerw ca) 1870 r.
Sędz a P rezy d u jący , M ierzejew ski.

N- D. 4237. Ci/A'b npocm ou IJuAiiąiu 
Bb •Jah-ponuM ti.

C U M ! ,  O O b H U ^ a e T T , ,  U TO BT, p S K - f i  B l lC JVt> 
B*b 6.3H3łt 4 eP eBHH llp a r a  Il^oHCKaro 5r£34ei

r iT ouK cn  l y ó e p u in , 11 (2 3 )  Man c . r. Haii4 e- 
ho MepTiioe 'i -Było HCMjufVTHaro He^ioBBica, 
o ą t T o  n i  Mt-pnyio c y u i hi yro JHe/ieTxy, p y - 
6 m y  HCT, ń-B/iaro p-B/iKaro jo3C Ta c i. ^ po-
ót.siMIl z a K y i a r i K a v i i ,  oywaaeilHbiw K a c * T a H T ,
TeMHsi o LtuTira, u iep crn iih iit Kaa>raHT, ó-B^a- 
ro UHBTa, Mepilble CyKOHHbIC IUTaHI.1, lOA' 
C T H  H KOHbie no.tmTaHHHKH B I .  3a3ypoB)’IO 
pT,LueTKy, na m en  h b io jh /T ch  cyxoH iii. fi cn - 
liiii iua.ii. u Ma,u.iii MepnwS m e^Koubifi i«/T- 
u iT y K i, Ha a > Boii pybT; fiwua m c p c i hhh«h  
nepuaTKB, a Ha n o ia x x . 1H1 TH w e Kapnc i m u 
KomaH o w e c a n o r n . T ukt, KaKt- TB io óbi.ro 
rHH/ir e ,  a Koma H3T, ro/)o8bi u in n a  co u ep -  
u ieu tio  M3iie3^;,, npH.noTOBT, noKOHHOKa ne- 
MOfflliO ć 1,1 IM y3H1,Tb, HO r\pHHHM*B HO BHII-
Matiic, Bbime CKasaiiHym oaeiK ^ y, m ohiho 
noaaraT b, u ro  ripHHa/i,ieHia,iT> coc^O hhio .tk)- 
/teń  JKHBymHib noB 0 4 cx  nribiMT. c y 4 avn. 
(óep/iHHKaiHb) n^aiiaHiiUHMb p-EKoio B ihvio io .

Bca'B/icTtiie nero  HhmhniaeTb bchkhi'o h - 
M'Eioutaro cirB .teoie  o n in H / in ,  npoH:ixo>K- 
Tteniio, M-BCTonpeóWBaHilo u iip ru n n B  cu ep -  
TH lIOKOHHHKa, yiiTB.toMHTb OOT, BTHWT, a jH -  
IURIH H/IH Ó.IHHiańuiiH Cy.Tb.

3 a x I n '! i imt. i9  (3 1 ) Mafl 1870 r.
3a r io ą c y .iK a , tlybKOHCKiń.

P od aje  do pow szechnej w iadom ości, że  w  d. 
11 (23) M aja r. b. w  rzece W iś le , przy w si P r a 
ga , p ow iecie  P ło ń sk im  gubernji P ło ck iej, zn a
le z io n o  zw łok i n iezn an ego  m ężczyzny ubrany  
w  k am izelk ę  czarną suk ienn ą , koszu lę  b ia 
łą  p łócienn ą c ien k ą  z drobnem i zak ład k a
m i, k aftan ik  barchanow y k o lo ru  ciem nego  
bez rękaw ów , k aftan ik  w e łn ia n y  b iały  c iągn io 
ny, spodnie czarne su k ien n e c ien k ie , gatk i p łó -  
cien k ow e w  kratk i n ieb iesk ie , na  szyi b y ł sza
lik  su k ien n y  k e lo ru  gran atow ego , a pod tym  
m ały  kraw acik  czarny jedw abny, na  lew ej ręce  
b y ła  ręk aw iczka  w ełn iana , na  n ogach  skarpet
ki n ic ian e  i buty skórzan e sakow e cienk ie  bite  
z pod ków kam i. Z pow odu zupełnego  rozk ła 
du, skóra z g ło w y  i  tw arzy op ad ła , w ięc rysów  
tw arzy n iem ożn a  b y ło  rozpoznań, w szakże z u- 
bioru pow yżej op isan ego , nastręcza  się dom nie
m an ie, że denat m ógł n a le żeć  do k lasy  ludzi 
znajd ujących s ię  na b er lin k ach  p ływ ających  po  
rzece W iś le . W zyw a zatem  każdego, ktoby  
posiadał w iadom ość o nazw isk u , pochodzeniu , 
zam ieszkan iu  i przyczynie śm ierci denata, iżby  
tak ow ą Sąd ow i tu tejszem u lub najbliższem u u- 
d zie lił.

Zakroczym  d. 19 (3 1 ) M aja 1870 r. 
za P o d sęd k a  Sujkow ski P isarz.

N. D. 4372. Gy/\b Upoemotl fjo .tin fiit  
Hh ( OKOAOeb.

22  A n p ń a a  (4  M an) c. r. sasepaiaHO ł i e p -
TBOe tB jio  MyaiHHHbi u ja E a io m ee  Ha ptuils 
B y r ń  B0 3 3 T, «epeBHH IIpateB03y-B !ypcK aro, 
CoKOJtOBCKayo yT,3AS, HeiisirBcTHaro n o  hmc- 
h h ,  a>aMiuiiH h M hcxy upojKHBaHifl, x o p o m a ro  
ThflOCjiou.eHifl, ń o j n e  3 0  jiI itt . o t t ,  p o j y ,  p y -
CWXT, BOJIOeOBT, Cl, XOpOHIHMH H SJopOBblMH
3y5aMH, no  a,H30rH0Min ero  no  o n y x h  a  h c -  
nopeeHHOłiy ThJiy y3HaTb hc Oujio bo3sio  
h ih o cth , oseTT. G ujit, n i ,  xojnn«B ofi c h p a ro  
UBhTa KatraHT,, b t, x oam eB yio  itBhTHyio jeh- 
aeTity, c t, ło jC T a ro  ck p a ro  xoJiCTa pyóam K y  
b t, a b o S h h h  c t, TOjiCTaro c h p a r o  xojicT a im a -  
h h ,  Ha HoraxT, HMhflT, KOflsaHHWH nepoBKajia  
yBH3aHBbiH jiaDTH.

BcflńACTBie c e ro  Cy^T, iiM hexb necTb n po- 
CHTb boB xt, snopy norym nx-b h m *ti, Kanoe 
jinSo cBhAhflie o ó t ,  yTOHyBuiiijn, Hen3ulscT- 
hom t, AHiyB, He3aMeAJiHTb cooGmHTb OHOMy 
C y sy  hjih ;i;e 6snm aftiumiT, nojiineH citiiw b
JlkCTHWMT. BjaCTflUT,. -

P . CoKOflOBi,, M aa 2 (1 4 )  aha 1 8 7 0  r.
IIOAcyAOKT,, B e6epi> .

*# ♦
D n ia  2 2  K w ie tn ra (4  Maja) r. b. na rzece  

B u g u  k oło  wsi P rzew ozu  N ursk iego, w P o w ie 
c ie  S o k o ło w sk im , zatrzym ane zosta ły  p łyn ące  
rzeką zw łok i n ieży w eg o  m ężczyzny  n iew iad o
m eg o  z im ien ia , n azw isk a  i pochodzenia , silnej 
budow y, la t  p rzesz ło  3 0  m ieć m ogącego , w ło 
sów  b lon d , z zęb am i dobrem i i zdrow em ;, zaś 
tw arzy  tego  cz ło w iek a  w sk u te k  siln ej op u 
c h liz n y  i  rozk ładu  c ia ła  rozpoznać n ie m ożna  
b y ło , ubrany b y ł w kaftan  p łócien n y  siw ego  
k oloru , w d ru gi k a ftan  tak że  p łóc ien n y  w krat 
k i czerw one i siw e, kam ize lk ę  p łóc ien n ą  w  
k ratk i siw e i b ia łe , koszu lę  z gru b eg o  szarego  
p łó tn a , w spodnie podwójne ta k że  z szarego  
grubego  p łó tn a , na  nogach m ia ł chodaki r ze 
m ienne szn u rk am i poprzyw iązyw ane.

W sk u tek  czeg o  w zyw a się  w szy stk ich  m o
gą cy ch  m ieć w iadom ość o im ien iu , n azw isku , 
p och od zen iu  i m ie jscu  zam ieszk an ia  teg o  c z ło 
w ieka, aby S ąd ow i tu tejszem u o w iadom o
śc ia ch  tych don io ły , bądź w p rost od s ieb ie ,  
bądź za p ośred n ictw em  najb liższej w ład zy  p o li
cyjnej.

Sok ołów  dnia 2 ( 1 4 )  Maja 1870 roku.
P o d sę d e k , W. W eber.

Ań D . 4 4 6 8 . S ą d  P olicji P rostej 
w Grójcach.

Podaje się do publicznej wiadomości, że w 
roku zeszłyni w m ieście Górze-Kalwarji Gu
bernji Warszawskiej, w kościele po Bernar
dyńskim, na chórze klasztornym, znalezione  
zostały cztery tabakierki srebrne, to jest je 
dna z kantami, druga owalna, trzecia okrą
gła , czwarta zielona owalna, łańcuszek sre

b rn y , p ie rśc io n e k  z lo ty  z 4 -m a d jam en cik a- 
m i i 4 n a  k am y k am i czerw o n em i, ta la r  d a 
w ny p o ls t i ,  dw ie m onety  w ęg ie rsk ie , t rz y  
ta la ry  p ru sk ie , dw a ru b le  s re b rn e  ru sk ie  i 
150 sz tu k  m ały ch  s ta re j m onety . P rzed m io - 
t a  pow yższe  z n a jd u ją  się  w depo zy c ie  S ąd u  
tu te jsz e g o  o p ró cz  s ta re j d ro b n e j m o n e ty  za  
m ia s t k tó re j  zn a jd u je  się  g o tó w k a  r s  4 kop . 
50. IVżywa p rz e to  osoby  in te re so w an e , aby  
z dow odam i w łasn o ść  uspraw ied liw iającem u, 
w p rz e c ią g u  dn i 50 do S ądu  tu te jsz e g o  z g ło 
s ili s ię , w ra z ie  p rzeciw nym  p rz e d m io ta  p o 
w y ższe  n a  rz e c z  S k a rb u  p rz y są d z o n e  zo 
s ta n ą .

G ró jce  d. 25 M aja  (fi C zerw ca) 1870 r.
VVladich, P odsęd ek .

N. D. 4 4 9 5 . Ci// ib llpocm ou PoAUiliu 
Hit Cyna.iKn.rb.

B h m u B a e T T ,  P a i u i o  X am y F p O A 3 e H C K y io ,  
b t. u o c J i T .A H h e  E p e w a ,  K U T e j i b H i m y  r . C j - B a -  
flOKT., Iii, BblHl.IHH-Be B peilfl H 3 T> Mli CTU HiH* 
TejiBCTBa liensBł.c.THyio, a n r i l . -'?! b t. npoAOji- 
H te H ii i  3 0  A u e h  bt, K A tuiniP . C y A T  a ^ h  B b i c j i y -  
r n a H i f l  n p n r O B o p a ,  h ó o  G y A e T T , u o c T y n a e H O  
HO 3UK0HilHT>.

P . CyBajK ii, 1 9  (3 1 )  M aa) 1 8 7 0  r.
I lo A c y A O K T ,, M aeFC K ifi.

N. D. 4 4 8 0  Gi/pb llpocm ou floAUtfiu 
eb lUeCtpxti vtmcb.

B b i 3 b i B a e x T ,  c i i s tT ,  . l e i . ó y  B e p r u i T e S H T , ,  
H T O Ó b i B 'b  T c r e H i n  3 0  A u e ł i , v C 4 H T a a  c o  a h h  
n p H i i f c H a x a H i a  c e r o  i b i a o B a  h b h j i c h  b t ,  C y A 'b  
j i h t h o  nsn  a u a t ,  3 i i a T b  o  w h c T h  C B o e r o  n p e -  
ó b i p a H i a .  X I p n  c e i n ,  n - p e A y n p e a iA a e T b C H ,  h t o  
n o  H C T e u e H i u  0 3 H a H e B i i a r o  c p o n a  ó e 3 T, y e n h -  

x a ,  E b ia b i  B a n  u w i ł  ó y A e T T , n p e c j i ' 6 A0 B a H 'lb n 0 "
CpeACTBOMb CblCKHblXT, CTaTefi.

I ' .  I U , e 6 p a i e n iH H T , ,  30  M a a  (11  I i o h a )  18 7 0  r.
n p e A C T ! A a T e J h  C y ą a ,  K o j u t e a i e K i f t  A c e c o p u , ,  

I l a B j lO B C K iK .

N. D . 4 4 8 3 . C y ,\b  U rnptieu m e.ibH ou  
floAUUiU (Ib KoAb(S'jpiu.

C hmt, u p n if la m a e T T , M oB m y A H T jaB C K aio , 
npoHcxO Aflmaro H 3 T, Aep h  ruHHhi BapTHH- 
K H , B b lH h  HCH3BllCTHarO CT, M'feCTa HtllTCJIb- 
CTBa, gafibi A-iifl B biczym aH ifl ciioiKeHifl nOKa- 
3auifl n o  pjbsy no  K oxop ou y  oóiiHHfleTCfl bt, 
HapymeHiH aKUH3Haro nocTaHOBfleHia He- 
BpejieHHO Bb TeueHiti 3 0  AHeft b t, sAhmaeuT, 

Cyąfc HBiucir.
r . ICa.ibBapiii, 22  M aa (3  Iiom r) aha 1 8 7 0  r.

I I  i i r . r e t , , i ; e i e . j  l c t  e. y h u h i ó  CyAba, 
HaABOP HŁIh C ob-b thh kt,, Ae lOHe.

#
* *

W zyw a M ow szę A n cz ła w sk ieg o  pochod zące
g o  ze  w si i gm iny B artn ik i a  ob ecn ie  z p ob y
tu  n iew iadom ego , aby d la  z ło żen ia  tłom aczen ia  
w spraw ie p -ko niem u o naruszen ie przep isów  
ak cyzn ych  obw in ionem u, najdalej w  dnia 30 
do sądu tu tejszego z g ło s i ł się .

K alw arja  d. 22 M aja (3 C zerw ca )  1870 r.
Sędzia  Prezydujący,

R adca D w oru , de J o h n ę.

X. D . 4481 . O y/jb  11 cnpueum e.u.H O  u 
H uAttijiu  eb llyA m yc ic b .

B b i 3 b i B a e x T ,  c h m t ,  A H H y  B y A H y ,  n p o a s H B a -  
i o m y i o  bt, g e p .  C B k p i e  C e J iK H , r w H H b i  T o j i e H -  
6 e ,  n y j T y c i t a r o  y 'Ł 3 A a , h m h *  h o  M k C T y  a m -  
T e J i b C T B a  H e n 3 B l i c T H y i o ,  A a ó m  bt> T e u e H _ iH  30  
A H cS", H B H J ia C b  BT, C K a 3 ą H H b l f t  C y A T ,,  B  b n p o 
T H B H O M T . c j i y u a t  n o C T y n a e H O  c t ,  h c i o  Ó y A e T T , 
n o  c y m e c T B y i o i u i i M T ,  s a i t o H a j m , .

I 1. I l y A T y c K T , ,  2 8  Man (9  I iohh)  1870 r .
I I p e A c f c A n . t e i i b C T B y i o m i d  C y A b f l ,  

IllKJflpCKiB.

N. D . 4 4 8 5 . CjjĄb McnpiiHiitneAbiioU  
HoAUtfiu eb  U j/A m yctcb .

BbisbiBaeTT, chmt, MaeBCKaro, Hen3B*CTHa- 
ro  no  HMeHn ó. KaHpeAapHCTa MariiCTpaTh 
ropoA a HacejibCKa, I ly a x y cK a ro  yfi3Aa  OTay- 
iH B m aroca  b t, Ben3BkcTHoe m S cto , ia 6 b t  b t , 
TeueHin 3 0  AHeS ab h aca  b t, SAhuimS C y A t no  
coócTEeHHOMy A’hJ’y, b t , iip oth b h om t, czyT ah  
n o cT y n a e  ho  ÓyAeTT, ct, hhmt, no 3aKOHaMT>.

I 1. I l y A T y c K T , ,  1 6  ( 2 8 )  Maa 1 8 7 0  r.
I I p e A C ń A a T B ^ e T B y i o m i f i  C y A b a ,  

IIlKJflpCKift.

N .  D. 4486 . CyĄb H cnpaeum e.ibnoti 
rioA uvju eb TljjAmi/cicb.

P 0 3 b ic K H P a e T T ,  3 e j B K a  B e p K O B H a a  3 h c k t ,  
n  P e n e j a  IlTam eK T, noAenmHKOBT., a ta T e ze S  
y * 3 A a r o  r o p o A a  O c T p O B a , h h h *  O T A y u B B - 
m H X C fl BT, H eH S B k C T H O e M kCTO IK H TeA bC T B a H 
B i  c a y n a h  h o h m k h  O H bix-b , n p o c H T -b  A0CTa' 
BH Tb H a A a ea ta m H M T , nopaA K O M T , e t ,  B b i i n e  0 3 - 
H a u e H H b iK  C y A ’b ,  a a h  n o c T y n j e H i a  c b  h h m h  
n O  3HKOHaWT>

IlpHMkTbl 3bICKa, O Tb p O A y  I I M h e T b  A tT b  
50 , pocT b cpeAHiS, b o a o c u  p y c u e , ra a 3 a  ro - 
a y ó b ie , b o a o c h  Ha óopOAń pbUKeBaxwe, h o c ł  
h  p oT b  yMhpeHHbie.

IIpHMTlTbl IlTalUKa, OTb pOAy HMńeTb AiTT, 
21 , pocT b cpeAHiS, r j a 3 a  K apue, KOCb u  
poT b  y tihpeH H ue, Aape npOAoaroBaToe, bo - 
aocbi TeMHO-pycbie, a  H a  óopoAb HńTb.

OcoóeHHbixb npHMkTb HCHMhioTb, OAkBa- 
AHCb Bb TeMHbie x aaaT U  eupeficK aio nonpofl, 
can o rn  a ®ypaaiKH.

r . IlyA Tycitb , 31  M aa (12  I io h a ) 1 8 7 0  r . 
IIpeAC’hAaTCJ'i-CTByroniift CyAba 

IIlKAapcKiS.

N. D. 4 4 8 4 . C y ,]b  l lc n p u e n rre .ib n o ii  
JIoAutfiu eb  K aA bdupiu.

B b m b u a ex b  cn iib  KoHCTaBTBHa MaHA3ioK» 
BHTeAfl ropoAa M apianno.»a, HbiHh ou iyq H S - 
m a ro ca  H3b MtCTa amTejbCTiia Aaóu Bb Teue- 
Hin 3 0  Aneft aBHAHCb Bb np iir j i  ct n ie  3AtmHK' 
ro  C yaa A-̂ n B ucaym aH ia npnrO Bopa, hóo Bb | 
upOTHBHoMb c a y i a t  nocTynacHO c b  HHMb
óyA eTb no  saKOHaMb. 

r. K a A b B a p i a ,  28  M aa (9  I i o h a )  18 7 0  r.
IIpeAc6AaTejII>cTByio in iS  CyAba, 

HaABopHbiS CoBhTHHitb Ae Ion e .
» * #

Zapozyw'a nin iejszym  K onstan tego  M andziu - | 
k a  osta teczn ie  m ieszk ającego  w  m. M arjam po- I 
lu , aby w ciągu dni 30  staw ił s ię  na posiedzen ie  ! 
Sądu celem  w ysłuchania  w yroku w  sprawie p -k o  I 
sob ie  w ydanego, bow iem  w razie przeciw nym , 
lis tam i goń czem i śled zon y  będzie.

K alw arja d. 28 M aja (9  C zerw ca) 1870 r.
S ęd zia  Prezydujący,

R a jc a  D w oru , de J oh n ę.

L I S T Y  G O Ń C Z E .  

C X H C K H H E  J I I C T L L

N. D. 4482. Gy yib Ilcn p a tu m e.ib vo il  
DoAuuiu eb Ku.ibeapiu.

CnMb np nrA ainaeT b Py®Ky PbrreBÓ eprb  
npOHcxOAainyro H3b ropoAa BojitO BbiiueK b, 
HbiBh H ensB tcT H yio c b  MtCTa aiHTeAbCTBa, j  

Aaóbi aah BMCAymaBia n p aroB op a  IlA onK aro 1 
yrOAOBHaro CyAa 0T b 31 ^ e iia ó p a  (1 2  H a -  
B a p a ) c. r. cocxoaB m aro  no n%sy crop oata  
HBaHa T u jib , HenpeMhHHO Bb 3AbmniS CyA’b  
Bb T eu eein  3 0  Anefi npHÓbiaa.r. KaAbBapia, 23 M aa (4 Iio h a ) 1870 rOAa- 

IIpeAChABTeAbCTByioinifi CyAba, 
HaABopHbifi CoBhTHHKb, Ae IoHe.

*  *  *
Wzywa Rufkę Rytenberg z miasta W ył- 

kowyszek pochodzącą, obecnie z pobytu nie
wiadomą, aby celem wysłuchania wyroku 
Sądu Kryminalnego Płockiego daty 31 Gru
dnia (12  Stycznia; r. b., w sprawie przeciw
ko stróżowi aresztu Janowi Tyli o zgwałce
nie obwinionemu, zapadłego, najdalej W 
dniach trzydziestu do Sądu tutejszego przy
była.

Kalwarja d. 23 Maja (4 Czerw ) 1870 r.
Sędzia Prezydujący,

Radca Dworu, de Johce.

N . D . 4 3 6 6 . C y /jb  tlcn paevm e.A bH oii 
/IOAUliiu eb F . n .io v /lfb .

EaarOBOAATb BoeHHbia h  rpaaiAaHCKia b a s -  I 
c th ,  3a HOpaAKOJtb Bb Hpak HaÓAiOAaiomifl, \ 
npiiHHTb Mhpy Bb 3aAepataHin óTataBiuarU 
OTb HaHa3anifl KoHCTaHTia ro iiconcK aro  6- 
I ln c a p a  r M H H b i  OceKb h Bb C A y u a t  hohmkU 
AOCTaBHTb e ro  Eb ced  CyAb, h a u  Eb ÓAHataS- ’ 
m iń  MńCTa e ro  3aA epsaH ia.

IlpHMbTbi ero: J ItT b  26, p o c x b  yM kpeH- 
Bbitt, BOAOCH TkMHO-pycbie, rAa3a roA yóbie, 
Hocb, p o i b  yMhpeHHme, ah u o  KpyrAOe, oeo -  
6 b ix b  npnwfeTOBb h a k m a x t ,

P. llAOUKb, 27  M aa (8  Iioh h ) 1 8 7 0  r.
IIpeA C bA aTeA bCTByiom iii C yA b a, 

HoBOABOpckiK.
** _ *

W zyw a w sze lk ie  w ładze tak c y w iln e  jaktr
i  w ojsk ow e, nad porządkiem  w kraju czu w a
ją c e , aby baczną z w ra ca ły  u w agę  na K on stan 
te g o  G ąsow sk iego  h. P isa rza  gm in n ego  g m i
ny  O sie k  i w razie u jęc ia  go dostaw iły  Sądo
wi tu tejszem u  lub najb liższem u  m iejsca  jego  
ujęcia .

R ysop is: la t 2 6 , w zrost m ierny , w ło sy  c ie -  
m n o-b lon d , oczy p iw n e, nos i u sta  u m iark o
wane, tw arz o k rą g ła , znaków  szczeg ó ln y ch  n ia  
posiad a .

Płock dnia 27 Maja (8 Czerwca) 1870 r .
Sęd zia  P rezyd u jący , N ow odw orski.

N. D. 4365. Gy ,ib HcnpaeumeAbnoU  
noAUtfiu Bb IlAUljlcb.

E a a r o B O A H T b  B c h  B o e H H b i a  h  r p a a tA B H C K iS  

B A a c T H  3 a  n o p H A B O i i b  B b  K p a b  H a Ó A iO A a iO ' 
n ; i a  a s ó w  B ,b  C A y a a k  n O H M H ii I l e T p a  T aes-  
C K a r o  6. CxpaiEHiiKa T a ó a T H a r o ,  33 A t.T b  o T b  
poAY HJtłiioniaro, npeaiAh B b  r. BbimerpoA® 
n p o j K H B a i o n j a r o ,  a  h b i h *  H 3 b  u t c T a  n p e ó u -  
B a H i a  H e H 3 B h c T H a r o ,  a o c t a b h a h  e ro  B b  ce ifc  
C y A b  i i a h  B b  Ó A H H ta S u i i f i  u k C T a  e r o  s a g e p a t a -  
Hia.

l l A O U K b  15 (27) M aa 1870 r.
IlpeA cb AaTeAbCTByiomifi CyAba, 

HOBOABOpCKiB.

*  *  *
W zyw a w szelkie w ładze tak  w ojskow e jak® ’ 

i cyw ilne, nad  p o rządk iem  w k ra ju  czuw ają
ce, aby w raz ie  u jęc ia  P io tra  G ajew skiego b- 
S tra ż n ik a  tab aczn eg e , la t  33 mieć m ogącego, 
poprzednio w m ieście W yszogrodzie zam ie
szkałego , a obecnie z pobytu niew iadom ego; 
dostaw iły  do Sądu tu tejszego , lubm  ejsca  n a j
bliższego je g o  ujęcia.

P łock  dn ia 15 (27) M aja 1870 roku .
Sędzia P rezydujący , Nowodworski.


